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Wybory w Związku Radz.ieckim 
'. 

wyrazem miłości milionów obywateli ZSRR Około miliona ton cukru 
do ·SocJalistycznej O•czyzny i Józefa Stalina ~~!~~~~~:.~:!!~~.~~b:,n,~?.?u~,.~~~~ 

renowych delegatów ludu pracu- cukrowniczy kończy tegoroczną kam czynią się do wielkieg.o wzrostu 
jącego. panię Plan produlteji cukru przekro jego konsumcji. Już w tym roku 

MOSKWA (PAP). - Jak juz podawaliśmy, 1'1 grudnia br. odby~y 
się· wybory do rad terenowych dełe gatów ludu p~cuj~~go w RosyJ· 
sklej Federacyjnej Socjalistycznej Republice RadZieck1eJ oraz w 8 re 
publikach związkowych. 

borów do rad terenowych Federacji 
Rosyjskiej są nowym zwycięstwem 
demokracji socjalistyeen:e.i. W_ybory 
raz ,jeszcze wykazały zespolenie ro· 
botników kołchoźników i mieligen· 
cji wokói partii komunistycznej i 
ukochanego Wodza mAs pracujących 
- Stalina. 

Poniżej podajemy wyniki wybo· 
rów do rad terenowych RFSRR o­
parte na materiałach uzyskanych 
przez prezydium Rady Najwyższej 
Federacji Rosyjskiej od komitetów 
wykonawczych, rad terenowych i 
prezydiów rad najwyzszycb republik 
autonomicznych. . 

Dnia 17 grudnia br. odbyły się w 
RFSRR wybory delegatów do _6 rad 
krajowych, 48 rad obwodowych, 2 
rad obwodowych w krajach, 6 rad 
obwodowych autonomicznych, 10 
rad okręgowych w okręgach naro­
dowościowych, do 2.525 rad re­
jonowych, 754 rad miejskich, 306 rad 
dzielnicowych w miastach, 41.042 
rad wiejskich i do 1.228 rad w osie­
dlach. 

dlach 37.030.246 (99,00 procent). 
Unieważniono łąC1Lnie 7.995 kartek 

wyborczych. 
Wyn.ik'i głosowania świadczą. że 

wyborcy jednomyślnie głosowali na 
kandydatów bloku komunistów i bez 
partyjnych. 
Ogółem do rad terenowych w 

RFSRR wybrano 806.744 osób. Wszy· 
scy delegaci są. kandydatami bloku 
komunistów i bezpartyjnych. 
Wśród nowowybranych członków 

rad terenowych znajduje się 287.843 
kobiet (35,7 proc.) 382.852 członków 
1 kandydatów WKP(b) (47,5 proc.), 
423.892 bezpartyjnych (52,5 proc.) . 

W 65 okręgach wyborczych kandy 
daci nie otrv.ymali apsolutnej więk­
szoścj głosów i zgodnie rz ordynacją 
wyborczą nie wstali wybrani do rad 
terenowych. 

GŁOSY PRASY 

Wybory - pisze „KRASNAJA 
ZWIEZDA"' - były nowym świa­
dectwem miłości ludzi radzieckich 
do swej Ojczyzny socjalistycrznej I 
ich gotowości do walki o zwycię­
stwo komunizmu. 

„ 
MOSKWA (PAP). - Dnia 17 gru­

dnia br . odbyły się w Związku Ra­
dzieckim w Federacji Rosyjskiej o­
raz w Republice Ukraińskiej, Biało­
ruskiej, Kazachskiej, Gruzińskiej, Li 
tewskiej. Łotewskiej, Estońskiej i 
Karelo - Fińskiej wybory do rad te· 

W niedzielę, dnia 24 bm. odbędą czony zostanie o przeszło 120 tys. spożyciE. cukru na głowę ludności w 
się wybory w pozostałych republi- I ton. Łączna ilość wyprodukowane- Polsce parokrotnie przekroczy naj­
kach związkowych. a mianowicie w go cukru wyniesie ponad 950 tysięcy wyższą konsumcję przedwojenną. 
Republice Uzbeckiej, Azerbejdżal'l- ton, t.j. przeszło 113 proc. planu. Możemy powiedzieć bez żadnej prze 

· skiej, Mołdawskiej, w Kirgizji, Ta- W wyniku tak poważnych nadwy sady, ·że jesteśmy krajem o najwy'i­
dżyklstanle Armenil i w Republice żek produkcyjnych, nasze zapasy szym :-- po wojnie - wzroście kon-
Turkmeńskiej. cukru nie tylko pokryją całkowicie sumcji cukru na głowę ludności. 

Uchwała KC Partii · Rządu • I 
mobilizuie nas do nowych wysiłków w zaszczytnej służbie społecznej 

Narada korespondentów .,Głosu Robotniczego"' 
Na naradzie korespondentów ro­

botniczych ,1Głosu" z terenu Łodzi, 
odbytej onegdaj, szeroko omówiono 

znaczenie ostatniej uchwały Rządu 
i Partii w sprawie rozpatrywania. 
i zl!.łatwiania skarg i zażaleń ludnoś 
eł oraz skutecmości kryi,ki praso­
wej. 

jest ludzi, którzy wszelkimi sposo­
bami starają się utrudniać działa!· 
ność korespondentów. 

W wyborach do rad krajowych na 
kandydatów bloku komunistów i 
bezpartyjnych głosowało 7.238.028 
wyborców tj. 99,71 proc. wszystkich 
wyborców biorących udział w gło­
sowaniu, do rad obwodowych Komentując wyn~ki .wyborów do 
50.193.231 (99,60 proc.). do rad okrę- rad" terel?owych dziennik „PRAW­
gowych _ 427,305 (99,74 proc.) do DA st'."1erdza w artykule wst~p­
rad rejonowych - 40. 721.286 (99,41 nym, z~ .b~łS'. Ołle wyrazei;i duzej 
proc.), do rad miejskich __ 26,395.626 a~tywnos.c1 1. Jednomyślności wybor 
(99,28 proc.), do rad dzielnicowych, \ cow radz1eck1ch. 
w miastach - 15.030.688 (99,00 proc.), Dziennik „IZWIESTIA" podltreśla 
do rad Wiejskich i do rad w oSie- w artykule wstepnym, że wy;:iiki WY 

Po referacie pt. „Nowe zadania 
korespondentów robotniczych", ko­
respondenci w licznych wypowie­
dziach rnanifiestowali swą głęboka 
radość i wdzięczność Rządowi i Par 
tii za podjęcie tej doniosłej uchwa 
ły. Korespondenci podkreślili, że 
uchwała, która w zasadniczy spo­
sób bierze ko1-espondentów w obro 

Np. biurokraci w ZPB im. Dzier· 
źyńskiego usiłują od dłuższego czasu 
wpłynąć na ojca tow. Kiełbików­
ny, by ten odwiódł ją od pisania 
do redakcji. Inni, jak np. w Centra 
li Odzieżowej, wysunęli nieuzasa­
dnione zarzuty w stosunku do t ow. 
Głogowskiego. pragnąc go zastra­
szyć i poderwać do niego zaufanie 
załogi. 

nę przed wszelkimi próbami szy- Ze wszystkich wypowiedzi kores­
kan i prześladowań, nakłada równo pondentów biło zdecydowanie pro­
cześnie na samych koresponden- wadzenia dalszej nieubłaganej wal 
tów obowiązek dokładnego spraw- ki ze złem, we wsze!kich jego prze 
dzania każdej informacji, przysła- jawach oraz wola jak najlepszego 
nej do redakcji. spełnienia swe j doniosłej służby w ~okój .ut1wala111r. nr~~;i 

W waszyngtońskim Białym Doiąu tru~t szaleńców knuje spisek prze 
ciw ludzkości. · Płonie Korea, łzy matek padają na ciała dzieci, za 

bitych przez maca.rthurowych żołdaków, bezdomni tułaja, się na gru­
zach kwitnących niegdyś miast. Lecz to 11ie wystare7.a imperialistycz· 
nym ludobójcom. Chcą oni cały świat wydać na pastwę niszczycielskiej 
pożogi. Podżegacze wojenni potrząsają. bOmbą atomową, narzędziem 
masowej zagłady. Potworni szaleńcy, podporządkowani supermaniakowi 
Truma1,10wi, pragną zgotować zagładę naszemu ś.wiatu szczęścia i swo· 
body. Chcieliby za.pędzić nas otl pokojowej twórczej pracy w m.rokt 
przeciwlotniczych schronów, żądni są ujrzeć nas żebrzących o łyżkę 
strawy, o nocleg w fila::itropijnym przytułku. Chcieliby nas pogrzebać 
w ruinaeb naszych domów. 

Ale świat żąda pokoju i wolę swą im narzuci. Nie straszne nam są 
pomruki rozwściecwnej bestii, gdyz nie jesteśmy ani sami ani słabi. 
Ocl malajskiego półwyspu oraz ln<lochin, poprzez be?-Jcresnc obszary 
Chin, Po bieżne góry bohatersko walczącej K<>rei - nad Wołgą, Wisłą 
Dunajem i Szprewą-wszędzie ramię przy ramieniu stoją w zwartym sze 
regu obrońcy pokoju. A hasło „Precz z wojną" porywa setki milionów lu 
dzi w Paryżu, Londynie, lł.zymie, Nowym Jorku, Rio de Janeiro czy w 
Sydney. . 

Ten niespotykany dotychczas nigdy w dziejach świata, zwarty, gi­
gantyczny front ludzkości ma za pr7.ewodnika i wodza niezwyciężony 
Związek Radziecki, na czele którego st.oi Wielki Stalin, wiodący ludz-
kość do nowej, szczęśliwej epoki pokoju i postępu. . 

życie nasze stało się pięknie.jszc i żyjemy bardziej dostatnio. Nie 
tra.pi nas zmora bezrobocia, nędzy, głodu, upokorzeń, i prześladowań. 
Odpędzono -:i1·ecz widma „złotych" czasów fabrykanckich i obszarni­
czych, sanacyjnych i hitlerowskich. Przepadły na zawsze wraz ze swymi 
!'Ymbclami: pałką granatowego policjanta i biczem esesmana. 

Ojczyzna nasza jest wolna i ludzie z każdym dnien,. żyją. w niej 
lepiej i dostatniej. Oil pierwszych dnt po wyzwoleniu zbudowaliśmy 
tyle, że minionym pokoleniom i stu la.t by na to nie wystarczyło. A że 
lepiej żyjemy obecnie, to rzuca się w oczy. Gdy da"\.\'lliej po ulicach 
miasta wałęsały się posępne tłumy bezrobotnych - dziś widzimy wszę­
d.zie ludzi dobrze odzianych, odżYWionych - . radosnych. Gdy dawniej 
mogliśmy tylko łakomym wzrokiem spoglądać na wystawy sklepów to 
w ostat.nim przedświątecwym okresie sprzedawcom wprost mdlały ręce 
od pakowania towarów. 

A gdy u na.s wciąż wzrasta dobrobyt i ogólna pomyślność, gdy w 
Ojczyźnie Socjalizmu, w ' krajach demolcracji ludowej, Chinach oraz 
Niemieckiej Republice Demokratycznej życie tętni rado<;nym rytmęm 
twórczej pracy dla. postępu i poko,1u, w tym crasie na Zachodzie gwał­
townie spada st.opa życiowa mas pracujących. rcsną. natomiast zyski ka­
pitalistów. W nowojorskich dzielqicach nędzarzy głodują bezrobotni. 
Japy rasisty dławią Murzynów, lucfzie zaś świadomi są 7..a swe postępo­
we przekonania prześladowani przez narastający w USA faszyzm. Na 
Francję padł ponury cień amerykańskiego grabieżcy. Goryczą tchnie 
spojrzenie robotnika włoskiego, belgijskiego i tych wszystkich krajów, 
gdzie proletariat cierpi w jarzmie imperializmu. 

My jednak ze spokojem i ufnością pa.trzymy w przys7iłość - gdyż 
należY ona. do nas, do uczciwych ludzi pracy. Mamy prawo do tego ra­
dosnego spojrzenia w jutro: w okresie sześciu lat ofiarnych wysiłków 
dowi.edliśmy, że umiemy budować, ,ze potrafimy zwyciężać. 

Ostatnie dni przyniosły nowe, wspaniałe meldunki z pola bitwy o 
Jepsz.e jutro. Całe gałęzie przemysłu wykonały przed terminem zadania 
pierwszego roku Planu Sześcioletniego. Już tylko nieliczne zakłady koń­
czą swe plany produkcyjne. Tym radośniej korzystamy ze świątecznego 
wypoczynku - dumni z naszych zwycięstw. 

U źródeł wszystkich nas.zych osiągnięć Jeży przyjaźń, p0m0c i przy­
kład Związku Radzieckiego. Uczą nas o tym doświadczenia ostatnich 
lat, w dągu których doznaliśmy tyle braterskiego, serdecznego zrozu­
nrlE:nia ł pomocy ze strony Kraju Socjalizmu oraz jego Nauczyciela, 
Budowniczego i Wod~ - Wielkiego przyjaciela Polski - Gene­
ralissimusa Stalina. 

Umilkną maszyny w dni świąteczne, lecz niebawem hale naszych, 
fabryk rozebrynią gwarem, znów bić będzie codzienne tętno produkcji. 
Po wypoczynku przystąpimy do pracy ze wzmożonym zapałem. Swiado­
mi swych zadań budowy Podstaw socjalizmu i utrwalenia pokoju, ko­
rzystając z dorobku doświadczeń i osiągnięć minionegÓ okresu, będzie­
my dalej z entuzjazmem pracować pod przewodnictwem naszej Partii 
na powierzonych nam odcinkach budowy nowego życia i pokoju. Bę­
dziemy dążYć w swej codziennej pracy do zdobycia nowych sukcesów, 
aby drugi rok Sześciolctniezo Planu stał sie rokiem nowych wspania-
łych zwycięstw'! · 

, 

Wszystkim ludziom pracy, ofiarnym bo ... 
jownikom o realizację Planu Sześcioletniego, 
wszystkim naszym C7.ytelnikom i Korespon­
dentom - · składamy serdeczne życzenia 
świąteczne. 

Redakcja 

Wspaniałe wykonanie planów 

elektryfikacji Kraju Rad 
MOSKWA {PAP). - 'W rzwiązku 

z przypadającą dnia 22 bm. 30 rocz­
nicą uchwalenia planu „GOELRO" 
(plan elektryfikacji Rosji), wicemi­
nister elektrowni ZSRR - W. Jar­
makow, w wywiadzie udzielonym 
prasie rzobrazował ogromne znacze­
nie tego planu, który LENIN nazwa.I 
drugim programem partii. 

ZSRR. o rozmiarach tego budow­
nictwa świadczyć może chociażby 
fakt, że budowane obecnie najwięk­
sze elektrownie wodne: Kujbysrzew­
ska i Stalingradzka na Wołdze, Ka­
chowska na Dnieprze oraz elektrow 
nie na Głównym Kanale Turkmeń­
skim, produkować będą roC2nie po­
nad 20.000.000.000 kwh energii elek­
trycznej. 

Mówiła o tym między inn~i intt>resie mas pracujących . Ko1~s­
tow. Zyżka z ŁZWANN - A 21, pondenci zaproponowali również, by 
podkreślając, że najlepszą drogą dla w przyszłości o terminie narad ko 
uniknięcia pomyłek iest kolektyw- respondent ów zawiadamiały kores­
ne omawianie przez korespanden- pondentów w zakładach pracy, or­
tów danego zakładu pracy, każdej gani.zacje partyjne i związkowe. 
korespondencii przed wysłaniem Na wniosek tow. Dondera z ZPB 
jej d~ redakcji. . · im. Kunickiego, korespondenci u-

Inm koresp?ndenct. J!lk tow. Ga· chwalili na zakończenie narady , na 
~JWCh, Sa~r i ~i~ł~1kowna .zwraca I stępujacą rezolucję: 
łt uwagę, ze wc1ąz Jeszcze me mało · · 

„My, korespondenci robotniczej Łodzi, zeb1;ani w dniu· 21 grudnia 
na naradzie poświęconej omówieniu doniosłych uchwał Partii i Rzą­
du ·w spra~e rozpatrywania skarg i zażaleń ludności oraz krytyki 
prasowej stwierdzamy: 

Uchwała KC PZPR oraz uchwała Rady Państwa i Rady Mini­
strów są wyrazem troski Partli i Rządu o człowieka pracy i o "pr awo­
rządność socjalistycmą. Są one wyrazem tego, że w~adza ~v ~olsce, 
jest wyrazicielką interesów i dążeń tych mas oraz naJszerzeJ poJętego 
ludowładztwa. 

My, korespondenci robotniczy, wyrażamy głęboką wdzięczność 
Partii i Rządowi za podjęcie tak doniosłych uchwał. Dopomogą nam 
one do zwiększenia czujności rewolucyj!le j wobec zakusów wroga kla­
sowego, do szybszego unieszkodliwienia i krzyżowania jego p~anó~. 
Ułatwią nam one prowadzenie w dalszym ciągu bezkomprom1so;veJ 
walki z ~szelkimi przejawami biurokratyzmu, kumoterstwa, rutyniar­
stwa oraz bezdusznego stosunku do potrzeb ludzi pr acy. Uchwały Par 
tii i Rządu dają nam możność szer szego stosowania w życiu codzien­
nym niezawodnego oręża bolszewickiej krytyki i samokrytyki, w celu 
przyspieszenia budownictwa socjalistycznego w n aszym kraju. 

Zapewniamy Partię i Rząd, że będziemy w dalszym ciągu jeszcze 
bardziej zacieśniać więź z masami pracującymi, jeszcze ściślej wspqł 
pracować z redakcją „Głosu Robotniczego", V{ celu uspra~'ll ienia dzia 
łalności naszego aparatu gospodarczego i administracyjnego. 

Praca nad .popularyzacją doniosłych uchwał Part ii i Rządu jest 
ważnym oboWiązldem korespondentów w zakładach pracy. Uważamy, 
re należy przeprowadzić narady korespondentów we wszystkich za· 
kładach pracy z udziałem szerokiego aktywu kor espondentów . Im .wię 
ce.i będzie nas aktywnych bojowników, im bardziej bezkomprom1~0-
wo zwalczać będziemy wszelkie wy paczenia w i;:iaszym życiu, tym bar 
dziej przyspieszymy budowę socjalizmu. 

Uważamy, że przy redakcji '„Głosu Robotniczego" powinien .pow­
stać klub korespondentów, w którym moglibyśmy wspńlnie się zbierać 

I omawiać nasze korespondencje, zasięgać rad i ucząc się. podnosić 
nasz poziom ideologiczny. 

Wzywamy wszystkich korespondentów robotniczych i chłopskich . 
do wzmożenia swych wysiłków w chlubnej służbie społecznej, do czyn 
nego udziału w r OtZbudowie sieci korespondentów na terenie swych 
zakładów pracy lub gromady, do dalszego zacieśniania współpracy z 
prasą w celu walki o wcieleniE> w życie uchwał n aszej Part ii i Rządu·• . Wiceminister Jarmakow pr~ypom 

nial, iż carska Rosja pod względem 
poziomu elektryfikacji zajmowała 
jedno 2: ostatnich miejsc na świecie. 
Łączna moc wszystkich elektrowni 
na terenie Rosji w 1913 roku wyno­
siła zaledwie około l.000.000 kw. 
Plan „GOELRO". który przewidywał 
zbudowanie w ciągu 10 - 15 lat, :{O 
rejonowych elektrowni o łącznej mo 
cy 1.500.000 kw wykonany rz:ostał z 
»adw·yżką już w r. 1931. W ramach 
planu „GOELRO" zbudowane zosta­
ły, jak wiadomo, elektrownie Woł­
chowska, Szaturska, KaStLyńska i 
wlele innych. 

Koreańska armia ludowa gromi 

W okresie 5-latek staUnowskich 
'.Wniesiono dziesiątki · wielkich elek-
trowni. · 

Opróce wielu elektrowni rejqno­
wych, w ZSRR czynnych jest kilka· 
dziesią.t tysięcy elektrowni kołcho­
zowych. 

Wiceminister Jarmakow omówił 
następnie ogromny rozmach budowy 
nowych, potężnych elektrowni w 

colające się wo;s•o interwentów 
PEKIN (PAP). - Ogłoszony 21 

bm. komun ikat dowództwa naczelne­
go koreańskiej armii ludowej stwie1· 
dza, że oddziały ar mii ludowej kon­
tynuowały na wszystkich frontach 
działania bojowe przeciwko wojskom 
amerykańskim i południowo-koreań· 
sk-im na poprzednich pozycjach. 

* * * 
MOSKWA (PAP). - „LITIERA· 

TURNAJA GAZIETA" zamieszcza 
przegląd działań wojennych w Ko· 
rei, w którym czytamy m. in.: 
Główny obszar walk w K,orei -

jak informują rozgłośn ie państw za. 
chodnich - z.najduje sie na południe 

od 38 równoleżnika na froncie sze-, Całkowicie wyzwolone zostały pru 
rokości 50 kilometrów. Szczególnie wincje Północny Hamgen i Południo 
zacięte walki toczą się w ( pobliżu wy Hamgen oraz północna cześć pro 
miasta Czhunczhon, w środkowej czę wincji Kanwoll. 
ści Korei, w odległości kilkunastu ki­
lometrów na południe od 38 równo­
leżnika. Oddziały armii ludowej gro 
mią tu w dalszym ciągu cofające sie 
wojska interwentów. 

Ostre walki toczyły się w ostat­
nich dniach na wschodnim wybrzeżu 
w rejonie portu Hynnam. Według 
informacji rozgłośni hambur skiej, 
jednostki armii ludowej oraz ochot· 
nicy chińscy wdarli się do Hynnam 
oraz zajęli lotnisko koło tego mia· 
sta. 

Następny numer 
naszej gazety 
ukaże się 

w środę, dnia 2 7 b.m~ 
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N a ród ·po lski , w hoł;dzie 

Wielkiemu Stalinowi 
Zbiórka podarkow nQworocznych 
d·la dzieci -koreańsk'icb 

rozpoczęta w caląnt I. r a i• 

WARSZAWA (PAP) - W 71 rocznico urodzin Generalissimusa Jó­
Mfa Stalina polski świat pracy licznymi zobowi11zaniami produkcyjnymi 
„manife~tował wierność jego ideom oraz swe gor11ce uczucia dla Wiel­
kl•IO Prz1'Jaciela narodu polskiego i wszystkich ludów świata. 

Robotnicy i łntelig'encja pracująca 
ltolic:r zameldowali w dniu 71 rocz­
ni.cy urodzin Generalissimusa Józefa 
Stalina o nowych sukcesach "' OD· 
BUDOWIE WARSZAWY. 

Na uroczystym zebraniu młodzie­
lowej załogi PPB-KAM jej kierow­
a lk, 23-letni technik Ciechanowski, 
oświadczył: „Dla uczczenia 71 rocz­
nicy urodrd.n Wielkiego Stalina, zało 
p nuu wykonała plan na 11 dni 
przed terminem, oddając w stanie su 

rowym dwupiętrowy budynek o kuba 
turze 5 tys. m. sześć„ w którym 
mieścić się będzie Powszechny Dom 
Towarowy Osiedla Mariensztackie­
go". 

• * • 
Dnia 21 bm. w 71 rocznicę urodzin 

Generalissimusa Józefa Stalina odby 
ło się w sali obrad Stołecznej Rady 
Narodowej uroczyste wręczenie na· 
gród wyróżnionym zespołom redakcyj 
nym GAZETEK śCIENNYCH, po· 

śwtoconych tematyce MiesiiieJ Pogłę 
btenia Przyja~ni Polsko - Radzie­
ckiej. 
Stołeczny komitet obchodu Miesią 

ca. przyznał pierwszą nagrodę w wy 
sokości 800 zł zęspołowi redakcyjne­
mu Państwowych Zakładów Optycz­
nych w Warszawie. 

Akt wręazeniA nagród przekształ­
cił się w manifestację na cześć Cho­
rfłżego obozu pokoju - Generalissi­
musa Józefa St4ljna, przywódcy mas 
pracujących Polski Prezydenta Bo­
lesława Bieruta, na cześć przyjaźni 
polsko - radzieckiej. 

* • • 

grom11dzldch i mlod,;le~owych woj.. 
KRAKOWSKIEGO odbyły się w tlniu 
71 rocznicy urodzin Generalissimusa 
Józefa Stalina uroczyste zebrania, na 
których składano meldunki o wyko­
naniu zobowiązań dla uczczenia wiei 
kiej rocznicy. 

* * * 
W dniu urodzin Wielkiego Wodza 

proletal'iatu, komitet współzawodni­
ctwa. pracy przy Zuz11dzie Okręgo­
wym Zw. Zaw. Pracowników Poczt i 
Telekomunikacji w SZCZECINIE 
wręczył nagrody ogólnej wartości 2l 
tys, złotych przodującym we współza 
wodnictwie i racjonalizatorstwie pra 
cownłkom pocztowym okręgu szcże­
cińskiego. 

WARSZAWA (PAP). - Okrucień· 
stw1 amerykan•kich morderców dzie 
ci, kobiet I starców w Korei wvwołu· 
ją głęb0kie oburzenie wjród społ.e­
czeństwa pólskiego, które przeszło 
gehennę okupacji hitlerowskiej. Wy 
rażając swą solidarność z ludem Ko­
rei, bohatersko walczącym o pok61 
i wolność, pc)Iscy bojownicy <> po-­
k:ój rozpoczęli zbiórkę podarków no· 
worocznych dlą dzieci koreańskich. 

W woj. katowickim tlo współpracy 
zgłosiły udział oraanizacje wasow·e: 
Związek Młodzieży Polskiej, Związek 
Studentów Polskich, Liqa Kobiet. Związ 
ki Zawodo~ve, Związek Literatów d~ 
raz robotnicze zespoły świetlicowe. 
artyści teatru im. Wyspiańskiego i 
„Artosu". 

W pracach zbiórkowych weźmie żv 

wv udział około 12 tv•ięcy ,,trdJet 
po!(oju". • . * • 

R6wniet w Kraltowle po~tał woj• 
wódzki komitet zbiórki podarków no­
worocznych dla dzieci koreańskich. 

• • • 
W woi. 11zczeclń1kim przystąi>iono 

iu<'- do zbiórki .podarków lt.OwOroc:t­
nych dla dzieći koreańs~ich oraz or­
ganizowania szereS.U imprez kultu­
ralno-sportowvch, z którvch dochód 
przeznaczony zostanie równie~ na 
podarki. 

Młodziez szczecińska dała dowód 
swej głębokiej solidarności ir: boha­
tenidm ludeJn koreańskim, w czasie 
s1>0ntanicznej zbiórki na a~olot ta· 
nitarny dla ludnoki cywilne! Korei. 
Żbi6fka przyniosła 44,5 tva. zł. 

O tytuł najlepszei przqdki 
i najlepszego zespołu tkackiego 

walczq załogi fabryk bawełnianych 

W PORCIE GDA~SKIM dla ucz­
czenia urodzin W od za mas pracują· 
cych obsłużono 11p0sobem szybkości0-
wym 14 stątków zagranicznych. 

W rejonie przeładunków masowych 
PORTU GDYŃSKIEGO dla uczczenia 
urodzin Generalissimusa Stalina zes 
t>6ł trymerów Marszewskiego załado­
wał przedterminowo 3 statki zagra· 

Lud włoski tOCzg ·walkę 
W związku z wezwaniem załogi 

ZPB im. Szymańskiego do wsoółza 
Wodnictwa o WYkonanie baz pro­
dukcyjnych przynajmniej w 100 
procentach, rozpaczyna sle nowy e­
tap współzawodnictwa międzym­
ldadowegG. Celem jego jest wyło­
nienie najlepszych zespołów tkac­
kich oraz podniesienie średniego 
procentu wykonania baz, a tym sa­
mym podniesienie wydajności, .fako 
jednego z najważniejszych czynni­
ków" w realizacji zadań Planu 6-le 
tniego. 

UcZIE"stniczące we współzawodnic 
twie zespoły muszą wykonywać 
swe bazy przynajmniej w 100 proc. 
l to w stopniu wyższym, aniżeli w 
listopadzie 1950 r. Również procent 
opłaconych godzin postojoWYch ca 
hgo zespołu lub sali musi być w o 
kresie współzawodnictwa niższy niż 
w listopadzie 1950 r. (poza postoja 
mi awaryjnymi). 

Niezależnie od współzawodnictwa 
zespołów tkaczy w przemyśle baweł 
nlanym, również l prządki tego prze 
mysłu przystępuja do II etapu 
współzawodnictwa o tytuł najlep­
szej prządki. 

niczne. oszczędzaj3c przy tych pra- przeciwko pro· bom 
cach przeszło 150 godzin. odrodzenia ustaw faszystowskich 

Nil Wybrzeżu w zakładach pracy, 
instytucjach i szkołach akademie 
przeistaczały się w pot~ż.ne manife­
stacje miłości i pnywil}zania do Wo· 
dza obozu pokoju - Stalina. 

RZYM (PAP). - W eałycb. Wło­
szech odbywa.ją, si~ manifestacje 
protestacyjne r obotników przeciwko 
r'Zl\dowemu projektowi tzw. ustaw:v 
o obronie cywilnej. 

* * * Do współzawodnictwa tego przy- świat pracy woj. OLSZTYŃSKIE- Projekt ten, skierowany przeciw-
stępuią równjeż załogi Zakładów GQ uczcił 71 rocznicę · urodzin Wiei· ko dizlałąlnoścl związków zawodo­
Przemyslu Jedwabniczó - Galante- kiego Chorążego Pokoju wykonaniem wych, a:m!eraa do zaostrzenia kar 
ryjn:go im. Gen. Wróblewskiego.

1

1 rl~d~tkowej produkcji wartości ponad I przewidzianych w starym 1rn~eksie 
oddział „Dąbrowa" w Łodzi oraz m1hon zł. I fa.szystG\vsklm za. tzw. „sabotaze eko 
Kaliskie Zakłady Pluszu l Aksami- • * * nomlczne". 
tu. (Z.) W setkach świetlic fabrycznych, . W wielu miastach Włoch Południo 

Albans a Partia Pracy udaremni.la 
knowania faszysto wskiej ban dy Tito 

Artykuł Envera Hodży w „Prawdzie" 
MOSKWA (PAP). - „Prawda" zamieszcza artykuł sekretarza generał- przy p_omocy bandy Kocz! Dzodze, 

nego Albańskiej Partil Pracy Envera Hodży 1>t. „W walce o pokój i so- ujarzm1c nasz naród i przekształcić 
cjalb:m", Albanię w swą kolonię. Lecz naród 

wych powstały komitety obrony wol 
nośc:i demokratycrinych, do których 
weszli przedstawiciele różnych 
stronnictw poUtyarnych. 

W AndrJi (Apulia) odbyła Ilią wiel 
ka manifestacja prote1tacyjna, 'w 
której wzięło ud7.lał ponad 200 tysi~­
cy robotników. W Neapolu robotnicy 
młynów miejskich p1-a;erwali ~racę 
na pół godziny. 

Manifestacje protęstacy.1ne odby ... 
ły się również we ws,zystkich miej­
scowościach Włoch Północnych i 
Srodkowych. 

OSWIADCZENIE DI Vl'ITORIO 
RzyM CP AP). - Sekretam gene­

ralny Włoskiej Konfederacji Pracy 
di Vittorio złożył oświadczenie agen 
cji ANSA w związku ~ uchwalony­
mi przez mąd włoski, pod pretek~ 
stem walki przeciwko sabotażowi, 
rępresyjnymi środkami wobec zwlą 
rzków ri:awodov.rych. 

feudalne totmy eksploatacji mas 
pracujących, sk~ując je na nędzę 
.:... oświadczył m. in. di Vittorio. 

STRAJK ME'IALOWCOW 
WŁOSKICH 

RZYM (J> AP). - W czwartek od 
godz. 14 do 18 odbył się w całych 
Włoszecł\ strajk powszechny robot­
ników metalurgicznych. 

W strajk~ tym wiz.ięli udział pra· 
wią. wszyscy robotnicy metaluraicz­

. ni1 których jest we Włoszech około 
700 tysięcy. . 

Celem strajku było okazanie soll­
darnośd towarzyszom. którzy od 
dłuższego czasu walczą przeciw li­
kwidacji fabryk i przeclwko stale ro 
snącym wydatkom na zbrojeni<!. 

Zarząd Główny Związku Włóknia 
rzy i Centralny Zarząd Pr:r.emysłu 
l!awełnianego przeznaczył 200 tysię 
ey złotych na nagrody dla zwycięs­
kich zespołów. Współzawodnictwo 
łch rozpocznie się 1 stycznia 1 trwać Albańska Republika Ludowo-Demoterwencja Anglo-Amerykanów w ce 
będzie do 31 marca 1951 r„ kratyczna zdecydowanie demaskując lu obalenia władzy ludowej w Al-

albański został znów uratowany przez 
Wielkiego Stalina. • 

Pod pretekstem rz.apobteżenia rrte~ 
kornym aktom sabotażu, w istocie 
rząd włoski prilgnłe atosowa-0 ter „ 
rorylltycme, represyjne śro(lkł w ce 
lu ograniczenia i meutraUzowanła 
słusznej 1 koniecznej pretil ma. pra 
cmjącycb. 

Mimo, że kierownicy katolickich 
organirt.acdj ·~wodÓwych wy~owie­
drz;ieli się przeciwko strajkowi, 1tra.lk 
ten skończył się pełnym powooze­
niem. W l\zytnte strajk był 100- pro­
centowy, w Turynie •. Medlolule, 
Neapolq, Brescii, 'J'&ranto i Innych 
ośrodkach prrzemysłowych s~jke;. 
wało od 90 ·proc. do 100 proc. ro~ot­
ników, W Savonie i La Spe-z:ia, gdzie 
znajdujll się .zakłady, którYIJl włd· 
nie grozi likw.idacja, do strajku ro„ 
botnlltów metalurgicznych" przyłącsy 
łJ si~ cała ludność. 

Zgłoszenia zespołów do udziału knowania imperialistów amerykań- banii stała się niemożliwa. Dlatego 
we współzawodnictwie, zobowiązu- skich 1 ich nikczemnej agentury - też imperialiści anglo-amerykańscy 
j'cych się do padwyższPnia średnie pisze Hodża - kroczy pewnie na- próbowali zająć twierdzę z zewnątrz, 
IO procentu wykonania norm, doko przód po drodze do socjalizmu. puszczając w ruch swą starą agentu­
nują mężowie zaufania w zakłado- lmperial!ści anglo-amerykańscy nie rę: bandytów z Belgradu z judaszem· 
wych referatach współzawodnictwa I zaprzestali ciq{lłych prób brutalnego Tito na czele. Faszysta Tito i jego 
pracy w terminie do dnia 2 stycz- mieszania się do spraw wewnętrz- banda usUowall zniszczyć naszą uko­
nia 1951 r. nych Albanii. Lecz bezpośrednia in chaną. partię, wziąć ją w swe ręce 

Nasza partia komunistyczna, tak 
jak zawsze, okazała się niezłomną i 
udaremniła wszystkie knowania fa­
szystów jugosłowiańskich, zlikwido­
wała niebezpieczeństwo, które zawi­
sło nad krajem. Nasza partia jeszcze 
bardziej się wzmocniła i zahartowała. 
Vvzmocniła się jesz-cze bardziej nasza 
Republika Ludowa. 

W ten sposób rząd włoski pragnie 
zapewnić obszarnikom \ pmemySłow 
com maksymalny spokój i utmymać 

Zwiqzki zawodowe~. szkołq ·socjalizmu 
Tow. w. KłosieWicz · padsumawai.dys~us.~Jtilt"PtsauacGłłll." Krach· gosiiodarczy w USł jest nieunikniony" 

Przechodząc da sukcesów narodu 
albańskiego, osiągniQtvch w latach 
powojennych pod kierownictwem Al· 
bańskiej Partii Pracy, Enver Hodża 
pisze: Kto widział Albanię w przed­
dzień wyzwolenia ł kto widzi ją o· 
becnie, ten nie może nie podziwiać 
wielkich sukcesów osiągniętych przez 
nasz kraj w tak krótkim okresie ist­
nienia ustroju ludowo-demokratycz­
nego. 

WA&SZAWA (PAP). - Podsumo„ 
wania dyskusji VI Plenum CRZZ, 
które obradowałq w dniach 19 i 20 
bm„ dokonał przewodniczący CRZZ, 
tow. Wiktor Kłoslewloa. Stwierdził 
on, ze masy pracujące Poliikl osią~ 
nęły w rok~ bieżącym, w pierwszym 
etapie walki o Plan 6-letnl - wiele 
sukcesów produkcyjnych, wykonu -
jąc przedterminowo plany i dając 
wielkie ilości dodatkowej produkcji. 

SZKOŁ„( . :RZĄDUNIA, SZKO~..\ 
GOSPODA.ROWANIA, SZKOŁĄ 80 
ClJAL1Z)IU. - stwierdza b. prezydeąt He..-hert ·Hoover 

p'rzemó:Wienie pri:ewodnkzącego 
NOWY .JORK (PAP) - 20 grud-

11ła senacka komisja kredytowa u­
chwaliła tzw. projekt ustawy o do­
datkowych kredytach w sumie 20.1 
miliarda dolarów, z czego 16,8 mi!iar 
da dolarów prze:zmaczono bezpośred­
nio na potrzeby wojskowe USA. W 
ten sposób ogólna suma. środków 
przeznaczonych na potrzeby wojsko­
we USA wz>rośnie w bieżącym roku 
budżtrto\vym do 42 miliardów dola­
:r6w, nie licząc kredytów wojskowych 
dla satelitów USA. 

• 

Obradą 

Zarz•du Głównego TPPR 
WARSZAWA (PAP) - W dniu 

21 irrudnia br. w gmachu TPP-R od­
było się plenarne posiedzenie Zarzą 
du Głównego TPP-R, na którym zło 
żono sprawozdanie i podsumowano 
wyniki akcji Miesiąca Pogłębienia 
Przyjaźni Polsko - Radzieckiej oraz 
przyjęto wytyczne planu finansowe­
go Towarzystwa na rok 1951. 

W posiedzeniu udział ~ięli: pTe­
ą1 Rady Naczelnej Towarzystwa 
Przyjaźni Polsko - Radzieckiej -
marszałek Sejmu Ustawodawc~ego 
R. P. Władysław Kowalski, prezes 
Zarz2'du Głównego TPP·R, sekretarz 
KC PZPR - Edward · Ochah, wice­
prezesi TPP-R - min. Stefan 1 Matu 
szewski i pas. Aleksander Juszkie­
wicz, członek prezydium Zarządu 
Głównego TPP-R - pos. Leon Chajn 
oraz członek Zarządu Głównego 
TPP-R - Kazimierz Bzowski. 

w kilku wierszach 
BUDAPESZT (PAP) - Nakładen;i 

wydąwnietwa ,,Sikra" ukazał aie na 
Worrzech 4 tom zbiorti dzieł J. Stali­
Jl& w na.kładzie 100.00tl egz. W roku 
1951 nakładem tego wydawnictwa u­
każą się dalsze 4 tomy dzieł Stalina. 

* * 
MOSKWA (PAP) - Na ekranach 

kin Moskwy - ukazał się ngwy, ko· 
lorowy film artystyczny pt. „Daleko 
od Moskwy", oparty na znanej powie 
ści Ażajewa. Reżyserem filmu jest 
twórce. szęregu znanych filmów ra· 
dzieckich - Aleksander Stolper. Mu· 
zykę do filmu skomponował - Kriu· 
kow. 

* * • 
BERLIN (PAP) - Projekt budże-

tu zachodnio - niemieckiego przewi­
duje deficyt w -wysokości 6 miliar. 
dów i;narek. ' 

Rzecz jasna, że ten proces szybkie! Wszelkie próby Stanów Zjednoczo­
go przestawiania przemysłu amery- nych prowadzenia wojny lądowej w 
kańskiego na tory gospodarki wojen Azji i w Europie - podkreślił Hoo­
nej powoduje obniżenie się stopy żY· ver - są wyrazem prawdziwego sza-
ciowej szerokich mas. leństwa i przyniosą śmierć milionów • * • młodych Amerykanów. 

NOWY JORK (PAP) - Były pre Mówca przedi;tawił również kry-
zydent USA Herbert Hoover wygło- tyczną s~uacj~ iospodąrki USA. 
sił przemówienie radiowe, w którym Stwierdził on, że w ;rezultacie wydat 
krytykował politykę zagranic:imą Sta ków rządu warunki źycia 150 milio­
nów Zjednoczonych. Oświadczył on, nów Amerykanów pogorszyły się. 
że ,,linia obronna" Stanów Zjedno- W ciągu roku budżetowego 1952 wY­
czonych powinna sięgać na zachodzie datki - wyniosą przeszło 90 miliar­
do Wielkiej Brytanii, a na wscho. dów dolarów. Suma ta przewyższa 
dzie do Jap&nii, Filipin i wyspy Tai- wszystkie oszczędności w Stanach 
wan. Linia ta powinna więc objąć Zjednoczonych. 
Ocean Atlantycki i Ocean Spokojny, Rząd będzie musiał pokryć ogrom-
& nie kontynenty Europy i Azji. ny deficyt • przez wypuszczenie no-

Obecny kur~ polityki zagranicznej wych obligacji. Inflacja nadcjąga już 
Stanów Zjednoczonych jęst katastro- w całej pełni i Jedynie przy pGmoey 
falny - stwierdził Hoover. Mówca surowych środków Stany Zjednoczo­
podkreślił, że Stany Zjednoc2l0ne mu ne będą mogły odroczyć na kilka lat 
szą ponieść klęsk~ w Korei oraz że krach gospodarczy, który musi na­
nie należy pokładać nad~iei w broni stąpić w wyniku obecnej polityki -
atomowej. oświadczył Hoover. 

Tak kolosalnych prac nie można 
było by wykonać bez pomocy Związ. 
ku Radzieckiego. Przyjaźń naszego 
narodu z narodami Związku Radziec 
kiego I krajów demokracji ludowet 
- pisze Enver Hodża - jest gwaran­
cją RiHZej woln11ścl i niez~leżnoścl. 

I łom , ,Kapitału'' 

Dalszą część przemówienia prze~ 
wodniczący CRZZ poświęcił za11ad­
nieniom akcji socjalnej, podkreśla­
jąc z naciskiem, że opieka n11d PrA 
cownikamt winna być codzienną tro 
ską ka:tdego aktywisty, każde110 01• 
niwa związkowego. 

„ W kaideJ sprawie trzeba omieć 

w ięz-vku polskim dostrzec żywe10 człowieka z Je10 
·potrzebami, trzeba prącbodil6 lllQ 

WARSZAWA. - Nakładem „Książ z uomocą" - stwierdził mówca. 
ki i Wled!ZY" ukariał się I tom „Kap! Na zakończenie swego przemówie 
tału" Karola Markta. nia mówca zapewnił, że zwl!łi!ki za. 

Za podstawę obecnego wydania po wodowe pod kierownlaiwem . l'ol­
$łu;i:yło wydanie drugie, które eo- sklej Zjednoczonej Partll Robotni • 
stało gruntownie przeredagowane 1 czej I jej przewodnlczącego )lol~ła­
porównane z tekstem oryginału nie wa Bieruta będ!\ nieustannie usp1aw 
mieckiego. niać swą pracę, by sła6 sł~ w pełni 

CRZZ przyjęli zgromad21eni dłu10-
trwałymi oklaskami.. · 

Zebranie Polskiei Izby 
Handlu Za1ranlcznago 

WARSZAWA (PAP) -W dniu 19 
&"rudnia br. odbyło tit oa6lne 1ebr~­

.nia e1łolllk6w Polskiej Izby Handlu 
Zafr&nicznego . pod przewodnictwem 
pruesa lzby dr Ludwika. Grosfelda. 

Zebranie roz.patrzyło sprawozda­
nie s d1iała.lnośoi Izby w r. 1950, u­
chwaliło prelimiha.rz budżetowy na r. 
1951, dokonało wYboru członków 
Prezydium, ·Rady i Komisji Rewizyj­
nej oraa uchwaliło wytycrine planu 
pracy Izby na 'r. 1951. 

Wytyczne te obejTDUJll w l:'1ei-wezej 
linii 1aciebienie i pogł~bienie współ 
pracy s &nalogicznymi iMtytuc}all\i w 
ZSRR 1 krajach demokracji ludewej 
ora1 rouzerzenie bad11ń nad zwięk· 
szeniem obrotu towarowego s t7mi 
krajami. Brukselska narada podżegaczy wojennych 

seli, a więc tam. gdzie obradowali wojenni po(i- Wręczenie Robesonowi BRUKSELSKA KONFERENCJA „atlantyc­
kich" ministrów spraw zagraniC1ZI1YCP ofi­

cjalnie wyraziła zgodę na fąrmowanie dywizji 
zachodnio - niemieckiej faszystowskiej arinti 
najemnej. Brukselska konferencja organiriato­
rów nowej wojny dokonała jew.me jednego kro­
ku, rzmier:zającego do stworzenia w Europie za­
chodniej bazy amerykańskiej agresji. Central­
nym punktem, ośrodkiem tej bazy jest - rzgo­
dnie z amerykańskimi życzeniami - TRIZONIA. 

dukcji" ma dbać o wzrost produkcji zbrojenio­
wej państw satel:ickich USA, oczywiście ko11z­
tem obniża11i1'l stopy życiowe,t ma.11 pracującycll 
krajów Europy Zach00niej, 

Rada paktu atlantyckiego, obradująca w Bru­
kseli wraz z ministrami obrony :rrządów należą­
cych do tego amerykańskiego spisku wojennego, 
postanowiła nl02włocrz.nle przystąpić do utwo­
rzenia „zjednoczonych sił ~brojnych", iz:łożonych 
z efektywów, jakich dostarczą rządy krajów u­
e11:estniczącycb w pakcie. 

Ale komunikat. wydany po zakończeniu ob­
rad brukselskich, dodaje, że owe „rzjedno1:2one 
siły iz,brojne" podlegać będą „scentralizowanej 
kontroli". Nie trudno się domyślić, kto będzie 
sprawował scentralizowaną kontrolę nad „armią 
atlantycką". Głównodowodzącyrn tej armi:! mia­
nowany został amerykański generał D. Eisenho­
wer. Jego zastępcą został mianowany również 
amerykański generał Gruenther z amerykań­
skimi generałami Pace, Colllnsem i Handy. Jak 
rz tego widać, SATELITOM Wl.'ZNACZA SIĘ 
. ROLĘ TYLKO 1 JEDYNIE MIĘSA ARMAT­
NIEGO. 

Kontrola amerykańskich Imperialistów nie 
ogranica:a się tylko do dowódritwa armii, Kon­
ferencja brukselska r -:1:tanowiła utworrzyć tzw. 
„biuro produkcji", które będzie dyktatorem u­

chodnio - europejskiego przemysłu. ,,E$luro pro-

żeby zaś nie było \vątpliwośc:i, kto ma dy~ 
sponować gospodarką Zachodniej Europy, sie­
dziba „biura produkcji" będzie w Wa~yngtonie. 
Kierownikiem biura ma rz.ostać Amerykanin Ma­
rjolln. Burżuazyjny d'Liennik francuski „Le Mon­
de" w komentarzu do WYników konferencji brµ· 
kselskiej dochodzi melancholijnie do wniosku, 
iż ,,kraje atlantyckie muszą zgodzić slę na rezy­
gnację ze swej suwereimości narodowej". 
NajQstotn!ejszą decyiz:ją brukselskich podżega~ 

<::z.y wojennych jest remiUtarya:ac,ia Niemiec Za­
chodnich. Zachodnio - niemieckie dyw~je ma­
ją być rzaopatrzone we wszystkie rodzaje broni 
- cię:.':ką artylerię, czołgi, a nawet lotnictwo. 

Natychmiast po ogłoszen:lu brukselskich de­
cyzji Adenauer i Schurpachcr wystąpili z ,żąda­
niami całkowitego równouprawnienia Niemiec 
Zachodnich w ramach atlantyckich zbrojeń . Zą­
dania te są pmyjmowane z sympatią przez ame­
rykańskich imperialistów, która;y widzą w fa~ 
szystach zacqodnio - niemieckich podstawę swo­
ich agresywnych planów pm;eciw ZSRR, Polsce, 
Niemieckiej Republice Demolcatycznej i krajom 
demokracji ludowej. . 

Zalecenia konferenc,jt brukselskiej idą rów­
illeż po Unii iądąń odwetowców niemieckich. 

Decyzje pod.fęte pfzez atlantyckfoh podtel{a· 
czy wojennych w Brukseli lltanowill barlko po• 
wa.ż.ne zagroże11le poke>ju świata. Przyjęte zosta­
ły one z głębokim obu~eniem p~e2 masy prac1.1 
f ąc& krajów atlantyckich. Przedstawiciele naro­
d:Sw Francji 1 }3eli:ii i;:.awarli 19 ~rudn.ta w Bruk-

żegacze. układ " wspólnej akcji \')1"2eeiw remi;. Nagrody Pokoi··~ litaryzacji Trlwnii. „ 
Fala oburzenia objęła masy pracujące Ho~ 

landii, W. Brytanii, franc.li J Dani.i. Dnia . !3 NOWY JORK (PAP).' - W No­
rrudnia. odbywa się w całej Fn.nojl Dzień Wałki wym Jorku odbyło się zebranie Ko­
z remllitaryza.cJą. . ;nttetu Obrony PokojU, na którym 

Załogi wielkich 'takladów prrz.emyslowych w delegaci na II Swlatowy Kongres 
Niemczech Zachodnich pn:yjęły bruksel~kle d~-· Obrońców J>okoju wrt;crzyll enane­
cyr.je falą protestów, widząc w atlantycldeb mu śpt~wakowi murzyńSktemu !ło­
zbrojeniacb i w rem.il!taryżac}l nlebezpt~eń- besonoV{i P"?Y.2:11llną mu na Kon8f'e 
stw1> zarrażaJąęe istnie11iu nar odq nlemle~klelJO• sie Warseawskim MiędriynarQdową 

· . i 1. 1 Nagrodę Pokoju. 
Muy pracu.fą,ce Niemiec ~achocln oh skup a~-· Po zebranlt.t odbył się wiec w kt6 

się dokoła prornamu NllD i Narodowero Fr~l\tu rym mięło udział ponad tysiąc no­
Demokratyczn~cb Niemiec. Jesł to Pl'O(rarn· wojorsldch bojowników 0 pokój. 
w11pólpracy mtQdzy narodarni, który znala1I tak 
wymowny wyra,21 w w:v•tlłpienlu l'rezydenta 
Plecka w Wąrszawte I k tóry • tal sif.I podsła,wit 
całkowitego uw:1odnienir. POll,dów s Pol•k• ł u­
trwalenia wiecznego pokoju na granicy pollko• 
niemieckiej, 

Prop02ycja premiera GrotewQhla w sprawie 
zjednoczenia Niemiec, wysłana do Adenauera, 
zyskuje sobie coraiz: szersze kręgi ewolennlków. 
Bojownicy o pokój przygotowujli na styczeń 
szerec m~owych demonstracji p~eclwko 
wskrzeszaniu Wehrmachtu. Powatnym or~zem 
niemieckich sił demokratycznych i pokojowych 
pr~eciwko planom wojennym jest ustawa o 
oohronłe pokoju. uchwalona prrzez Iebę Ludow' 
~RD. 

Narody nie chcą WQJnY t !nvlęk•Ją op6r 
przeciwko planom •oJennyin. któąeh srołn:rm 
elementem .ielt 11>.łtok bt\lklcL•ld. 

• • M. 

' 

Pomyślne wyniki 
· polsko „ niemieckiej .· 
wsp61praęy technicznej 

BERLIN (PAP). - W Berlinie za· 
kończyła się rozpocz~ta 13 bm. pi„ta 
sesja stałej palsko ~ niemieckiej ko 
misji współpracy technicznej i na -
ukowo - technicmej. . 

Uczei;tnicy . konfetencji powzięli 
s:r;eres doniosłych uchwał, dotycz(l -
cy,:;h wzajemnego wykorzystłmia d(> 
Awiadczeń ne~ll;owo ~ teclmicznych 
1 technolorlcznych, których szybkie 
wprowadzeni"e w życie przycz:vni 1lf! 
du zwitkneni!t poteltCJału proil.u · 
eyjne10 · obu kra,f6w • 
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Czym W 50 rocznicę ukazania się 

I 

p~e rwszeeo numeru· „lskrr był ten rok 
50 lat, temu, 24. grudnia 1900 r„ ukazał się pierwszy numer 

Pi ogo~o-rosyjsk1ej, nlele1alnej gazety marksistowskiej „Iskra". 
smo to, k;ore ~ało ol~:zymią rolę w stwm-zeniu :i:ewolucyjnej 

partit ma:ksrstowskieJ w ROSJI, zawdzięcrza swe powstanie wielkiemu 
wodzowi ~ nauczyciel~ mu .Pl'ae~~ą.cycb, Włod:dmiermwi Leninowi. 

Roz~óJ _ruch~ robotmozego 1 żblizanie się rewolucji wymagały rijed­
rioczen:a me ~ą~ych dot_ąd pod względem organizacyjnym marksi­
m:owsk1ch grup i kółek, wś;?cl których panował zamęt ideowy. Dawab 
się o~tro odC:Uć. k~eczitOśe 1tworzmia. zespolonej i scentralizowanej 
~~-robotn1czeJ, która mogłaby :staną-O na czele proletariatu i popro· 
w ....... c ll'O do walin o obalenie caratu i kapitalizmu. . 

N_a drodze ?o utworzenia takiej partii piętrzyły się ogromne trud„ 
nośCJ. W kraJach Europ! ~ac~odniej_ pai:tae robotnicze formowały si~ 
w , warunkach_ legalnego istn1aua zwią<:kow i partii, w sytuacji, jaka 
W)tW?rzyła _Się ~-po rewol.ucj~~ burżuazyjnych, w Rosji natomiast 
orgamzowarue partii proletanackieJ przebiegało w wa.~kach despo­
tyr:mego us~ju; policja i żandarmeria carska co pewien czas WYdzie­
rała rz: szere~ow partyjnych najlepszych działaczy, więrz.iła ich. skazywa­
ła na zesłarue, na katorgę. 

Za n~jważniejs~ środek, wiodący do ideowego i organizacyjnego 
zespol~ia r~volucy3nego odłamu socjaldemokracji, uważał Lenin ogól­
noro~yJskic n1eJ.eplne pismo poUtyozne. W st~c-zniu, 1900 _r., ~ powrocie z zesłania, Lenin praystąpił natych-

m1ast ~? realizaCJl swego pla nu. W Ufie, Pskowie. Moskwie, Pe­
ters~>Urgu, N1żn1m_ Nowgorodrlie, Kazaniu, Samarze i Ryd!le - wsv.ędzie 
Le~m. spotykał się nielegalnie iz d:tiałacZJami partyjnymi ! uzgadniał 
z mm1 adresy dla przesyłania pisma. 
~ lipca 19.0o r. Lenin wyjeżdża za granicę. Po pm:yjeździe do Szwaj­

cani dochodzi do pOlrozumienia z Plechano~m i innymi członkami 
~PY „Wyzw?le~ie pracy" co do wspólnego wydania „Iskry" za gra­
nicą, poza zaSJęgiem działania policji carskiej. 

1 
W ~akcji · „Iskry" ~ównit. lderownic:r:!ł rolę odgrywał jej inicjator 

deowy i organhat.or, Wlodńmlerz Lenin, który osobiście i·edagował 
każdy numer gazety, 

S ą takie dni w naszych gorą-
cych czasach, wypełnionych 

p1·acą, która jest walką. i walka, któ 
ra jest pracą, kiedy milknie warkot 
maszyn, kiedy odkładamy narzędzia 
pracy i zażywamy zaslużooego odpo 
czynku. Wówczas myśl nasza biegnie 
wstecz'. na p~zebytą drogę, aby z 
walk 1 zwycięst'".• z niepowodzeń i 
sukcesów zaczerpnąć nowych sił do 
dalszej walki. Wówczas zastanawia· 
my się co w minionym okresie było 
najważniejsze i próbujemy znaleźć 
najlepszy wyraz, określający przeży­
te dni. 

Czym był ten rok, który dobiega 
k~ńca, ten rok, ptzełamujący połowę 
wieku? ·Jak go ocenia potomni, jak 
my sami - jego reż)·serowie i akto­
rzy - mamy go określić? 

Wymowa wydarzeń 
1950 r. 

Kronika wydarzeń z PIERW-
SZYCH DNI STYCZNIA notuje: 

„W j)rasie radzieckiej opublikowa­
no wywiad, jakiego udzielił korespon 
dentowi TASS przewodniczący Cen­
tralnego Rządu Chińskiej Republiki 
Ludowej, Ma-0 Tse-tung, w sprawie 
sytuacji w Chinach i w sprawie wy­
ników wizyty Mao Tse-tunga w 
Związku Radzieckim". 

zonii do atlantyckiego paktu agre­
sji". 
Między tymi wydarzeniami; zano­

towanyn1i skrzętnie przez kronika· 
rza, zawiera się r<>k 1950. Czym był 
ten i·ok? 

Kompromitacja 
spadkobie1·ców Hitlera 
Był to rok, gdy imperialiści anglo­

s~scy i i~h satelickie rządy ostatecz· 
me zrzuciły maskę i od przygotowań 
agresji przeszli do bezpośrednich ak­
tów agresji w K-0rei i na wyspie Tai 
wan. Bwł to rok zhańbienia flagi Or­
ganizacji Na1·odów Zjednoczonych 
flagi, lrtórą imperialiści nieudolni~ 
usiłowali przykryć brutalne akty 
agresji. Ideologowie ludobójstwa w 
rodzaju Vogta czy Bumhama sze­
rzyli propagandę 'wymordowania 80 
milionów Słowian. Mac Arthur ma· 
rzył o „zabijaniu dzieci w kołyskach 
i sta!'ców pl'Zy modlitwie" i w obli· 
czu ofiar bestialstwa żołdaków agre 
sji mówił: „Ten widok cieszy moje 
stare oczy". Truman „zastanawiał 
się nad użyciem bomby atomowej w 
Korei", a senatorzy Brewster i Brid 
ges nawoływali do dania Mac Arthu 
rowi wolnej ręki w użyciu bomby ato 
mowej przeciwko Chinom Ludowym. 

na Wschód, za Wisłę i Niemen pod 
błogosławieństwem Watykanu . . ' 

Taki był rok miniooy. w wyda­
niu imperialistycznym, ·w wydaniu 
amerykańskich spadkobierców Hitle­
ra, Mussoliniego i Hirohito„. Ale był 
też rok inny, rok wiary i głębokiego. 
?rzekonania w zwycięstwo sił poko­
JU, '~ zwycięstwo mifiarda ludzi, w 
zwycięstwo ludzkości, w zwycięstwo 
życia nad śmiercią . 

Był to rok Apelu Sztokholmskie­
go. Rok ostrzeżenia, rzuconego przez 
ponad 500 milionów Judzi pod adre­
sem atomowych zbrodniarzy. Ludz­
kość zebrała :ż;niwa z posiewu sztok­
holmskiego. 

Jeśli zatrzymała się z.brodnicza rę­
ka atomowych zwyrodnialców przed 
wydaniem haniebnego rozkazu maso­
wej zagłady, to sprawiło to ostrzeże­
nie, zawarte w Apelu Sztokholmskim 
i przerażenie burżuazji przed odpo­
wiedzialnością. 

Był to rok, w którym setki milio­
nów ludzi na całym świecie uświa­
domiło sobie, że imperialiści nie po­
~vs~·zymają się p•rzed żadną rzezią w 
1m1ę panowania nad światem. I że 
powstrzymać ich może jedynie zorga 
nizowana siła tych, którzy pokój mi­
łują. 

Potężny 1•ozwó.{ 
pokoju 

ruchu 

Walcząc o wyzwolenie narodowe t 
społ~Zlle, ludy azjatyckie przekona. 
ły się w tym roku, c-zym jest inter­
nacjonalistyczna więź proletariatu. 
gdy dokerzy francuscy i fra.ncuska 
klasa robotnicza podję-ła walkł prze 
ciwko „brudnej wojnie", gdy z ca­
łego świata płynęła pomoc dla umę­
czonego ludu ikoreańskiego, gdy sp:ra 
wa :Ę:orei stała się rzeczywiście SJJfli 
wą sumienia lud7lkości. z nieZiwykłą. 
jasnpścią za.błysły słowa Lenina 
sprzed 37 laty, „ ... Młoda Azja czyli 
setki milionów ludu pracującego .., 
Azji mają niezawodnego sojusmika 
'YI postaci proletariatu wszystkich 
krajów cywilizowanych. żadna siła 

na świecie n'ie zdoła powstrzymać je­
go zwycięjtwa, które wy.z~li zar6w 
no ludv Europy, jak i ludy Azji". 

Był to rok, w którym zrodzona z 
walki o pokój i demokracji) Niemie­
cka Republika Demokratyczna stała 
się ntocnym ogniwem frontu pokoju. 
Walcząc o zjednoczenie Niemiec, o 
zawa1:cie trR;ktatu pokojowego, o wy 
cofame WOJSk okupacyj'll.ych, NRD 
walczy o najżywotniejsze interesy 
wszystkich narodów pokojotjch. · 

· Lenin organizował też tTansport „Iskry" do Rosji, starał się o nie­
zbędne. ~ndusze, utrzymywał ścisły konta..l{t z organizacjami mar ksi-· 
stowsk1rm. 

Na łamach „Iskry" ukazało się około 50 artykułów Lenina oświe· 
łJaJąciycb najważniejsze kwest.ie mat•ksistowskiei teorii i praktyki ro­
syjskiego i młędzynarodowe!fo ruchn robotnicugo i omawiających za­
gadnienia. taktyki walki proletariatu. 

U pods~aw całej działalności „Iskry" leżała walka o powiązanie te­
~ soojal!zmu naukowe&'<~ z praktyką ruchu robotniczego, o wyjaśnie­
me na.jblizszego celu walki proletariatu I jej celu ostatec:me1rn. propagan 
da ~del hegemonii proletariatu w zbliżającej slę rosyjskiej rewolucji 
burzuazyJno-demokrałytlzneJ. 

„Dokerzy Ankony podjęli inicja~y­
wę francuskich dokerów i zobowią­
za_li się nie wyładowywać statków, 
wiozących amerykański sprzęt wojen 
ny". 

„Polska przystąpiła do wykonania 
zadań pierwszego roku Planu Sze­
ścioletniego". 

„W Pradze opublikowano, że plan 
pierwszego roku pięciolatki czecho­
słowackiej został wykonany w 102 
procentach". 

Był to rok cynicznych wypowiedzi 
socjaldemokratycznych lokai kapita­
lizmu. „Wrogiem soejalizmu nie jest 
kapitalizm" - czytamy w uchwale 
OOMISCO. „Nigdy więcej marksiz- . ':!'ą siłą, potężną siłą ludzkości jest 
mu, nig?Y. wi~cej w~lki ~las".-:- wo· sWiatowy ruch obrońców pokoju, wal 
ła „~OCJall~ti: ~ng1el~ki Ph1~hps, a czący. pod przewodillictwem Związku 
drugi „socJahsta Bevm sławi „Plan Radzieckiego i>rzechvko zbrodniczym 
Marshalla", plan wydania narodów I planom imperialistów. Historia nie 
na łup amerykańs~iego kapitału !11~· zna ~akiego ri.~chu masowego, ruchu 
ncpohstycimego, Jako błogosław1en· w ktorym wspolny język znaleźli ko 

Jej osiągnięcia tego roku są nie-
1,llałe i opór szerokich . mas narodu 
niemieckiego przeciwko rernilitaryza 
cji . Trizonii, sukcesy gospodarcze i 
pohtyczne, poważ.na pozycja między 
narodowa, rozmach budownictwa w 
zrealizowanym już planie 2-letm.im i 
w nowym planie 5-letnim, nowa, de­
mok:ratyc~na m~odzież - oto sukce­
sy NRD i jej czołowej siły Socjali· 
stycznej Partii Jedności. , 

Był to rok wielkich sukcesÓ\V kra 
jów demokracji ludowej, sukcesów 
Polski Ludowej_ Rok h.--rzepnącej jed­
ności narodu polskiego wokół wła· 

„Is_k~a" demas~o~ała nie7J.nordowanie przemoc i samowolę caratu, 
okruc1enstwo kap1tahstycmego wyzysku, obnażała tchórzostwo i zdra­
dP. ~berlłlnej burżuazji, ujawniała reakcyjną istot~ programu j awan­
turniczy cha~akter taktyki eserowców. Sam fakt ukazania się pierw­
szych nume;row „Iskry" stanowił cios, · zadany teoriom ekonomizmu 
i zapoczątkował nowy Okres - okres organizacji jednolitej rosyjskiej 
soo,fal-demokrałycznej pat'tłi robotniczej z oderwanych od siebie grup 
i k6łek. 

.w myśl dyrektyw Lenina stworzono w Rosji kilka tajnych drukacń, 
ktore przedrukowywały otrzymane z zagranicy numery „Iskry". Wśród 
tych drukarń najważniejszą rolę odegrała utworzona we wrześniu 
1901 rokn, ~ kierowniohvem Stalina, drukarnia. w Baku, gdz.ie zaczę­
ła się podówcrzas ukazywać słynna gazeta podiziemna „Brdzoła" („Wal­
ka"). Była t.o druga z kolei po „Iskrze", najlepsza gazeta marksistow­
ska w Rosji, ltt6ra stała nieugięeie na gruncie idei leninowskich. 

W marcu 1902 roku ukuuje · się klasyczne dzieło Lenina „CG ro­
bić?" - genialny wykład podstaw ideologicznych partii proletariackiej 
nowego typu. N a tej teoretycmej ba.zie „IBkra" rozwinęła walkę o leninowski plan 

„Sąd Najwyższy USA odrzucił 
wnioski obrońców 11 przywódców 
amerykańskiej partii komunistycz­
nej". 

OSTATNIE DNI GRUDNIA 1950 
r przynoszą wiadomości: 

„Józef Stalin wybrany jednomyśl­
nie do wszystkich rad, w których kan 
dydował". 

„Izba Ludowa Niemieckiej Repu­
bliki Demokratycznej przyjęła u­
stawę o ochronie pokoju". 

„Przewodniczący zachodnio - nie­
mieckiego związku przemysłowców 
zapowiedział redukcję dalszego mi­
liona robotników w Trizonii". 

Prezydent Truman ogłosił ,,stan 
pogotowia narodowego" w Stanach 
Zjednoczonych". 

- dzy ludowej, pierwszy rok Pia-nu 6-
· Jetniego, budowy podstaw socjaliz: 
mu. Rozpoczęliśmy budowę Nowej 
Huty, budujemy nowe wielkie zakła 
dy przemysłowe, kła~zliemy funda­
menty pod nowe, socjalistycZ'Jle mia 
sto Tychy, coraz piękniejsza. jest na 
sza Stolica, w której rosną domy 
MDM, Mirowa i Młynowa. i w której 
roZJ>oezynają się pTaee nad budową 
metra. · 

Dokonaliśmy przełomu w socjali· 
stycznej przebudowie wsi i dokonali­
śmy dalszego postępu we wzmocnie· 
niu rad narodowy'ch, będących pod­
stawą naszego życia politycznego. 
Ogromnie wzrosły siły naszego pań· 
stwa. ludowego i jego :zmaczanie mię 
dzynarodowe. 

zbudowania pańtt, o wychowanie proletariackich zawodoWYch rewo­
lucjon1st6w i utwonente nerokie,i llect loka.lnych organiiza.cji partyj­
nych, o o))l'&COwanie prorramu i staw.tu Partii. o zwołanie II Zjazdu 
SDPRR. Główne rz:.adanie Zjazdu polegało - według słów Lenina - na 
utwoqenfą ,~wdzł,ireJ J18ńti • łYCJh zasadniczYch o.i:ganJU-Oyjnych 
podSUl•acll; lt.tm-e był)r wyS11Dięłe t op1'ac0w&ne- pnez „lskręu. 

„Dzięki realizacji zobowiązań, pod 
jętych dla uczczenia II światowego 
Kongresu Obrońców Pokoju, szereg 
zakładów przemysłowych w Polsce 
wykonało przed terminem zadania 
pierwszego roku Planu Sześcioletnie 
go". 

Setki mtuonów ludzi na całym śwle cie złoiyło podpłsy pod Apelem 
Sztokho lmsk:im. 

Nowe, wspaniałe sukcesy 
Związku Radzie~kiego 

W wyniku nieanordowanej walki, prowadzonej przez Lenina oraz 
przez utworzoną przez-eń gQ2etę marksist.ov."Ską „Iskra", stworzcno na 
II Zjeździe SooJa.ldemokrałyamę Pariłę Ri>bołniczit Rosji, uchwalono 
jej program i statut, powołano do życia cerutra.lrie instancje kierowni­
~ partii. 

„V Sesja Zgromadzenia Ogólnego 
Narodów Zjednoczonych nie spełniła 
pokładanych w niej nadziei" 
stwierdza i)rzewodniczący delegacji 
polsk'iej, amb. Stefan Wierbłowski, 
przed opuszczeniem Nowego Jorku. 

~W?··-; Inny nikcze~ny słuaa impe- j muniści, sooja1iścit liberałowie.- kato­
rie:hstow,. kat narodu jugC>Słowiań- licy. 
skiego, Tito, wyprzedaje kraj, jego , . . . • • 

Był t:o wreszcie rok, w ktÓl'ym 
zapłonęły da~ świlllł.ła komuniZ!l'u 
nad niezmierimnymi obszarami Zwią.z 
ku RadzieeJµego. Wielkie budowy -
Kujbyszewska i Stalingradzka Elek­
troWillie na Wołdze, Kanał TUikmeń­
ski, Kachowska Elektrownia na Dnie 

bogia~twa, jego przemysł, jego boba- Tym wspoln~ Język1ell?- _Jes~ zarb 
terski lud, za. przysłowiową miskę w~ wo}a pokOJU setek mll1onow lu. 
imperialistycznej so~ewicy. dZl, ktorzr pod. ~aską kł!'"mstw pro-

Jednakże po drugim Zjeździe mieńszewicy w wyniku swej rozbi­
jackiej dzialalności, prowadzanej z pomocą Plechanowa, który z pojed­
nawcy wobec oportunistów - mieńszewików, sam przeistoczył się 
w mieńszewika, zagamęli „Iskrie" i przekształcili ją w narzędzie pro­
pagandy oportunistyetmycłi i antyproletatiackich idei. 

„Chiny Ludowe domagają sie za· 
przestania agresji w Korei i na Tai­
wait oraz reprezentacji Chin w 
ONZ". 

Był to rok 01iganizowania przez pa.gandy unperiahstyczneJ o „wyzwo 
imperialistów baz i armii agresji w lenczych". celach wojny doj·rzeli praw 
Trizooii przeciwko krajom demokra dę ludobóJczrch planó'Y pretendentów 
tycznym i mil.'Ującym pokój. Powy- do panowania nad światem. 

T rzyletnia walka l(!Oino~j · „Iskry" nie- poszła na marne. Chlulł-
ne, bojowe tradycje ,leninowskiej „Iskry", ja.ko kolektywnego pro­

pagandzistY'. kolektywoqo ..-ltaton i kolektywnepi organizatora. Pod­
jęła i wzbogaciła p~ bollmewicka, kt6ra niesie " ' masy idee marksi­
zmu-leninizmu, mobilizuje maą do walki o komunizm. Prasa bOlsze­
'Wick& - t.o prasa DOWfll'O typa, stu~ naro®'wi i złączona. z nim nie-
~lftll'W&lnYJDl Więzami. I. Wierchowce111 

„Noty rządu ZSRR do rządów 
Francji i Wielkiej Brytanii stwier­
dzają, że remilitaryzacja Niemiec Za 
chodnich narusza zawarte układy". 

„w Brukseli rozpoczęły się obrady 
ministrów spraw zagranicznych 12 
państw nad sprawą włączenia Tri-

ciągano zbrodniarzy wojennych Krup 
pów i Guderianów, Thyssenów i Man 
teuflmv, Dinkelbachów i von Schwe­
rinów i postawiono ich do p-0mocy 
w przygotowaniu z.brodni Adenaue· 
r-0m i Clayom, Schumacherom i Mac 
Cloyom. Otrzepano z pyłu stare mun 
dury hitlerowskie, aby ubrać w nie 
naród niemiecki i i·zucić go na rzeź 

---~··~~~------------------.:...--------------------------------...:.----------------------------------------------------------------
dziś Heleny Kruszewskiej ' 

Wczoraj 
Był to rok wrjitkowo ciężki. 

Wprawdzie i poprzednie nie 
były lekkie, ale dawniej W'ład18ław 
jakoś łatwiej znajdywał sezonowłt ro 
botę i przynosił do domu trocht rro· 
sza. 

Lecz. w 1937 roku bieda zajrzała 
do izby Kruszewskich. . Gr<Hlze, ja­
kie Helena przynosiła 11 fabryki, nie 
wystarczały w żaden sposób na 
utrzyma.nie trzech dorosłych osób (w 
domu była babka) oraz dwojira dzie 
ci. Ile tego było, całego jej :M&robku ?" 
- Pięć, sześć złoty.eh na tydzień za 
trzy lub cztery dni pracy. Fabryka 
szła wtedy, i'(ly się fabrykantowi 
Ejtingonowi podobało. 

Helena początkowo prac<mała tak­
że dorywczo. Później zostałą zamia­
tacz.ką w przędzalni i na tej pracy 
już utrzymała się w fabryce. Lecz 
choć mijał czas, nie mogła nawet ma 
rzyć o tym, by stanąć przy maszynie. 

Miała wtedy 27 lat, zapał i ' chęć 
do lepszej pracy nit zamiatanie l!lal. 
Lecz muru, jaki przed nią wyrastał, 
nie mogła. w żaden sposób przebić. 

• • 

·• 
I 

ich trzymała w za.nadrz.u parę zło­
tych, żeby chociaż w święta na.jadły 
1ię oo syta. 
· Lecz oto na święta właśnie spadła 
na Kruszewskich ponura nowina. Gdy 
Helena, jak zwykle wróciła wieczo. 
rem z roboty do domu, mąż podał 

się do pak<>wanfa rzeczy. Chciała 
wszystko zawczasu przygotować, że 
by nie dać się wyrzucić na podwó­
rze. Gratów było niewiele - szafa, 
2 łóżka, tz.w. „wodniarka", stół, kilka 
ki-zeseł. Na nich to i na spakowa­
nych węzełkach siedząc, „świętowali" 
wieczór wigilij11y. Dzieci popłakiwa­
ły, jedząc barszcz z kartofla.mi. 
Szczególnie Jurek, który u sąsiadów 
zobaczył choinkę, a u synka majstra 
z przeciwka nową zabawkę, był bal' 
dzo rozżalony. 

- Mainusiu, dlaczego inne dzieci 
dostały prezenty? Dlaczego do nich 
przyszedł Mikołaj, a do nas nie? 
Gładząc jasm.e główki dziect, He· 

lena połykała łzy. Ba1-szcz dławił ją 
w gardle. żal ściskał serce. 

• * • . 
Zaraz po świętach „przenieśli .się" 

do rodziny. Popchnęli wspólnie wó· 
zek z wę~ełkami i gratami i tak już 
gnieździli się potem - 12 osób w 
jednej izbie. 

Dni płynęły szybko i monotonnie, 

się o wszystko; o produkcję, o spra· 
wy socjalne i bytowe. J a:kżeż zmieni 
ła się od tamtych czasów. Z całej 
twarzy tchnie radość, spokój i zado­
wolenie. Nie potrafi wyrazić, jak jest 
dziś szczęśliwa. Okres po wyzwole­
niu, to dla Kruszewskiej lata walk.i 
i zwycięstw. W wolnej fwbryce, z k tó 
rej na zawsze zniknął Ejtingon, sta­
nęła do pracy, jako priządka. Jedna z 
pierwszych przeszła na system wielo 
warsztatowy, przystąpHa do wsipółza 
wodnictwa. Wysunęła się na czoło za 
łogi przędzalni. Wstąpiła do Partii. 
Partia nauczyła ją ofiarnej pracy 
dla ojczyz.ny i. społeczeństwa. Partia 
kierowała nią, pomagała, opiekowała 
się ti·oskliwie. S21kolenie ideologiczne 
otworzyło Helenie oczy na przyczy­
ny krzywd, jakich doznawała prned 
wojną. Uczyła się zapamiętale. 

Helena .K1·uszewska wyrosła na 
przodownicę pracy, na dzielną akty­
wistkę społeczną i partyjną. Awan­
sowała na pomocnika majstra. Oce­
niając jej zdolności i zamiłowanie, 
załoga wybrała ją przewodniczącą 
Rady Kobiecej. 

mijały tygodnie i miesiące. Przy· ZbLiżają się święta 1950 roku. He­
szedł rok 1938. Strajk okupacyjny u lena śpieszy wieczorem do domu, 

Władysław po całodziennym wysta Helena Kruszewska przy pracy Ejtingona. Trzy tygodnie ciężkiej i gdzie czeka już na nią dorosła cóiika, 
:waniu w Biurze Pośrednictwa Pra- upartej walki z fabrykantem. Trzy ZMP-ówka, pracownica Zakładów 
cy wracał wiec-zorami zniech"""on'"', jej milcząc kartkę papieru. Eksmisja. tygodnie dniami i nocami siedzieli w Wytwórczych Aparatów Tele:fonicz-

* 

K 
~ " Sł-0wo, na dźwięk którego kurczy się h J I t k' · apatyczny. ażdego ranka żywił jesz , fabryce, walcząc przeciw obniżce za- nyc · ur~ c a ze pl'acuJe w przemy 

cze nadzieję, że może akurat d!!iś cos w człowieku i trwoga chwyta za robków. Przegrali. Poj'vtórzyli strajk. śle . Założył już swoją rodzinę. Za-1 
uda mu się znale~ć jak11ś robotę, serc~. Eksmisja - a więc wynoś się Wygrali. Wielu potem wyleciało z rabia dobrze. W domu - dobro­
wszystko jedno jaką, w fab,-yce, na z mieszkBlllia i to jak najprędzej, bo fabryki na bruk. Helena została. byt. 

nie miałeś czym zapłacić komorne· 
budowie, na kolei, i:eby tylko zarobić go. A skąd było wziąć owe 27 zł na Ciągle jeszcze była za.mia-taczką. Prawda, że · Władysław nie zyJe. 
parę groszy. · kwartał? • * • Zginął w czasie wojny, nie doczekał 

Ale tu nadeszła zima, zbliżaQ: stę Nieubłagane było prawo fabrykan- l h ó Le d · święta. Kruszewska wówcsas myśla· epszyc czas w. cz w ro zime ta i kamienicznika. żadnych th1ma- Przewodnicząca Rady Kobiecej ZPB K ła 0 
dzieciach częściej niż Zewy-kle. czeń, żadnych próśb. Kruszewscy nie im Dub()is, tow. Helena Kruszewska ruszewskich panuje niczym niel'<mą 

Chciałaby ja.koś umilić im te dni, w próbowali nawet p1·osić właściciela jest za.wsze taka. zapracowana, że do cone szczęście. 
które inne dzieci otrZ""""':V&ły dro· do1nu · :i. • ad · · l't ł " · ' · } . b k' ł d „.-„eb ·-1- , zeuy się n mm1 z 1 owa. P?Zna w1eczor me wyc todzi z fabry. Helena, jej córka i syn wiedzą że 
gi.e za aw. 1, s 0 ycze, prz :1w-.:1 w. Na nic by się to zdało. k1. W roboczym fartuchu, pochylona dziś i jutro uależy do nieb. ' 
widnyc~, 3a;:_nych pokojach, otoczone U Kruszewskich zapanował srnu- nad swym. biurkiem, a częściej - 1 
dostatkiem l dobrobytem. Dl• a.wo· I tek i przygnębienie. Helena zabrała I na salach produkcyjnych, troszczy H. Samsonowska 

, 

Był to. r<>k Il światowe&'O Kongre- J prze, Kanał Południ0<wo .- Ukraiński 
su PokOJu,. tego Kong;esu, na ~6· i Północno - Krymski - oto na 
rym zamanifestowała się z. taką siłą I · · ' ' 
!~nornyśln~ć przygniatającej czę- cz~ s~p1a s-;e . siły two:czy naród 
sc1 ludzkości. ~ego K?ngresu, na któ 

1 

radz1eck1, budu3ący komumzm. 
rym. ~łowa Jol1ot:Cun~. E.renburia i Budowy, których rozmiar dosłow· 
FadieJe'!'a, .Nenmego 1 .Pierre Cota, nie dech w piersiach zapiera wska-
ks. Boulier 1 Pak Den A1, ks1 Paster- . , . • ' . 
naka i Kuo Mo-żo, Metropolity Seba- ZUJlł ludzkosc1 Jasną drogę szczę~h-
stiana i Jorge Amado, Pablo Neru- wej przyszłości społeczeństwa, nie 
dy i ks. Czuja, Dżahanbaglou i Woo- znającego wyzysku człowieka przez 
dar~a, Crowthera. i Popivody, Wołgi- człowieka, nie znającego kryzysów i 
na 1 Bernala, dziekana G. Johnsona . 
i Howarda, Farge'a i Girala, Arm- nędzy, ale stały, niepowstrzymany 
stronga i ks. Uphausa-brzmiały jed marsz na,przód ~ szcześciu ws.zyst• 
ną nutą: Tego Kongresu, .na którym kich ludzi pracy. Wspaniałe osią,gnit 
r?z!>r.~miewały ~rusza.Ją.ce tony cia Związku Radzieckiego nie tylko 
piesm Robesona, me dopuszczonego .na . . 
obrady przez faszyizm a.merykańsld i wskazuJą ludzkości drogę. Są one 
na którym czerwienią. krwi zapłonę- siłł decydującą o losach ludzkości, 
ła koszula zamęczonego bojownika o stanowił bowiem główną zapiorę prze 
pokój, studenta paragwajsk}ego, ciwko ludobójczym planom imperia-
Alonso. Tego Kongresu, na ktorym . • . . 
padły najpiękniejsze siJ:owa: „Ten list.ów. w~ wszystkich troskach i oba 
kto mówi, że wojna jest nieuniknio- wach z w1ari zwira.cają się oczy se­
na, szkaluje ludzkość", i na którym tek milionów ludzi ina. całym świecie 
o:pracowa~.o konkretiw progra~ wal. w stronę Moskwy _ stolicy polroju 
k1 o pokoJ, zawarty w Orędzm do • . • 
ONZ i ina którym powołano świato- w stronę Kremla - siedziby Wodza 
wą Radę Pokoju. i Nauczyciela ludzkośc'i --. Józefa 

Stalina. 
Był to rok, w którym okrzepła 

władza ludowa w Chinach i w któ- I gdy myślą przebiegamy wyda­
rym ludy kolonialni,· przede wszyst• rzenia minionego roku, to 3'eszcze 
kim bohaterskii lud Korei, odparły 
ofensywę imperializmu amerykań· bardziej umacniamy się w przekona· 
skiego, w którym lud vietnamski za niu, że nasze stulecie nitr będzie stu· 
dawał potężne ciosy francusóf<im im- 'leciem amerykańskiego imperializmu 
pi:dalisrom, a. na Mala~ach i. w B~r- Bo to jest stulecie Lenina i Stalina: 
m1e poczuł s1e zag>~ozony 1mper1a­
lizm brytyjski. Kasimierz Golde „ 

N~ bezbrzeżne piaski pustyni Kara • Kum - ruszyły ekspedycje technl­
kov.- , - budowniczych ka.nałów nawadniających. Już wkrótce popb'JUe 

tuta.J woda. któ':'a iiamieni pustynię w iymit ziemiQ. 

; 
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KRAJE:. -DEMOKRACJI . LU·Df:>tłtEJ .,, 
z•fjclęsho buduJą pods6a111q socjalizn1u 

Z dumq 111-0SIJ Mrody krajtiw demokracji ludawej ocl!nić drogę pr:ie­
byiq w 196ó roku, i dum11 i rado§ciq mon aporr;qd:rić bilon.! swych 

ld4i'nit6 na dród:11e budt>WY pod.tow 1oojali~u w rwych krajach. 
Rólc 1950 brl d'4 narodów krajów demokracji ludowej powainym etapem 

• kh mare.su do 1ocjalima.u. W oparciu o naukę Lenina i Swlina kla&a roboi­
tAal!il tych krajów pod kierunkiem partii komuni!tycimych i robotniczych doka. 
Mk Mtue~o umocnie~~ paftstwa ludowo·demokratycznego. D:iękl pomocy 
ZSRR, kra1~ demókl'ac1i ludowej pókonujq wszelkie pr%eszkody i zwycięsko 
laroczq naprzód. 

glerski widzi boWiem nierozerwalną 
wię~ między izwycięską realirlacją 
planu pięcioletniego a obroną po­
koju. 

w 101,6 proc. W 1950 roku produkcja 
energii elektrycmej wzrosła w sto­
sunku do 1939 roku nr.a.wie trzykro 
tnie, wytlobycie węgla kamlennego 
pl·zeszło dwukrotnie, wydobycie ru­
dy przeszło 15-krotnle, produkcja 
przemysłu maszynowego 50-ltrotnie. 
Półtora roku realizacji planu pię­
cioletmiego pozwoliło podjąć produk 
cję 54 rodzajów nowych maszyn, 
których Większa część jest obecnie 
produkowana seryjnie. 

go - w ciągu zaledwie 2 lat roz­
woju gospodarki planowej, w. ustro 
ju demokracji ludowej podwoiła 
swoją produkcję pr·zemysłową. Ma­
sy pracujące Rumunii natchnione 
wielkim przykładem stalinowskich 

W 1950 roku stworzone zostały wa 
runki ekonomiczne i polityczn~ dla 
stopniowego i dobro\\rolnego łącze 
nia slę chłopstwa pracującego w 
wielkie, zespołowe gospodarstwa 
rolne. W wyniku tej pracy do 1 li.er 

~zeehosłowaeja --W Ozechoslowacjl rok 1950 był 
drugim rokiem realizacji pię­

cfoletn:i~go planu g~spodarczego 
który prrzyn.ieś~ ma 57-procentowy 
wzrost produkcji przemysłowej 
37-l!)tocentowy W!Zro~t produkcji rol~ 
nej 1 50-procl!ntowy wzrost docho­
du narodowego. Pierwszy rok pię­
ótolatkł wykonany został w przemy­
§le w 102 proc. W dtugfm roku ptę­
cłolatkł, który przyn.feść ma wzrost 
prodJJkcJJ przemysłowej o 13,4 proc. 
w porównaniu z 1949 rokiem masy 
pracuJlłte Czecb0&łowac.M -O!!JlągaJą. 
doskonałe wYnild. Wzmagający się 
ruch współruiwodnlctwa pracy, re­
alizacjia zobowi~ań :podejmowanych 
dla uciczenia 33 rocrznicy Wielkiej 
Rewolucji Paździertilkowe.1 apowodo 
wały, ze jut parę tygodh.1 temu wie­
le zakładów pnzemysłowych w butni 
ctw'.le, górnictwie; przemyśle m.:uzy­
nowy!h i przemyśle lekkim wykona­
ło plan przeWidcdany na rok 1050. 

Sukcesom w przemyśle towarzy­
ną aukcesy rolnictwa. Wieś czecho­
słowacka, która Otrzymuje dziś 
przeS2ło 50 raży więcej traktorów 
roctnie niż przed wojną, zmienia.. 
swoje oblicrie. Wlelkie państwowe 
gospodarstwa rolne przekonują chło 
pów pracujących o dobrodziej-
1twach czmechan.Jeowanej gospodarki 
rolnej. Tegorocrzne żniwa, których 
plony nazwano plonami pokoju, by­
ły bardzo dob1'e. Jest to w dużym 
11iopnlu Wynikiem rózwoju spółdziel 
ciośc1 produkcyjnej. W Czechoslowa 
cj1 1stnleje dziś jui około 4 tyslęcy 
spółdz.ielni produkcyjnych. !Dużą po­
m.oc: pmy za]{ładaniu spółdz:ielni o­
keeujtt robotnicy. Ochotnicze bryga­
dy robotni<%e pomage.ją przy re­
moncie inwenbafza rolniczego oraz 
'W gorącym Okresie robót rolnych. 

!tóbotnlcy 1 chłopi czechosłowac­
ay, wyzwoleni z pęt kapitali-zmu, roz 
Wija1ą twórczą inicjatywę i aktyw­
ność produkcyjną. Llcrtba pracują­
cych, biorących udttiał we wspólza:.. 
wodnictwie socjalistycznym w prze„ 
my6le, wtrol!ła w 10 pierwszych 
miesiącach 1950 roku o przeszło 40 
proc. Pod koh.lee pierwuego p6łro.:. 
cza liczba p~odowników pracy wy­
nosiła 70 tysięcy oaób, z 07A!go 48 ty­
sięcy pl'IZypadło ha prrz;emyił meta­
lowy. 
Wspaniałe sukcesy produkcyjne 

r:>:myezyniają się do stałego wri:rostu 
stopy tyciowej mall praćtij~ych 
Czechosłowacji. W 19411 roku poziom 
płac wzród o 15 proc. w porówna­
niu z okresem przedwojennym. 
W 19110 roku, dzięki obrt1:lce cen, 
wzrosła konsumcja artykułów tyw­
nośclowych 1 prrzemysłowych. 

Nar6d czechosłowacki zaaJe eobie 
sprawę, ~e tak poważne osiągnlęe~ 
mawdzi~za 'pł'Zeele nzystklm pomo­
~ ZWł!łZkd RMzleekiego. 

8ukce11 te ~llll&'llął on w MtreJ 
walce z wrotrlem klasowym oraz z 
asentaml amerykańskich łmperiall­
st6w. Procesy amerykańskich 1 an­
rtełsktch dyplomatów o'*z ostatni 
procet rrnpy k&iętt. którzy - dzia„ 
l&Jl\<l w ściBlym konłl-keie 2l arcybi• 
1kupem Bera.nem - uprawiali dzła­
łalnośc szi>łe1owską.. WYkazaly, ze 
tm11erłaliścf amerykań!cy, opierając 
1lę ft& skl'llJnle reakcyjnych elemen• 
lach, na b. obnarnikaoh, przemy-
1lowcach i na reakcyJnej części kle· 
ru, nie rezy1111uJą z dalszej kreciej 
roboty przeciw ludow1 czeehosłowac 
ltlemo. 

Masy Pl'l.4luJ~e OUchódowa:cJl 
krzytuJ-. te zbrodnfote plan)', Szpie­
r6w i , dywersant.ów 1potyka usłu­
iona kara. 

N a Węgrzech rok 1950 minął 
pod znakiem rozpoczęcia reali 

zacjl pla·nu pięclóletntego - planu 
budowy p(>dstaw socjalizmu. Plan 
5-letnl przewiduje imaozny rozwój 
przemysłu, przede w!Vl:ystklm pn~­
rnysłu ciążkiego. Pięciolatka węgier• 
ska zakłada wzrost prod1,1kcji prze­
mysłowej o 86,4 proc„ produkc# rol„ 
nej o 42,2 proc. óslągn1ęte w 1950 
roku wyniki, do których w znacz­
nym stopniu przymynlło się wptó­
wadeenie a.kordowego systemu plac, 
podwy:Utenłe zarobków easadni• 
czych i tewizta norm, pozwalają 
przypustO"Lać, ie plan na 1950 rąk 
zo11tanłe wykonany e nadwyiką. 

Jut w Ust<>padzie i grudniu na„ 
pływały meldunki, donoś/Zące o WY"' 
konaniu planu rocrinego przez po­
szczególne zakłady pt>Lemysłowe. 

W III kwartale 1980 roku wartoAć 
produkcji przemyału ·tabrycznego na 
głowę ludności była wytaza o ,..19,4 
proc., ńiż w tym tamyM okresie 
1949 roku. 
Joł 4zU •ęsłenka •epabllk& Lu. 

ctowa. Jest kta.Jent. kt6rero r1obt.h11 
produkcja przekroozyla o około 50 
proc. pO'ńom przedwoJenny, kra.jem, 
kt6ry proclakoJe ponad ao r&Q' ;vtę-

cej maszyn nil przed wojną, w któ­
rym powlłały nowe f&łęzie pnemy­
iilu. Rcnw6J t>rr:etnysłu jest ś~lśle 
związany z rozwojem rolnlctwa. Pio 
ny w roku 1950 były niezwykle bo­
a-ate. Mechanizacja rolnictwa węgler 
1kle1to wzrosła dwukrotnie w po­
równaniu z ubiegłym rokiem, a llcz­
ba traktorów pneszlo dwukrotnie, 
osiągając cyfrę ponad 6000 w końcu 

· październilca 1950 roku. Na wsi wpro 
wa<lżono uprawę nowych kultur, w 
tym bawełny, kauczuku l ryżu. 

Bułtl:aria --------W Bułgarii rok 1950 minął pod 
makiem dalszego umocnienia 

władzy ludowej, wzrostu zaufania 
szerokich mas narodu do państwa lu 
dowego, do polityki rządu fadowego. 
Lud bułgarski rozgrom:ił w 1949 ro­
ku imperialistyczną agenturę Traj­
Cflo Kostova. Po jej rt.l:ikwidowaniu 
imperialiści anglo - amerykańscy 
rozpoczęli w 1950 roku szturm dy­
plotp.atyczny w poszuk:iwan:iu pretek 
stów do wmieszan:ia się w we­
wnętrzne sprawy narodu bułgar­
skiego. Gdy otrzymali należną odpra 
wę, rząd Stanów Zjednoczonych rzer 

Bucicrwa nowych dotn6w mieszkalnych przy ulicy Pokoju w Budapeszcie. 
TAS6 

Wielkimi sukcesami może się rów 
nlez }JC)ilzczyclć rolnictwo bułtar· 
sk.le. W odpowiedzi na apel Partii 
pracujące chłopstwo wykonało do­
s1.awy zboża dla państwa w niezwy 
kle krótkim terminie, pomimo za­
ciętego oporu ze strony kułaków. 
Duże sukcesy o5iągnięto w walce o 
sccjalistycmą przebudowę rolnic­
twa. Na dzień 1 listopada 1950 ro­
ku spółdzielnie produkcyjne objęły 
około 50 proc. gospodarstw wiej­
skich i 44 prcc. obszaru zi.emi u­
prawńej. Przemysł bułgarski dostar 
cza wsi cm·az więcej sprzętu i ma­
szyn. Wydatną pomocą dla wsi buł 
garskiej są traktory i maszyny rolni 
ćze dostarczone przez Związek Ra~ 
dziecki. 

Sukcesy swe Bułgaria. 7Jtwdzlęcza 
bohatersldej praey robotników, chło 
pów i inteligencji pra.cują,cej, wszech 
snronnej pomocy Związku Radzłe-0 
kiego. Wielkie ża.Słngf w dziele bu· 
dowy podstaw socjalizmu posiada 
Dymitrowski Związek Młodzieży Lu 
dowej, wierny pomocnik i b<>jowa 
1•ezerwa Komunistycznej Partii Buł 
ga.rił. Wyniki przeprowadzonych w 
1950 roku wyborów do Zgromadze­
nia Narodowego oraz kampania zbie 
rania podpisów pod Apelem Sztok­
holmskim świadczą, ie naród buł­
garski, skupiony wokół Komuni­
stycznej Partit Bułga.rll, zdecydowa 
ny jest kroczyć drogą socjalizmu ł 

pokoju. 

Rumunia 

W Albanii. bardzo szybko postępuje na.przód likwidacja. a.nalfa.betyzma. 
Na !Zdjęciu: Młode Albanki w czasie zajęć w szkole wiejskiej. 

„Fotowystawka" 

pięciolatek przygotowują się z en-

1 

pnia 1950 ponad 35 tys. g~podaMtw 
tuzjazmem do rozpoczęcia w dniu 1 chłopskich połączyło się w spółdziel 
stycznia 1951 roku pierwszej pięcio nie produkcyjne. 
latki, której głównym zadaniem jest Jednym z gigantycznych przedl!lę 
uprzemysłowienie kraju. wtłęć ludu rumuńskiego jest bttdo-

Rok 1950 minął pod znakiem ge- wa kana.lu Dunaj - Morze czarne, 
neralnego skupie nia sił dla pomyśl- która w 1950 roku poczyniła duże 
nego startu w realizacji pięciołatlci. postępy. Kanał ten za kilka lat 
Ważnym wydarzeniem 19:'i0 roku przekś"Ztałci zacofan4 i biedną Do­

było zatwierdzenie 26 paźd~emika brudżę w kwitnący ogród. 

Szybko l'łliinłe lklzba ap6łdnelnl wał stosunki dyplomatyCIZile IZ Buł­
prbdukcyJnych. W listopadzie 1950 ga.rlą. 
roku liczba rodzin, które wstąpiły Nie ow.aczało to - rzecz jasna -
do spółdzielni produkcyjnych, wyno że zaprżestał swej szpiegowsko - dy 
siła około 90 tysi~Y wobec 46 ty- wersyjnej akcji. 

przez Plenum KC Rumut1sk,lej Par Pod hasłem „Za ojczymę f J;IO­
tii Robotnil:zej planu elektryfikacji kój" masy ludowe Rumunil szeroko 
kraju. Plan ten, nad którym praco- rozwljaj11; współzawodrtłctwo pracy. 
wało przeszło 300 naukowców, inży Wiedzą one, że każdy ich sukces 
nierów i techników, ma ogl'cmne wzmacnia siły pokoju l zbliża kt'aj 
znaczenie dla rozwoju przemysłu so do socjalizmu. Rękojmią sukcesów 
cjalistycznego, dla mechanizacji rOil ludu rumuflsk.lego jest pomoe t pńy 
nictwa, dla wzrostu produkcji rol- jaźń Zwią.zku Radzieckiego. Mllość , 

Rumunia - dawna pólkolon:ia im I nej przez nawodnienie ziemi, dla i wdzięetność jaką lUd rumuń8ki ży 
perializmu amerykańskiego, an- stałego podnoszenia poiiomu życia wł dla Kraju ~jalizmu i jefo Wo 

gielskiego, francuskiego i niemieckie i kultury mas pracujących. dza. Józefa Stalina, ma.litzły W1Tf.z 

sięcy w czerwcu 1930 roku. Do po- Posługując się monarcho-faszysta 
wstawania nowych spółdzielni pro- mi greckimi, kliką faszystowską Ti­
dukcyjnych przyczyniajlł !lię w du- to i reakcyjnymi koła.mi Turcji, sta 

j -• ó ra sią wszelkimi sposobami szko-
że mierze Wy1;..1eCzki chłop w wę- dzić ludowi bułgarskiemu, ucieka 
giersklch do ZSRR, gdrzie przekonu- się do na si,eroką skalę zakrojonych 
ją się o wyżsizoścl gospodarki izespo- prowokacji. Naród bułgarski odpo 
łowej nad :indywidualną. Sektor so- wiada na to zaostrzoną czujnością. 
cjalistyC1Z11y w roln:ictw:ie stanowi 0 _ W 1950 roku lud bułgarski osią-

gnął p0ważne sukcesy na pOlu roz­
becnie około 14 proc. obszaru fl.BSie- woju l[08poduki narodowe.I. w dru: 
wów na Węgrzech. gim roku realizacji pięcioletniego 

W 1950 roku odbyły aię na Wę- planu budowy podstaw socjalizmu 
został zrobiony olbrzymi krok na­

grzech wybory do Rad Narodowych, przód. Bułgaria, kraj o zdecydowa 
które Wykoazaly głębokie przywiąza~ n.ej przed wojną, przewadze produk 
nie narodu do władzy ludowej. Na- cji rolnicmj, pozbawiony podstawo 
ród węgierski złożył !POnad 7 milio- wych gałęzi przemysłu wytwarzają 
nów podpisów pod Apelem Srztok- cego środki produkcji, postawił 11o 

bie za zadanie rozwinąć przemysł, 
holmsldm. W sierpniu ri;organiizowa- a przedew11zy11tkim przemysł budo-
ny wstał rz inicjatYWY węgierskich wy maszyn ciężkich i maszyn rol· 
maa pracujących „Tyc;lzień I{oreań- niezy.ch. W okresie pięclolat~i pro-

ki" d . któ bO'tnlcy i dukcJa przemysłowa Bulgan1 wzro 
8 ' po czas rego ro snąć ma o 119 proc. I 
chłopi w~gier~cy podjęli liczne zo- W pierwuej polo.wie 1950 roku 

Czi one~ delegacjf radzlecklch zwil\Z kowc6W w Rumunii, tokarJ: Mo­
skiewskiej Fabryki Szlifierek, laureat Nagrody 8ta.Unow11kiej P. Bykow, 
2apoznaJe tokar.zy bukareszteńskiej Fabry.kl im. 28 Sierpnia ze swoją 

bowiązania produkcyjne. Naród w~- plan w przemyśle wykonany został metodą szybkOśc:towero skrawania metali. TASS 

Wielki plan pokojornej .odbudorng 
Niemieckiej Republiki Demokratycznej 

,.Plan 5-letinł jest ht\ponującym 
planem ódbudc>w1; popttez niebywa 
łt rozwój gospodarki pokojowej oraz 
życia kulturalnego i oświaty przy­
czyni 'sit on do dal!lzego umocnienia 
demokratycZ'nego ustroju NRD oraz 
do epottgowania walki o zjednoczo­
ne, miłt~ęce pok6j, demokratyczne i 
niezalotne Niemcy". 

Zdtl.rtie to, zawarte w programie 
Frontu Narodowego Demokratycz­
nych Niemiec i sta1D.owiące jedno ze 
twycię11kich haseł ostatniej kampa­
nii wyborczej NRD, już za dni kilka 
zacznie przybierać realne kształty. 

Oto 24 s·rudnia br. mają by6 poło­
zone fum:lamenty pod budowę pierw­
szego wielkiegio pieca. w powstają­
cym nad gtanicą pokoju nil brzegu 
Odry olbrzymim kombinacie hutni­
crym - jednej z głównych inwesty· 
cji Planu 5-letniego, która służyć 

ma nie tylko dziełu pokojowej odbu· 
dowy śamych Niemiec, ale i ku po­
żytkowi wszystkich patlstw obozu de 
mokracji i po&tępu. 

Berlinie na jej III tegorocznym Kon 
gresie Plan !!·letni prz~widuje po­
d1vojenie produkcji przemysłowej w 

stosunku do jej stanu z roku 1936, 
co juz samo przez sit daje (l(ljęcie 

o jego ambitnych zamierzeniach, któ 
rych wykonania p0odjęła się niende· 
eka klasa robotiniczn wespół z inte· 
ligencją. pracującą. 

„Wykonanie Planu 5-letniego 
powfodział Wicepremier NRD Waltel' 
Ulbricht - udowodni, że nasz ustr6l 
antyfaszystowski i demokratyczny 
pozwoli na osi11gnięcie takiego tern· 
pa rozwoju produkcji przemysfowej, 
jakie byłoby nle d-0 pomyślenia. w 
państwie kapitalistycznym". ' 

hodowla bydła rogatego i nie1·ogaciz celów Planu ma być bowi~lń rów­
ny, jak również ro1l!lzerzaj11ca się nież likwidacja cza·ćofa.rtia i ~niedba 
stale wymiana ze Związkiem Ra- nia kulturalnego - poom1·ej s.puściz­

dzieckim i państwami demokracji ny reżimu hitler<>wskiego, a zbudo­
ludowej pozwoli na rychłe zlikwido-1 wanie kultury postępowej, mającej 
wanie istniejąćycb jeszcze ograni- w narodzie niemieckim tak wybit­
czeń kartkowych w srpriedaży żyw nyclt przedstawicieli, jak Tomasz 
nośd i artykuł6w pie1wszej potrze- Mann, Arnol-0 Zweig i Anna Se­
by, co przy zamierzonej zniżce cen ghers . . W ramach odbudowy kultu­
wpłynie poważnie na r><>dniesienle ralnej szeroko udostępnione będą 

stopy życiowej mas pracu111cych. nauka i wiedza dla t•obotników i chło 

• * • 
Plan 5-letni został przez jego 

twórców oparty na. najbardziej trwa 
łych fundamentach, którymi są: 

przyjacielska. współpr~ca gospodar-
Głębokie uzasadnienie tych 3ł6w cza. NRD ze Związkiem Radzieckim 

znajdujemy w cyfrach Planu, kt6re ł krajami demokracji ludowej (wśród 
w stosunku do produkcji z roku których handel z Polską zajmuje 
1950, przyjętej jako 100 proc„ pl'ze pierwsze miejsce), pr~żność orgaui­
widują do l'oku 1955 następujące o- zacyjna i gospodarcza NRD, jak 
siągnięcia w najważniejszych dla równiei udział Republiki w cba­
kraju i jego ludności gałęziach I rn.kterze · równorzędnego partne­
wytwórczoŚći pokojowej: energia ra, w pracach Rady Pomocy Go­
clektryczna - 176 proc., stal wnlco spodarc:r.ej państw demokracji i pO­

we.na - 299 proc., cement - 102 I stępu. TO wszystko gwarantuje mło 
proc., traktory: - 222 proc„ maszy· dej Republice harmon:ijny i plano­
ny rolnicze - 202 proc„ samochody wy rozwój. 

osobawe - 250 proc., tkaniny weł- w 5-letnim Planie NRD wybija 
niane - 308 proc„ obuwie skórzane się na jedno z czołowych miejsc su· 
- 262 proc„ tłuszcze zwierzęce ma 26,89 miliardów marek, przez.na 
600 proc. i masło - 172 prać. czonych na odbudowę zrujnowanych 

pów: synowie ich dzięki studiom na 
wyższych uczelniach i w szkołach 

zawodowych stworzę kadry nowej, 
postępowej inteligencji. 

Start do Planu Odbudo-wy Pokojo 
wej w NRD odbywa się w tym sa­
mym czasie, kiedy polityczne ma­
rionetki w Bonn na rozkaz swych 
amerykańskicł1 mocodawców głowią 

się nad tym, w jaki sposób utworzyć 
z młodzieży niemieckiej nakazany 

przet Waszyngton kontyngent . .mię­

sa armatniego. 

Jakże niepodobna będzie tegorocz 
na z.ima w NRD, tętniąca rytmem 
odbudowy i toczącej się niepnerwa 
nie w halach fabrycz,nych i w labo­
ratoriach naukowców pracy twór­
C'Zej - do tragiczn~j zimy Zacho­
dnich Niemiec, gdzie ·miliony bez.ro 
botnych marz;ną. w nieopalanych mie 
stkaniach, a ludność miast i wsi 
karmiona jest codziennie propagan­
dą wojny, nienawiści i odwetu. 

w fakcie nadania w 1950 roku tm.le 
nJa Józefa Stalina :miastu Btuow. 
l\olieszk&ńcy tego wlelldero ośroi'lb 
przemysłowego dali w ten spOit~b 
wyraz u~uclom jakle łyWł ca.11 lud 
rumuflski. , 
llbnnła 

A łbańska Republika Lud01ła w 
niezwykle trudł\ych warun­

kach, otoczona wrogami. ft.Yb.ko n­
kwidu]e wiekowe zacotante g_o6tia­
darct.~. 

Rok 1950 był drugim rokiem rea­
lizacjł dwuletniego planu gogpodar­
C?..ego; który za ?.adanie miał roz.­
wój przem:ysłu, górnictwa, komuni 
kecji i wydbbycia wpy naftowej. W 
1950 roku poważnie wzrosła produk 
cja energii elektrycznej, węgla, naf 
ty, w okolicach Tirany trwają pra­
ce nad budową wielkiej elektrowni 
wodnej „Sellta", a już w 1951 roku 
oddany zostanie do uzytku wielki 
kom.hl•lat włóld.ennlczyeim. Stalina. 
W 1960 roku zbudowano nowe dro­
gi t linie kolejowe. 

„Nowa, ludbwo - demokrabczna 
Albania - to dziecię Lenina 1 St. 
lina i naród nasz zawdzięcza im ty 
eie Oł'U to wszys~ko, co posiada."­
powiedział sekretarz generalny Al­
bańskiej Partii Pracy, Enver Hodża. 
,,ZWJą,zek R!\d'Złecki jest twórcą no 
wej Albatiii, a okryta chwałą. Ar­
mia Rallzieck.a - jej wyzwoliciel­
ką". 

Wszechstronna pomoc Zw:lą.z.ku 
Radzieckiego, doświadczenia. ZSRR, 
radzieckie urz1t1111enla przemysłowe, 
tral;toty, motory, nomoc techniczna 
radziecJdch spoojalistów leżą u &6 
del wielkich osiągnięć ludu albań­

'skłego. 
Zb1'odnłcze knowania Tito 1 je,jó 

amerykańskich mocodawców, zbrój 
ne prowokacje na granicy albań­
skiej, nasyłanie do Albanii tltow• 
skich szpiegów 1 dywetsantów 
wskazują, że 1 imperialiści nie mogą 
pogodzić się z ftłktem prżeopędzenla 
ich z Albanii, wskazują, że czyni~ 
oni wszystko, by przemkodzić ludo­
wi albańskiemu w jego twórćZej 
pracy. Lud ten, skupiony wokół Al 
bańskiej Partii Pracy, jest zdecydo 
\vany bronić swt'j. wolności i niepo 
dległości. Znalazło t-0 dobitny wy­
raz w wynikach wyboi-ów do ZgrO 
madzenia Narodowego ptzeprowadzo 
nych w 1950 roku. 98,18 proc. gło~ 
só:w padło za Frontem Demokra­
tycznym. 

• * • 
Narody krajów demokracji ludo­

wej w bardzo J>Qważnym stopniu 
zawdzięczają swe sukcesy politycz­
ne, go11}>0da.rcze i kulturalne, Oślą­
gnięte w 1950 roku, temu, ie w Porę 
Pokrzyżowały tltowską. dywersję, In 
s(>irowaną przez anglo • ameryka6-
sklch 1J0dżegaczy wojennych, ze czuj 
nośc klasy robotniczej i partii komu 
nistyoznyeb tych krajów obróciła w 
niwecz ·plany lłm.perialistów. Zaw­
dzięczają je twórczemu, p0kojowe­
mu entuzjazmowi mas pracujących. 

Osiągnięcia krajów demokraołi 111 
dowej w 1950 roku, ich sukcesy na 
drodże budowy }JC)dsfaw soojalfzma 

Mlnlster Przemysłu Ciężkiego NRD 
Selbmamt we~młe udział w tej uro­
czyatości! wmuruje on w fundamen­
ty syrobollcz.ny kamień węgielny Pla 
nu - 11ajwlek11zego d:tieła, jakie wy 
zwolony z jarzma junkrów i magna­
i6w ka.pittdu naród nl&mieeki wyko· 
na własnymi rol<ami - dla utrunto 
wanta tw•j włamej pTZ71zło~l t do 
bwbyiu. 

Otnatowany ],)l'Z~ 8otjalt1tyczn4 
Partit Jedtlo,ci 1 catwierdzony w 

Dzięki zmechanizowaniu pracy w vv wyniku wojaty hitlerowskiej fa· 
go11podarstwach drobnych i średnio- bryk I dom6w mieszkalnlfch. Na od­
rolnych chłopów, zbiory ~ hektara budowę kulturalnlł przeznaczono 
wzrosni o 25 proc., taś racj<>nalna 8,65 miliardów. . Jednym • ·ważnych 

L. M. I stanowią wkład tych krajów w otól 
DOjwiatoWlł walkQ o pokóJ. 

tr. 
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Pamięci d.ekabryslów O PRAWO MAS 
•rv tv"' do swobodne; 

(W 125 rocznicę powstania w Petersburgu) Uchwała Komitetu Centralnego 
Partii oraz Rady Państwa i Rady 
Ministrów w sprawie szybkiego za 

syjsk1ego ruchu rewolucyjnego, tlatwiania skarg ludności i s:z:ybkie 
wspominamy jednocześnie ze czcią go reagowania na krytykę p~asy' -io 
nazwiska Polaków aresztowanych stała przyjęta przez cały świat pra 
wówczas - Seweryna Krzyżanow· f't z dużym uznaniem i zadowole• 
skiego, Andrzeja Plichty, wspomina mem. 

Idzie więc o to, żeby ten prosty 
człowiek nie bał sl(l i hie czuł si(l 
bezradny wobec owych złych, nieód 
powiedzialnych, a nieraz wręcz Wre 
glch jednostek;- żeby miał św~ado .... 
mość, iż stoi za nim opieka panstw.a 
i ie w tej opiece znajdzie on czynni\ 
obi•onę swolch słus.znych spr1,~. 
Idzie o to, zeby korespondent ro­
botniczy i chlol>skl śmiało pisał do 
gazet o dostrzeżonych przezeń br~­
kach, czy nadużyciach w tereme, 
żeby tobotn!k na izebraniu beti: o­
bawy represji krytykował fakty 
- jeśli takowe do8trzegł - ku111ó­
terstw11, marnotrawstwa, niedoł'­
stwa it d. 

Wy, C!Y mnie wspominacie? Ja, ilekroć marrzę 
o mych prrzyjaclół śmierciach, wygnaniach, w.ięzi.eniach 
i o was myślę: wasze cudzO'Liemskie twarze 
mają obywatelstwa prawo w mych marzeniach ... " 

Tymł słowy pełnyrrrl czci i plV,J'­
wiąz.ania rr.wracał się Mickiewicz 
„Do przyjacfoi Moskali" - Bestuże­
-.va i !tylejewa. 
Bestużewa 1 Rylejewa, a obok 

n.Ich Pestla, Murawiewa - Aposto­
le. i Kachowskiego, pNywódców po­
wstania dekabrystów, powie~onych 
przez cara uczcił lud Warszawy 25 
stycznia 1Jj31 r. Po uroczystym na­
bożeństwie w kaplicy orientalnej na 
Podwalu, ulicami miasta pnzecią­
gnął pochód, niosący tablice z ich 
nazwiskami I hasłami „Za naszą i 
~asztr wolność". 

Szczególny to był drzień. Sejm 
achwallł tef6 dnia detronizację ca­
ra Mikota.Ja I. Wraz z manifestacją 
na cześć walki o wyzwolenie Polski 
s:Pod· przemocy carskiej uczczono z 
lnlcjaływy Narodowego Patrlotycz­
nero Towarzystwa pamięć rewolu­
cjonistów rosyjskich, którzy stracili 
tyele w walce z caratem. 

25 1r11dnla mija 125 lat od wybu­
chu pow11tania. deka'Qrystów w Pe­
Ursburgu. DV.siaJ i my - wyY.wo­
lony nar6d polski - oddajemy hołd 
bohlłtersldemu wystąpieniu przeciw 
ko caratowi. W powstaniu dekabry-
1t6w czcimy bohaterstwo jego ucze­
stników. Powstanie miało tllk wiel­
kie znaczenie dla. tozwoju ruchu re­
wolucyjnego w carskiej Rosji. 

UC2estnikami powstania dekabry ... 
stów byli członkowie trzech tajnych 
ri:ra:eszeń działających w Petersbur­
gu t na Ukrainie. Wspólny był cel 
ich walki - zniesienie abaoluty­
stycznej 'Władzy carskie.i. 'Ale rady• 
kalny odłam spiskowców, którego 
;pmywódcami byli oficerowie P. I. 
Pestei i Murawiew - Apostoł szedł 
dalej w swych żądanincb. Chciał 
walczyć nie tylko o wprowadzenie 
konstytucji.- łl\dlłł obalenia mo­
narchii, wprowadzenia republilti ł\e-

mokratycznej. Stawiał sobie za ćel 
zniesienie pańszczyzny i uwłaszcze­
nie chłopów, wprowadzenie po­
wszechnych praw polltyomycb, 
Mroźny był ów dzień grudniowy 

przed 125 laty. Na pokrytym śnie­
giem placu wokół pomnika Piotra 
Wielkiego, nad !Zamarzniętą Newą 
stanęły zwarte szeregi carskich 
wojsk i tysiące przybyłych na 11ro­
C2ystość mierekańców Petersburga i 
okqlicznych wsi. Nowy car Mikołaj I 
przyjąć miał przysięgę od żołnierzy 
gwardii i grenadierów. Ale 2amiasi 
słów przysięgi padły w stronę cara 
i zgromadzonych wokół niego dostoj 
ników strzały karabinowe, 'ro oflce­
rowie - spiskowcy rozpoczynali po• 
wstanie. W myśl pl8'nów dekabry• 
stów vyystąpić mieli prz~ciw carowi 
na rda~ swych dowódców - cr.łon 
ków sprzysiężenia - żołnierze puł­
ków zgrupowa.nych na placu. Po 
strzałach izgromadzeni na placu lu­
dzie podjęli kamienie i pałki i bez­
ładnie ruszyli w ~tronę cara. Miko· 
łaj rozkazał wyprowadzić prrzeciw 
powstańcom kartacze. Poci!!k za po­
ci-skiem rarz.ił ich szeregi, Ludzie za~ 
częli cofać się w kierunku za­
marzniętej Newy. Ale pod stopami 
uciekających, pod padającymi poci~ 
skami załamał slę pokrywający rze­
kę lód. Liczbę zabitych pocisl<aml 
ofiar powiększyły setki lut1zi zato• 
pionych w lodowatej wodzie. 
Wieść o powstaniu w Petersburgu 

dotarła na Ukrainę. Sp'iskowiec Mu­
rawiew - Apostoł, oficer czernihow 
!!kiego pułku, na wieść o powstaniu 
w Petersburgu wyprowadll:ił żołnie­
rrz.y swego pułku z koszar. Miał na• 
dzieję połączenia mę z pułkami, do­
wodzonymi pr7.ez innych spiskow­
ców na tym terenie. Ale posiłki nie 
nadeszły i pułk czernihowski, mimo 
bohaterskiej walki żołnlerrz:y ri:ostllł 

Te słowa zrodziło 

w dniu 3 stycznia 1828 r. roobity 
przez wojska rządowe. 

Car stłumił powstanie. Zawisło na 
szubienicy p:ięclu przywódców, któ­
rych w pięć lat później uczcił lud 
Warszawy, Pozostałych tzesłano na 
Syberię 1 do pułków kaukaskich. 
Najsrożej, najbezW!lględnie3 mścił 
się c.a:r na biorących udz1ał w po­
wstaniu żolniemach . Jeden z żołnie­
NY - uczestników powstania -
Anojczenko - skazany został na 12 
tysięcy batog6w. 

Car stłumił powstanie, okrutnie u 
karał jego uczestników, ,,ale sprawa 
Ich nie zgin~ła" - powiedział o de­
kabrystach Lenin. Rozrucey chłop• 
skie na Ukrainie, bunt robotników 
fabryki Gagarina w jarosławskiej 
guberni w 1826 r. - oto bezpośre­
dnie świadectwo - wpływu powsta 
nia dekabrystów na rozwój wrze­
nia ludowego w Rosji. „Dekabryści 
obudzili Hercena. Hercen rozwinął 
arttację rewolucyjną. Podchwycili 
Ją, rozszerzyli, wzmocnill l zaharto 
wali rewolucjoniści - raznoczyńcy" 
- pisał Lenin w swym artykule 
„Pamięci Hercena" Nic juź nie mo 
gło ugasić ognia rewolucyjnych 
walk. 

Lud p-Olski święcą-0 w 1831 reku 
pamięć powieszonych dekabrystów 
czeli ludzi, którzy powstając boha· 
tersko przeciw carskiej władzy wy 
stępowali i w obronie narodu pol­
skiego. Do władz stowarzyszeń spis I 
kowych dekabrystów wchódzili Po 
Jacy np. jak Lnbliński, J11s1.niewskł. 
Przed wybuchem p<>wstanla odbyły 
się rozmowy przedstawicieli deka­
bryst6w z przedstawiciela.mi polskie 
go ruchu rewo1ucyjneg(), Stwierdza 
no w czasie tych rozmów koniecz­
no!ió wspólnej walki. Wraz z aręsz· 
towaniem dekabrystów nastąpiły a 
1·esztowania wśród polskich !ipłskow 
ców - człC>nków Narodowego Pa· 
triotycwego Towarzystwa w War· 
sZllwle. 
Wspomlna,iąc w 125 rocmicę pow 

stania dekabrystów, bohaterów ro~ 

my nazwisko Tadeusza. Krepowieo· Szerokie masy pracujące l przed 
kiego, jednego ~ przywódców Pow- uchwałą pisywały i . posyla~y · sw.~ 
stania Listopadowego1 który \V'ZYwał zażalenia do rozmaitych mstanCJI 
do nawiązania współpracy z rewolu partyjnych i państwowych or~z d~ 
cjonistami rosyjskimt: ·1 redakcji gazet. Krytyka błędow 1 

W powstaniu dekabrystów I>() raz niedociągnięć, przeprowadzana tą 
pierwszy zawiązała się braterska drogą prze-z masy, dawała swoje re~ 

Wielka manifestacja ludu Warsznwy tta cześć II światowego .Kongresu 
PokoJu, Foto-AR 

współpraca polskich t l'O!lyjsklch bo 
,fownlk6w o postęp. Jej wyrazem b;v 
ły działania ~ołnlerzy, dal jej wyro.z 
w słowach l\Ilcldewicz który 11łsał: 

„Gorycz W~'!lsana ze krwi I z łez 
mej ojczyzny niech zre ł pMI, ltie 
was, leez wasze okowy". 

zultaty. Ale jednak niedostateczni!. 
I dlatego dobrze się stałoj że sprawa 
ta została postawiona pmez najwy~„ 
sze czynniki partyjne i państwowe 
i ujęht w ockębną uchwałę. 

umiłowanie pokoi u 

Sill& patltłw• Indowego polega. na 
tym, te my hle tytko nie boimy się 
ł nie chcem)' kryć naszych niedoma 
rań I uło1nno6oi, ale 1>rzeciwnie -
chcemy je znać najdolda.dniej. To 
jut bowiem niezbędny warunek 
phf!zwycię2enla i naprawienia b1ę 
dóW. Dlatego :t tnltim uporem wdra 
żlłrny ludzi pt•acy w umiejętność 
przeprowadzania r.zetelnej krytyki 
i s&łnokrrt:Ykl. · 

A obok spraw ogólnych, uchwała 
Pertll 1 Jlządu hia zapomina i o 
sprawach drobnych. Daje ona adres 
ludziom pracy do skierowania 
swych 1kn1·1 na żWykłe, codzienne, 
dokuczliwe bol!lctkł życiowe, jak 
na przyklnd to, że ta czy inna U­
bezpieczalnia Społeczna jest utra -
pieniem dla chorych, że ten, czy 
inny sklep spółdzielczy oszukuje na 
wadze i temu. podobne sprawy. 
Uchwała. Partil i Rządu wzmac­

nia proces aktywizacji ludzi pracy, 
rozszerza front mM, wciąganych do 
WRnćifn:ądzt>nla ptlństwem, rozs:r.e­
rzp. proces dl!tnoktatyzacji państwa 
hd• "''"!0. tTch ~ała Partii i Rządu 
wychowuje klasę robotnielzą I sze­
rokie lha11y ludowe w cluchu p()sza­
nowllnla ala socJałl1tycmej pra1'ro­
rliil\dnolcl w pa.fistwie. 

Jak dłtlgo Polska jeet Pol1k11, hie 
było. jeszcze 11 nH rządu. który 
by wszyetl~ict swe wysiłki i troski 
poświ~cil vodniellł!inlu dobrobytu 
kraju i utrwaleniu szczęść~ IZero­
l(iCh maa nnrodul 

O wierszach "kongresowych" naszych czytelników 

Odtąd bOwlem niil straży wolno· 
dei krytyki, podejmowanej przez klu 
sę robolniczq i najszersze rze11:r.e pro 
cujących, stać bę&ie autorytet PAt­
tll uraz siła i>atu1twa ludowego I Je· 
go praw. Uchwała Rudy Puńatwo 
i Rady Ministrów przewiduje bo~ 
wiem, ie wszelkie pr6bY' ~łumietthi 
kryty~i traktowune będą, Jako pr:tt 
stępstwa i będą surowo karane. 
Odtąd spr!lw!I rotpatrywnnla 1 za• 

łe:twiania też!łleń ludno~ci przez or­
gana państwa przyjmuje cbiirakter 
oboWiązkowy, staje sill funkcJJł Pl'•• 
wno-1Jaństw0Wll• regl1iuw1tt11t 11nertl 
wami, tl!rlhlnem, o•obt11ł11 o6powia• 
dzlalnoiiołą karno•1lużboW1t ltd. 

Trzoba jednak je81!C7.e rtie!zmotdo­
wanle pracować nad tym, żeby mi~ 

liony zrozurrtlały litotą n&llzej wła­
dzy ludowej, żeby zrozumieli j11 lu 
dzie nawet mało społec:mle i polity 
cznia ujwiudomleni. 

Uchwtda I\ud)' l>ttń~twa l Bady 
Ministrów w sprawie skarg 1 1l•ża 
leń dopomoże nam w tym. Jest ona 
jeszcze jednym czynnikiem przy­
wpieszającym ten proces, jest je:­
llżgze jed114 li@rdQcz,nq wt~zlą, któ­
ra łączy 11nr6d z je10 kierowilic -
twern: Partif! I Itiiądem. 

Spij synku mój spokojnie, 
niech uśmiech na buzi twej świeci, 
~iliony oJc6w I matek 
o !lztlfl6Clłl walc:t4 1Wycb dzieci •. • 
Żebyś miał seli 1pokotny, 
byś życie zachował J zdrowie -
musimy szi!kalom wi>Jnv 
zgotowat godni\ odpowtedł • • • 

• * napisałem, było koniecznie Wydtuko 

warte btb żebyłtie Dltlle poclhwatllt. 

Chcę po pro!lttl, abyjde wle~lcllł, te 

lu sprawozdawczego 11omleśdć choć podobnie Ja.k fa, ()iują wszyscy mol 

bv we fragmentach całą pokuną ,,li• 
~ ~ , 

teraturę pokojową", jaką nadesłali 

do redakcji nasi czytelnicy. Wyba­

towarzy11ze pracy, ie tak czują masy 

pracujące łiodzl t wojew4dztwa", 

I nie tylko - cittją, dodajmy od 

Wierisze, które poniżej zamieszcza­
my, nie odznaczają eię zbyt pópra­
Wną formą i nie odpowiadali\ na ogól 
wymogom t. zw. prawdziwej sztuki 
poetyckiej. Lect nie chodzi tutaj o 
Ich wartość literacką. Istotne jest 
to, że zawierają one słowa, wyjęte 

spod serc, ożywionych ~lębokim umi 
lowaniem pokoju, że stanowią one 
n!eudolnv może nieraz, lecz szczery 
wyraz tych pragnień i myśli, ktore 
rozpłomienił wśród naszego społe­

czeństwa ICongres 'Varszawskl. Od 
pamiętnych dni jego obrad napływa 
właśnie do redakcji „Głosu" niezwy 
kła korespondencja, stanowiąca je­
szcze ie.den dowód, iż nasi czytel­
nicy Żyją doniosłymi postandwienia 
ml .SWiatowego Sejmu Pokoju I goto· 

Czytelnik, podpisany inicjałami .czą nam to jednak wszyscy pozostali 
siebie, lecz wyrażają również swoje 

uczucia codziennym, ofiarnym czy­

Co ,jest istotą oma\Yi.anej uchwały? 
Istotą jej jest maksymalne zabeż• 

pieczenie oddolnej krytyce mas pt!l 
ni swobod:r I rozwoiu, uwolnienie 
jej od ma..Jl\CJ"ch niejednokrotnie 
miejsce szkodliwych nacisków, gróib 
I represji. 

Partia nasza i rząd dobrze wiedzl\, 
że w rozmaitych ogniwach aparatu 
dzieją $ię często nle~or!!ądtd, ie 
bezduszny błul'okraty.zrn lednych, 
n1euczciwość drugich, mśclwdŚĆ trże 
cich - krzywdzą nieraz człowieka 
pracy. 

Sterokfnf masom l'i1trodu pol!!kl• 
go uchwała daje nowy pund opar­
cia w ich ptacy codziennej nad b:.i­
dową fundamentów 11ocjalizmu. 

F. R .• wskazuje w swym wierszu na 
najskuteczniejszy oręż w walce o po­
kój. 

Pracować dobrze to nasze hasło, 
praca to szczęscle, zaszczyt i cłlleb, 
pracawać dObtże to kij na. wro1a. 
ło uderzenie Trumana - w łeb : .. 

Wi są do boju w obronie bezpieczeń A oto fragment utworu Ryszarda 
1twa świata l szczęścia ludzkości. Wajraucha (Łódź, ul. Obrońców Sta-

Oto qorąee wezwanie Henryka Sie lingradu 58-46) pt. „Pokój zwycięży·': 
lderskłego, prasera ŁZW ANN 
A 23, skierowane ,,Do rodaków": 

Nie IZczędZilly, bracla1 trudu 
zno,ju, 

razem fak Jerłna rodzina -
wszyscy do walki w obronie -pokoju 
pod wodzą Wielkiego Stalina! 

A oto apel urzędnika PCD „Pa­
ged", Antoniego Regulskie10 - do 
kobiet - ofiar minionej wojhy: 

Matko, co płaczesz syna. 
tono, co~ męta straciła, 
wzywam was wszystkie do boju, 
bo dziś godzina wybiła 
walki o pokój. 
Łączmy się w zwarte azeregt. 
Stańmy odważnie do dzieła, 
budujmy pokój na świecie, 
by ludzkość nie zginęła! 

Antoni Jerr:.ak, robotnik t. Mościc 

(obecnie na kursie w Łodzi), pisze w 
formie listu dziEci do rodziców: 

Powiedicie, nasi rodzice mili, 
nikczemnym ludziom, co świat chc'l 

zdławić, 

te mv pokotu, nauki chcemy, 
że sie praqnlemv rado,nłe bawić . . 
:lie nas nie po to wychowujecie, 
abv bandyta, złota. łakomy, 

bombamf 11wymi mordował dzieci, 
burzył nam szkoły, rujnował 

domy ••• 

Walce o tycia ł szczłjAde dzieci 
Jest również J)oświf'.cona „Kołysanka" 
ł6dzkiego 6tudenta Józefa Raczka: 1 

Moz~ być pewny mister Truman, I 
choć z tego pana straszny tuman, 
że szkoda forsy z ·Wall-Street ka11. 
I choć się histerycznie dąsa. 
choć atomami wcfąt potrząsa, 
nie zepchnie z drogi nas. 
Tą drogą jest §wiatowy pokóf, 
przed którym Truman ze łzą w oku I 
mu111 powledtleCi ~ pas! 

Wiersrr. Alicji l6źwiak (Łódź, Po­
znańska 13) wyraża uczucia wszyst· 
kich uczciwych ludzi wobec podłych 
agresorów amerykańskich na Koreil 

Bądźcie pneklęcl, krwawi zbro-
dnlarze, 

siepacze kobiet I dzieci, 

za te bestialstwa prędzej czy 
później 

kat w oczy wam za.świeci. 

Za koreańskie przyjdzie zapłacić 

zbrodnie potwornym tJ8A-manom 
Truman, Mac Arthut, Dulles, Aches 

son 
przed •ądem narodów staną .•• 

Wiarę w triumf Idei Konqresu War 
szawskiego wyraia utwór ZMP-owca, 
Zbighlewa Sąplńsk{ego: 

Pok6j zwycięży. Tak Jest, panowie 
z Wall-Street i City I Picadilly. 
Bo Jean i Iwa.n l John i Wllly 
I Jan, co dil~sZka na Muranowie, 
przvslęgli: pokój zwycięży wotn~. 

· A tych Iwanów, Jadów I Johnów 
są. proszę panów, setki mllionów •• , 

autorzy, z których zresztą wielu w nem, twórczą pracą, która zwiększa 

5łowie wstępnym do swych wietsz'I potęgę na!izego kra.ju, a tym samym 

- jak np. ob. Albin Armin - za- przyczynia się do wzmocnienia świa-
znacza: „nie chodzi mi · o to, aby co toweqo obozu pokojl.!. Stef. 

Partii i Państwu uchwoła ułat­

Wl!ł Ucżente 11lę u maił I przyczyni się 
110 dltllizego usuWahła. buków • 
naszym tyclu publlc;znfm. 

.JfJHY Nawrot 
------------------------------------.... ----..... ---------------------.......... ,,,_ ____________ --....................... __ ... ... 
litewska Jugosławia - przyczółek strategiczny 

a.gresoró~ amerykansk.lch 
Agresorzy amerykańscy robią 

wszystko, co w ich mocy, aby 
przeistoczyć titowską Jugosła­
wię w .swego psa łtińcucłtowe 
~o na Bałkanacłl. 

Niedawno pod płaszczykiem 
„pomocy" dla Jugosławii, ame­
rykańscy podżegacze wojenni ca.I 
kowleie opanowali armię tttow­
ską. Na uwagę zasługuje zna­
mienny szczegół: kiedy w senacie 
amerykańskim omawiana była 
sprawa uchwalenia ustawy o wy 
asygnowaniu rządowi belgradz­
kiemu kolejnego weplłI'Cla w su­
mie 38 milionów dolarów, sena­
tor - repltbllktmin LUćas nie 
mógł się powstrzymać od i;twier 
dzenia, że ta brudna transakcja 
z tHowcami stanowi dla. rządu a­
meryka.dskie1Jo doskonały lnte • 
res. Lucas oświadczył: „utrzyma­
nie l uzbrojenie Jednej dywizji 
amerykańskiej kosztuje Stany 
Z.łe6noczone 176 mllioiiów dola.­
rów, potlrzali. gdy !ta. 38 milio­
nów dolarów otrż)'muJemy 32 dy 
wizje jugosłowiańskie". 

Jednakie te sprzedane za pi!1e 
pieniądze agresorom amerykab­
skin'I dywizje titowskie kosztują 
naród jugosłowiański bardzo dro 

go. W rol.w 1950, rząd belgrad-­
ki wydał na · ufrzymatde afbrz)'· 
miej armil, t6wtteJ Ilctebnle at• 
mii okresu wóJennel!'o, około 60 
proc, całego bu~etu narodotfego. 

Milionowo masa ludzi powoła­
nych pod broń stanowi dla kra­
ju, a przede wszystkltrt dla ludu 
pracującego, brzemię tionad siły. 

Wszystkie przygotowania wo­
jenne titowskiej Jugosławii, a 
Wlęo tiudowa lotnisk i rekonstruk 
cja .portów morskich, budowa ar 
torii 11trategicznych i wyekwipo­
wanie armii w sprzęi bojoWY -
wszystko to odbywił się pOd bez 
pośrednią kontrolą amerykań­
skich oflcerów---speojalistów, któ 
rzy czują się niepodzielnymi go 
spodarzami w jugosłowiańskim 
sztabie generalnym~ zasługują -
cym w pełni na miano filii Pen• 
tagonu. 

Ostatnio w Belgradzie przeby­
wa coraz więcej oficerów a.mery 
kańskich, lHórym zlecono „kon­
trolę -właściwego wydatkowania 
W)'lłsygnówanych rządoWi Tito 
38 milionów dolaróW'' „ Pod kie 
runkiem oficerów amerykańskich 
ma się dokonać „rekonstruk­
cji" armii jugosłowiańskiej, zgod 
nie z nowymi wymaganiami agre 
sorów Wall~Street. 
Starając się umotywować swe 

przygotowania wojehne i jawniłl 
prowokacyjną działalność na gra 
nicach państw ludowo - demokra 
tycznych, tltowcy podnoszą wr:ta 
wę wokół grożącego rzekomo Ju 
gosławii „niebe-ipleczeństwa ze 
wschodu". Fakt, ze titowcy po­
wtarzają, jak echo propagandę 
„Glosu Atneryki11 o niebezp!e~ 
czeństwle „czerwórtt!go imperial! 
zmu", świAdcey1 ile pragną oni 
wprowadzić w błąd zarówno ra1„ 
ród jugo8łowll11'11dtl1 j11k i opł11!~ 
światową. 

Aby zataić swe przygotowania 
wojenne, titowcY" utworzyli Ubleg 

I 

J 

łego lata strefę zakazaną, szerd­
kości 60 km. i wprowaćiz11ł stan 
oblętenla w obwodach Baflnt, Ba 
czka, Caribrod, jak również w 
cżqści Macedonii i Czarnogóry. 
We wszystkich tych obwoćl.ach ża 
bronioho cywilnej ludności opu•z 
cz!lć 11we siedziby l:iez zezwolenlll 
włlldz: co rHetlzil!la ludność mu111 
się rejestrować w poitcjL Chlo­
pom wszystkich wsi granicznych 
rózkazano, by dorny ich w każdej 
chwili gotowi! były do przyjęcia 
na kwaterę od 10 do 20 żołnie­
l'zy. Z setek wsi w ogóle wysie­
dlono mieszkańców, ponieważ W · 
związku ż nastaniem zimy titow 
cy nie byli w stanie skoszaro • 
wać w pasie pogranicznym skOh 
centrowanych -tam oddziałów 
wojskoWych. 

Budowa lotnisk i Innych obiek 
tów wojennych :teśrodkowanll 
jest głównie w zakazanej strefie 
pogranicznej, Dllść! powiedzieć, 
źe na samym tylko obszarze mią 
city Szabacem i Wa.lewem, mi~­
dzy którymi odległość wynosi za 
ledwle 60 km, buduje się 6 no· 
wy'ch portów lotniczych dla ame 
rykaii.~kieh fortec latających i 1111 
molótóW od5?:utowych. 

Hangary t urządzenia starych 
lotnisk, położonych blisko granlc 
zficho<inich, przerzuca się obec ~ 
nie na północ i wschód do rejo• 
nów, w których skoncentrowane 
!Ił obecnie główne bazy strategi 
czne. 

Na pograniczu z krajami demo 
kracji ludowej, W szczególności 
na prawych brzegach Dravy, D:.i 
naju i Timoku buduje się fortyfi.ka 
cje. Na północ i wlłchód prowadz11 

110wowrbudowane !Izo~)', uzltl'.>eh11Y 
jqce główną mligilllrlll' strategi 
Cżną - autołtr:a!l~ Triest - Zag­
rzeb - Belgrad. W przyśpieszo­
nym tzybie buduje sl(l linie kole 
jowe o znaczeniu wyłącznie wo-

jenhYm, biegnące wzd.łu~ ~ranie 
z Albanią (C.011tlvar - K'.!czevo) 
i Bułgarią (Knftl.anovo -:- Sviatoj 
Nikola), 

Jest rzeczą j ó.sną1 te .wstystkie 
te pr1tY1otowanla mają w;yrain~e 
zaakcentowadY cha.r&ktcr a1"re­
aywny. Jeteli dodać, że faszy­
stowski rząd Jugosławii skonc~n 
trował nll granicl\ch ki."l:J.JóW de­
mokt'ncjl ludowej około eo proc. 
cHłej iWej armii i, ze pod kon• 
trolą amer.ykańskich podtegaczy, 
organizuje systetn!łtyct.nie w l}o­
bliżu g1•an!c północnych 1 wschod 
nich alarmy bojowe oraz mane:v 
ry i ćwiczenia Wojskowe, że sy­
stematycri:nie i z premedytacj~ 
vrowokuje hUlYdl!ntY na grani· 
cllllh kraJ6w Iudłl'WO • demokta­
ty<lzftyl!h, to przM nasżYr'l'll oczy 
ma ltwydatni si~ w calł:lj ok1tza­
łó~cł nikczemna rola łltowc6w, 
J1ko 1u11nocinik6w atneryk&ft•klch 
podżegac~y wójedłiYoh Il& Balka­
naclt. 

Agrl'sywne machinac]e k:.llkl 
1'lto }l1'zeclw kt'tljóm demokracji 
ludowej wywolUJtr nł~na.włł~ 3u · 
gosłowiańsldch mas pracuJ!lcrch 
kt6re coraz ener1ic;anleJ sprzecl­
wia.ią się llrzekształcanłu iweto 
kr11<,ju w ba~~ wujenną hnperfa.lł 
stycznych zaborców. 

Opór przeciwko awanturniczej 
J)O!Uyae kilki Tito wzrasta wBród 
mas pracujących i w 8Zete1ach 
armii. Swiadczy o tym ch=>ćby 
fakt zorganizowania w kraju ol­
brzYmle.f Ilości 8J>ccJaJnych wię­
zieó ł obozów koncehtracyjnych, 
pneznaczonych wyłąctnle dla 
„nJevra.won1yśln1ch" i „chwiej -
nyob" żllłnierzy i oflcerow. . 

W'r6d trias praou'"c11cłt orH w 
111erefl.llh armil zyskuill ióbie 
Ciot„ wlęcej zwólcnnlków h„ła: 
„Wa101:rm1 o pokój - przeciw 
•rrre11orom", ,,PrtCI• z llllk~ 1'ł­
to", ,.Prt!o1 a: Ańterykauaml w 
Juro11awił!". 

"· xv ..... . 
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F łodzimierz Ma; akowski 1Trzy Prostej piosenki • warianty Dusza łowarz·ysłwa 
Z roku na rok legendą wieje 
Rośnie legenda z wieku na wiek, 
ż~ taki człowłek, co wódę chleje, 
To Jest najbardzipj czarujący człek. 

W maszynie społeczeństwa rozluźniła. się śruba. 
Mocniej, niż przed wojną, biorą się do picia. 
Wielu ludziom służy do spajania wóda 
Lepiej, niż inne sposoby współżycia, 

Jeśli mąż żonę za włosy taszczy, 
- Ja clę naucze, co znaczy rodzina!„. 
Znaczy, że wódkę żłopać miał zaszcztt 
Ten miły, najbardziej czarujący chłopczyna. 

Jeśli młodzieniec w awanturnfozym transie 
1 Nożem do szpitala popchnął kogokolwiek, 

Znaczy: że piwem ululał ten pan się, 
Ten miły, najbardziej czarujący człowiek. 

Je§lf ten typ, trzymając łapę w kasie 
Sam sobie wyznacża nagrodę po na.irodzłe, 
ZD&Czy, że nie kocha się w wodzie ni w kwasie 
Ten miły, czarujący, państwowy złodziej. ' 

Wszystkie rodzaje przestępstw i win 
Chryj chuligańskich, czarnych plam bytu 
Dziś możesz zmierzyć tylko tym, ' 
Ile wódki i piwa wypito. 

O pijakach śpiewano już dużo razy. 
Z tych pień o pijaństwie jedno wynika: 
Jak od zapowietrzonego, jak od zarazy 
Uciekaj, towarzyszu, od alkoholłka. ' 

Tłum. Józef Prutkowski 

• 

„Wlazł kotek na płotek i mruga ... " Zdawałoby się: nie ma -w tych 
czynnościach nic nadzwyczajnego, a Jednak... Wszystko zależy od tak 
zwanej interpretacji, która daje tym oryginalniejsze wyniki, im wię 
cej się posiada fantazji. Zwłaszcza tej „bujnej", wypływającej z przy­
słowiowej skłonności do robienia z igły wideł. 

A oto kilka wariantów powyższej popularnej piosenki. 

dziej obyczajny. W zagrodzie nieja 
kiego Kotka to się zdarzyło„. 

- A jak też to było detalicznie, 
pani Kwapiszewska? 

- Ni'e powiem pani dokładnie, 

złe z tego, co mi mówił szwagier, 
który to słyszał od swej siostry, któ 
rej o tym opowiadała ciotka, która 
ma bratanka w Bełchatowie, to tam 
właśnie już wszystkie dzieci w 

· przcds~olu o t;vm śpiewają„. 

„ Tu mówi Londyn!" 
(Fragment audycji BBC) 

.,Prasa Polski Ludowej rozdmu­

" Mo;a pani, mo;a pani" chuje bez przerwy sprawę rozma­
chu budownictwa stołecznego, lecz 

- Pani Kwapiszewska kochana, cóż z tego, że Warszawa ma dziś 
słyszała pani? Znowu mrugało! wspaniałą Trasę w-z. cóż z tego, 

- Mrugało, pani Kopeć? Znaczy że przystępuje się tam do budowy 
się cud! gigantycznej Dzi~lnicy Marszalkow 

- A cud, moja pani, cud„. I to skiej i nowuo Metra, cóż z t.ego, 
znowu na wsi, bo tam naród najbar że rosną domy na Muranowie, Mi-

"'

7 YWIADY ZOOLOGICZNE 
Właściwie specjalistami od takich 

romtów są głównie bajkopisane. Ta 
Id, proszę was, Ezop, Lafontaine, 
Kryłow, c:iy Benedykt Hertz świet­
nie się wyznadą na dialogu - Po· 
wiedzmy - lisa z krukiem czy też 
- dajmy na to - na rozprawach 
gęsi z prosięciem. 

Ja, rzecz prosta. nie jestem takim 
„lingwistą", a.Je 23wsze raz około 
świąt - korzystając z legendy, we· 
dług której w tym okresie zwierzęta 
uzyskują „moc pnemawiania ludz· 
!\im głosem" - udaje mi się bez wię 
kbych trudności dogadać z tym czy 
Innym przedstawicielem świata zwie 
nęeego. 

* * * 

- Nie. Jest tak tragicznie - próbo 
walem ją pocieszyć. - Niech się o­
bywatelka nie martwi: sprzedawcy 
i tak doleją do mleka wody. Proszę 
to wziąć pod uwagę i udzielić ml od 
powledzi na jedno pytanie: co pani 
sądzi o coraz to nowych „pomysłach" 
podżegaczy wojennych? 

- „RUSZAJĄ DOWCIPEM, JAK 
MARTWA KROWA OGONEM" -
odrzekła krótko moja rozmówczyni, 
po czym dumnie wkroczyła do skle· 

pu z hamakami. 

* * * 
Wywiad z krową. straciłby może 

nieeo na wartości, gdyby nie został, 
że tak powiłem, uzupełniony „kontr-
wywiadem" z koniem. 

„NIECH KOŃ SIĘ MARTWI. BO 
ŁEB MA DUŻY". Ponadto martwię 
się, bo teraz, panie. u nas na całą 
parę motoryzacja, samochody i trak­
tory wyrugowują nas trochę z życia. 
Najbardziej jednak martwi mnie los 
moich braci na Zachodzie: wszyscy 
oni Idą tam na konserwy, t. zn. horst 
meat.„ 

* • * Gdy tylko rzuciłem nazwisko Tru-
mana, r()zmówezyni moja, maciora z 
łowickie1to aż kwiknęła z uciechy. 

- Wspa.niały człowiek! - pochwa 
lila prezydenta USA - Czytałam o­
statnio to, co napisał muzykowi ame 
rykańskiemu, który krytycznie oce• 
nil śpiew panny Truman. Oo za cu· 
downy słownik! Jakle wyrazy! Zu· 
pełnie jakbym słyszała mego męża, 
wtepna niekontraktowanego! A ł pa 
nowie Bevln ł Attlee bardzo mi slę 

- U nas, na przykład, na wsi, ro· 
bią to bardzo często kułacy. Słusmie 
się tu o nich mówi, że „PODKŁA· 
DAJĄ SWINIĘ PRACUJĄCEMU 

CHŁOPSTWU".„ 

* • * 
Najt-rudniej było przeprowadzić 

wywiad z osłem. 
- Proszę złożyć podanie - o• 

świadczył - załączyć metrykę uro· 
dzenia, odpis zameldowania, świadec 
two moralności, poświadczenie oby­
watelstwa, wykaz z Urzędu Flina.nso­
wego.„ 

- Ależ - prrerwalem. - tu cho· 
dzi o kilka słów rozmoWY. Po pro· 
stu do załatwienia - od „ręki"! 

- Od ręki?! - ryknj\ł osioł. - Z 
pomlnięolem DROGI SŁUŻBOWEJ? 
NIESŁYCHANE! 

Po czym stęknął głęboko i zdechł 

- CM: pan porabia.? - zapytałem 

pierwszego z brzegu mustanga na je 
dnym z J;MJ8to,f6w lód2kieh dorożek. 

- Martwię ~ę - zarżał koń • 
- Martwi się pan? Diaczego? 
- No, bo Jest takie przysłowie: 

Przed wejściem do jednego z łódz 
kich przybytków sztuki teatralnej 
zastałem pewnego terriera, zajętego 
czynności!\, której właściwym „miej 

. 9Cem wykonania" byłby raczej park1 
, 

miejski, 

podobają. Po prostu pri:epadam za 
- z oburzenia. 

ludimi, któny ·· w źyciu stosuj11i 
SWl8SKIE ZASADY. · E. Tam. 

- Hau, hau, do you do? - zagad­
nąłem po angielsku, głęboko przeko 
nany, iż Język ten, tak często używa 
ny pnez amerykańskich i brytyj· 
skicb mężów stanu dla róźnych 
psich celów - powinien być zrozu· 
miały dla. mego rozmówcy. 

- CAŁUJ PSA W NOS! - wark­
nął terrier, opuszczając uprzejmie 
swoją „prawą tylną". 

- Chciałbym z panem pogadać -
rzekłem - na tematy, że tak po· 
wtem, ogólne. Np. oo pan sądzi o o­
statnich wypowied.zlach Trumana i 
w ogóle o „Głosie Ameryki"? 

- PSIE GŁOSY NIE IDĄ POD 
NIEBIOSY - odszczeknął bs•stro 
terrier, dodając po chwili: PSY 
SZCZEKAJĄ, KARAWANA POKO­
JU IDZIE DALEJ„. 

- Całkiem słusznie - zgodziłem 
się z mym czworonogim rozmówcą. 
- A co pan sądzi o sytuacji na tak 
zwanym zachodzie, w krajach „pak­
tu atla.nt'.'-·ckiego"? 

- Żyją. one PSIM SWĘDE.'IW -
warknął terrier. - Każdy z rządów 
owych krajów to PIES NA DOLA· 
RY, ale USA daje je tylko do„. wą­
chania. Nie DLA PSA. powiada SWO 

im niewolnikom KIEł.BASA„. 

* fe * 
Porządek rzeczy wymagał, aby dla 

kontrastu przeprowadzić wywiad z 
największym antagonistą psa - ko· 
tem. Ku wielkiemu zdumieniu prze­
konałem się, iż poglądy polityczne 
antagonistów są zupełnie zbieżne. 
Oto kocie wYPOwiedzi: 

1) o pakcie atla.ntyckim - „ZA­
BA WA W KOTKA I MYSZY": 

2) o anglosaskiej propagandzie wo 
Jennej na falach eteru - . „KOCIO­
KWIK"; 

3) o „pomocy" amerykańskiej dla 
krajów Europy zachodniej - „DO· 
STAJĄ TYLE, CO KOT NAPŁA· 

KAŁ": 

• 

4) ·o jedności t. zw. bloku atlantyc­
kiego - „KOCHAJĄ SIĘ JAK PIES 
Z KOTEM". 

* * 
Są jeszcze takie miasteczka w na­

szym województwie, gdzie widok 
stworzeń rogatych i nierogatych, 
przechadzających się po chodnikach 
- nie należy do rzadkości. W jed· 
oym owych przemiłych osiedli nat 
knąłem się na wspaniałą krowę w 
chwili, gdy wstępowała .PD biusto­
nosz do sklepu z hamakami. 

- Wywiad? - ryknęła. otwiera­
jąc szeroko swoje śliczne, krowie o­
czy - Nic z tego. „l{ROWA, KTÓ· 
RA DUŻO RYCZY. MAŁO MLEKA 
DAJE". 

Majakowski • • znał ... mnie nie 
Leży przed nami rękopis, który 

trafił do nas przypadkowo. 
Autorem jego jest wid~ 

nieznany (podpis nieczytelny) pra· 
cownik administracyjny, kolejno 
kierujący coraz mniej i mniej waż 
nymi - a właściwie coraz bardziej 
i bard~j nieważnymi instytu­
cjami. 

rze" i oświadczają, że napisany jest 
on o mnie i o moim Central.„ (nie· 
czytelne). 

Po kilkakrotnych naradach w na 
szym Central„. (nieczytelne), po­

stanawiamy przepracować ~n 

utwór. Przepracowujemy go na 
trzech posiedzeniach z przerwami 
na sen i dochodzimy do wniosku, 

Przytaczamy skrót tego rękopisu: że to nie o nas. 
„Moje spotkania z Majakowskim" Protokół llJie zachował się. Za-

* * * chowała się nagana. 
z Majakowskim. wiąże mnie wie- Powtórnie zetlmąłem się z Maja-

le wspomnień. Rzecz na tym pole- kowskim w 19 ... roku. 
ga, że ja go nie mam. Ale on mnie I Wezwali mnie do ~ejonoyvego ko 
widocznie znał. Wnioskuję to z na- mitetu partii. Pyt&Ją: czy znacie 
stępujących faktów: może takie strofy: 

W 19... roku wz.vwają mnie wła· „komuna -
dze zwierzchnie, pokazują mi 
wiersz pod tytułem · „Posiedzenia-

to miejsce, 
gdzie znikną urzędnicy .„~· 

NIEPROSZONY GOŚĆ 
W edlug doniesień prasy ameryka1'j.. 

skiej wojenne wydatki USA w bieżącym 
roku f inarisf)U))'m wynoszą prawie 70 mi· 
liardów dolar6w. Te olbrzymie rozch~ 
dy dotkliwie obciążają budżet domowv 
przeciętnego Amerykanina. 

BOMBA ATOMOWA: To moia część! 
(„Dailv IP' or ker") 

I 

Odpowiedziałem uczciwie: 
- Nie mam. 
- Czy jesteście pewni, że nigdy 

ich nie czytaliście? 
- Jestem absolutnie pewny. 
- To dziwne... Ti! strofy przyto-

czone są w liście, który doręczono 
wam pół roku temu. Była to skar­
ga na wasz niedbały stosunek do 
listów lu<W:i pracy. A więc nie czy­
taliścde? 

Surowa nagana z · ostrzeżeniem! 
Tylko za to, że nie ~ytałem Ma­
jakowski.ego. 

Rok 19 .. : Z Majakowski.ego przy­
gotowałem się. Kiedy wałkowano 
mnie za obojętny stosunek do dzia 
łalności, kierowanego przeze mnie 
Zw.iązku„. (nieczytelne), łupnąłem 

cytatę z Majakowskiego: 
Urząd dla nas, 
a 
nie my dla urzędu! 

oto wasz Majakowski! 
- Tak - mówią mi - Maja­

kowski rzeczywiście nasz, ale to nie 
o was, a o interesantach. 

I tak zawsze: jeżeli coś dobrego, 
to nie o tobie, a jak coś złego, to 
bezwarunkowo o tobie. 

19„. rok. Zdjęli mnie z Głównego.„ 
(nie(:zytelne). Zdejmując cytowali: 
Majakowskiego: 

„02i>as 
rozplątać nasz aparat!" 

Oceniam to jako nagonkę. 
19„. rok. Artykuł w gazecie o biu 

rokracji w moim Urzędzie„. (nie­
czytelne). Motto: 

„„.wynajdźcie 
specjalny 

kanalizacyjny przewód 
dla odprowadzania 

kancelaryjnej pisaniny". 
Poświęcają je mnie. Gdzie tu lo­

gika: Majakowski dawno umarł ... 
I w ogóle niedobrze... Poeta umarł 
- przekażcie go do podręczników 
i sprawa skończona! Nie, koniecz­
nie trzeba związywać go z naszy­
mi bieżącymi sprawamil Jakoś nie­
ładnie„. Zdjęli nUlie" ... 

W. D~chowicz 
i M. Słobodzki 

rowie czy Mokotowie? To wszystko 
na pokaz, dla propagandy, a tymcza 
sem, jak się okazuje, zwykły szary 

Kotek nie ma gdzie mieszkiłti - tn­
ła się po prostu na płocie! I mrura. 
Co jest najlepszym dowodem. iż z tą 
Trasą W - Z i w ogóle z budową 
Stolicy jest właściwie nieba.rdzo„." 

·z prasv USA 
WASZYNGT,PN - (Associated 

Press). W dniu wczorajszym strat 
przyboczna prezydenta Trumana 
ujęła niebezpiecznego przestępcę, I 
który wlazł na płot, okalający Bla I 
ły Dom, i mrugał w stronę okien 
głowy państwa. 

O cynizmie zbrodniarza, który 
jak ustalono nosi nazwisko Cottek, 
świadczy fakt, że gdy w czasie pne 
słuchania przez komisję do ba.dania 
działalności antyamerykańskiej za 
dano mu pytanie, co sądzi o syste• 
mie rządów USA - odparł ironlcs· 
aje: ,,krótka to piosenka, niedługa", 

Schwytanie zamachowca wzbudzi 
Io wielkie zaniepoltojenie w sferach 
rządowych. Jak nas lnformujlł, se­
nator B. Imess nosi się z zamiarem 
zgłoszenia wniosku o uznanie wszel 
kiego mrugania za akt dzia.łalnośeł 
antypaństwowej, podlegający kline 
ciężkiego więzienia. 

Bez· dyrektywy· 
Każdy mówił mu: „Sołtysie, 
To jest hańba wvrost! 
M-ost naprawić zdałoby się, 
Bo dzinraWY most! 

Każ naprawJć most, sołtyałe, 
Czas najwyższy wszak!" 
Ale sołtys ciskał zły 9ię: 
„DYREKTYWY BRAK!!!" 

„DYREKTYWY! Nie kpij darmo! 
Przecież bredni to stek! 
Tutaj chodzi nie o marmur, 
Lecz o zwykły mostek„. 

Nawet mały wie osesek. 
Ze to drobiazg wprost -
Każ wziąć cieślom parę desek, 
PoilłJ ich na mosi, 

A naprawią doskonale 
Mostek chyboUiwy!.„'° 
Chrząknął sołłys: „Bm, tak„. A\e, 
NIE MA DYREKTYWY!!!" 

Zacilłł sołtys się w uporze, 
Nie posłuchał rad -
Przez eo o ZlhnoweJ pone 
Sam naJgonej wpadł-

Bo rdy ~· trmskać I6cl 
I most trzasnął także -
Kaidy musiał Jeździć w br6cl. 
(Sołtys tei - a jakże!) 

Sołtys mq_siał też, a więc 
Na koniska cmoknął, 
Wjechał pędem - nagle bęe! -
Poczuł, ze mu mokro! 

Ko6ml w lewo zarzuciło, 
A 1ołtysem o dno." 
Nawet by wesoło było, 
Gdyby nie tak chłodno! 

Pn:emarzf. Skostniał. A po chwflf 
Na brzeg WYbiegł w mig„. 
Lem: łudzbka, co tam byli, 
Wnet podnieśli krzyk: 

„Sł6J! Nie biegnij! Zostań w wodzie, 
Człecze menczęAliwY!!!" 
„Czemu'l--wnasnl\ł.-O co chodzi?" 
„NIE MASZ DYREKTYWY!!!" 

J 

Stefan O/e;ni'lr. 

ICH MARZENIA :.GWIA·ZDKOWE" 

MAC ARTHUR 
Marzył, ze na święta 
Koreę „dosłanie"; 
dziś chce hulajnogi, 
by uciec przed laniem. 

TITO 
Wierny pies U, S. A. 
Szczytem jego dą;ień 
otrzymać na gwiaadkę 
- dolarowy krążek, 

ATTLEE 
że jest „socjalistą" -
poprzysięga święcie, 
1,ecz „Mein Kampf" od U. S. A. 
radby wziął w prezencie, 

TRUMAN 
Do mordu się paląc, 
4o wojny się trzęsąc, 
chce mieć pod choinką 
- eo? Armatnie mię11el 

' 
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Kronika Tomaszowa 
WAżNIEJJSZE TELEFONY 
i - Dworzec Kolejowy 

Uaktywn i ć działalnoś.ć ·Rad ·Kobiecych MHD melduje 
Załoga i dyrekcja Miejskie­

go Handlu Detalicznego za· 
wiadamla, że roczny plan 
obrotu wykonany został w 
dniu 22 grudnia o godzinie 10. 
Plan obrotu na grudzień 1950 
roku został zakończony w 
dniu 23 bm. 

I i.7 - Milicja Obywatelska 
51 - Straż Pożarna 

905 - Strd Poż{lrną ( dz)Vonłć 
tylko w wypadku pożaru) 

333 - Pogotowie PCK 

.. na „. terenie Tomaszowskich Zakładów Włókien Sztucznych-

ADRES REDAKCJI: 
Plac: I<o~cluszki 23, tel. 290 

R~daltcja przyjmufe interesantów 
od godz. 16. 

ft ady kobiece ~w pierws~m I Niestety, nie można tego powie 
rzędzie maja za zadanie pod- dzieć o radach oddziałowych, a 

niesienie na wyższy poziom poli- zakładm'-'Y zarząd rady kobiecej, 
tycznej i społecznej aktywności nie jest jeszcze w stanie spowo­
szerokich mas kobiet pra'Cują- dować oaywienia i. uaktywnienia 
cych. Realizując zadania. jakie swych oddziałowych ogniw. 
postawione zostały przed ruchem I tu tkwlą p::-zycz:yny powodujące 
zawodowym - rady winny trosz- niedostateczne jeszcze wyniki pra 

llowor0Cl n8 zabawy czyć się o "".a1unki socialne im~- cy na odcinku kobiecym, Spiącz­
tenalne kobiet, a Pl owadząc akc3ę ka bowiem rad oddziałowych i 

dla dziec mfast I wal wychowswczo - uświadamiającą delegatek powoduje, iż wszelkie 
d 1 1 mobilizować kobiety do iak naj- sprawy załatwiać musza aktywist 

wy sposób rozpracować na swoim 
terenie. 

Sprawa szerokieJ?o uaktywnie­
nia l~obiet pracujących - to za­
gadnienię ważne. Bez brania przez 
kobiety współudziału we wszyst­
kim, l'.!O tworzymy - opóźnimy 
nasz marsz do socializmu i będzie 
my osiągać tylko połowiczne suk 
cesy. A do tego nie wolno nam 
dopuśctć. 

Uaktywnienie odcinka kobiece­
go - to jeden z gwarantów na­
szych dalszych, coraz piękniej 

Do wykonania planu przed 
terminem przyczyniło się w 
pierwszym rzędzie współza­
wodnictwo, które od 1 paź­
dziernika br. objęło wszyst­
kich pracowników oraz wy• 
konanie z nadwyżką zobowią­
zań, przyjętych z okazji ~3 
rocznicy Rewolucji Paździe:­
nikowej i II ŚwiatoweP,O Kon 
gresu Obrońców Pokoju. 

szych sukcesów. A odcinek ten 
można ożywić, można uaktywnić 
- ti·zeba· jedynie, bv kierownic­
twa zwiazkowe, a w poszczegól­
nych zakł~dach radv zakładowe i 
kierownictwa kół zwiazkowych 
sprawie tej poświ~ciły wi.ecej uwa 
gi. Równocześnie i nasze organi 
zacje partyjne za pośrednictwem 
rad kobiecych, winny mobillzo -
wać szerokie masy kobiet bezpar 
tyjnych do walki o lepsze, jutro, 
o pokój, o budowanie trebow so-1 cjalizmu w Polsce. ,_ ____________ _ 

Niezwykle uroctyśc!e · iiec po - aktywniejszego udziału w naszej ki z zarządu, że z wszelkimi spra 
akie witać będą Nowy Rok, Na za walce o socjalizm i pokói, w wal wami omijaiąc hierarchiczne in­
bawach :zorganizowanych przez spo ce o plany produkcyjne, o Plan stancJe, kobiety Z\„-racają się bez­
łeczeflstwo w mia11tach i wsiach, 6-letni. pośref;inio do zarzadu. W rezulta 
czekają młodych obywateli liczne W Tomaszowie udział kobiet w cie - kierowniczki radv. zamiast 
niespodzianki. N a prog1am zabaw codzie~nych _wysiłkach i su~ce- spełniać funkcję organizatorską i 
złotą słe p~pisy dziecięcych zespo- ęach Jest wy.iątkowo powazny. kontrolerską przeciążone są 
łów tanecznych I chóralnych. loterie Swiadczą o ty~ nazwiska .czoło- badź tti drobnymi, często błahy­
fantowe, wyświetlanie filmów I in- wych priodowmc pracy, świadczą mi :intarwencjami, bądź spełniają 
ne r9zrywki. Wszystkie dzieci otrzy zobowiązania, jakie kobiety po- funkcje urzędnicze. gubiąc się w1 

Ogólnopolska zbiórka podarków 
dla dzieci boh aterskl"e; l&or e i 

.mają,· pi:ezenty. dejmuią, witaiac każde święto kla zestawi<miach i papierkach. 
W województwie łódzkim Zw. Sa sy robotniczej, świa~cza coraz Brak aktywu na oddziałach, 

mopomocy Chłopskiej organizuje za szersze zastęi:y aktvw_1stek społecz uc\\ylanie się od pracy wielu ko­
ba:wy noworoczne dla ponad 6 i pół ~lych. ~le rownoczesrue prav,'.dą biet, które zostały do rad kobie~ 
tysiąca dzieci członków spółdzie\nł Jest. - ze mat;ly poważne z~m~d crch wybrane, przerzuca cały clę 
produkcyjnych oraz mało i średnio~ ba~1a na odcrnku u~ktywmama . żat 'pracy na nieliczne iednostki, 
;rolnych chłopów. W 226 gospodar- na1szersz.:~ch m~s k~biecych. . które w następstwie ·nie są w sta 
stwach zespołowych I gromadach Te zarne~b~m~ wmn". w pierw nie podołać wszystkim zadaniom 
podczas zabaw wystąpią robotnicze szym rz~dzie byc odrob1onf! za po i obowią~kom. 
1 wiejskie zespoły artystyczne. średnietwam ra.d. kobiecych. Ale? Oczywista _ zn ten stan pewp.ą 
U czestnicy zabaw otrzymają upomin czy praca. ran iuz ~ostała w chw1 odpowiedzialność ponoszą same 
,_, w postaci' ksi·ąz'ek. przyborów I li· obe.cneJ po_ sta.w?10na na odpo- k k. . t 
JU towarzvsz i z 1erowmc wa orga 
szkolnych zabawek i słodyczy. wiednim POZIOmie. nizac]_i .. kobiecej. Same. choćby by 

' Spróbujmy to zagadnienie roz-

Kurs dla bibliotekatZY 
zwiazkowvch 

W Ośrodku Szkolenia Związków 
Zawodowych w Spale zakończył 
się kurs kierowników bibliotek 
związkowych z terenu Łodzi i woje 
wództwa. Kurs ukończyło z pomyśl 
nym wynikiem 73 bibliotekarzy ze 
świetlic fahrycznych oraz z Pań-

' stwo~ych Gospodarstw Rolnych. 

patrzeć na przykładzie nailiczniej łv pełne entuzjazmu i nailepszych 
chęci, nie podolajq obowiązkom, szej. najbardziej ważki.ej swym 

ciężarem gatunkowym organiza- Należv przy tym pamiętać, że po 
cji _ radzie kobiet Tomaszow- zbawione są stałego, systema­
skich Zaldad5w Włókien Sztucz- tycznego instruktażu. Brak tej 
nych. pomocy da.ie się odczuć. Brak po 

P~dkre>Hić trzeba że zakłada- mocy i cpieki, i to nie tylko tu, 
Wfl rada kobieca zbiera się dość w Wilan:lwie, !'le bez mała wszę 
ci.ęo;;to i systematycznie. że oma- dzie tam. gdzie spotvkamy się z 
wiane 8ą na n iej, obok proble _ zadaniem pra.~y rad kobiecych. I 
mów po1itycmych. również za- jeśli wilanowska on~anizacja par 
gadnienia produkc:vjne, choć może tyjna interesuje się w pewnym 
w zbyt słabym jeszcze stopniu i stopniu odcinkiem kobiecvm (choć 
w ograniczeniu się do wycinko- jeszcze w niedo~tatec:my.m stop­
wyrh problemów, bądź też do bo niu) - to czynnik zwiazkowy, ra 
lączek tego, C'j;.Y inneJ:to oddziału. d<:' zakładowa - ma tu poważne 

Kurs wykazał, :Ze rekrutujący się 
w olbrzymiej większości spośród ro 
botników bibliotekarze dzięki kurso 
wi i uprzedniemu samokształceniu 
są całkowicie przygotowani do peł-
nienia odpowiedzialnych funkcji kie Czy zwied~ileś 
rowników bibliotek związkowych. W S • ? 
Jak wynika z wypowiedzi kursan- ' ystawę . tahnowską. 
t6w, klasa robotnicza miast i wsi w . 

niedocią~nięcia i ich należy w 
pierwszym rzędzie ob;i.rczać odpo­
wiedzialnością za braki w J?racach 
kobiet; 

Trzeba też wspomnieć o zanied 
bani.ach, w kunkretnym przypad­
ku Wilanowa. tomasz.owskiego od 
dzjału Związku Włókniarzy. Kie· 
rowr·iQ.two oddziału frakt~je ·za­
gadnienie pracy wśród kobiet 

coraz ~viększym stopniu interesuje . Od czwartku w .p~m1esz~z~­
sję °klią.iką .D .ile. jeszcze przed ,ro ,mach Ośr~dka Sz_kolem~- ,~ar.yr 
kiem ilość kOt'zystających z usług nego w A~e1 Wojska Po1slue.go 2, 
bibliotek nie przekraczała przecięt- otwarta Jest Wystawa Stalmow­
n.ie 5 proc. ogółu zatrudnionych. w ska, obrazująca życie genialnego 
danym zakładzie pracy, to w chwili wodza kląsy robotniczej - Józe­
obecnej przeciętna jest przeszło fa Stalina. 
czterokrotnie wyższa, a w niektó- Wystawa dostępna jest w ciągu 
rych zakładach pracy stałymi czy- d:nia dla wszystkich i otwarta jest 
tell\ikam~ jest 50 do 60 proc. ogółu do godziny 21. Zwiedzić ;ą winni 
zatrudnionych. wszyscy mieszkańcy naszego mia· 

jako marginesowe, a w każ-
dym bądź razie zagadnie-

W 01ędziu II SwiaL>wego Kongre 
su Obrot'lców Pokoju m. in. czytamy: 
„ Wszvscy uczciwi ludzie, nlezaleinie 
od swoich poglądów politycznvch, 
uważa.ją ma.sową, bezlitosną zagładę 

cywilne] l11dnoścl ICorel za zbrodnię 
pl'Zeciw ludzkości". 

W uchwale tej znajduje dobitny 
wvraz stanowisko setek milionów lu­
rlrt.l nu całvm świeciii, goni.co prote· 
stującvcb przeciwko be&tiillstwu im· 
pcrtalistów amerykańskich w Korei, 
przeciwko paleniu i burzeniu miast l 
wsi, przeciwko potwornym barba· 
rzyńskirn okrucieństwom. dokonywa 
nym wedłuq wzorów gestapowskich 
siepaczy, 

Naród polski niejednokrotnie ju:l 
manifestował swą qlęhoką sympatię 
dla bohaterskieqo, niezłomnie walczą 
ceqo o sw<1 wolność, narodi1 koreall.~ 
skierio. Na licznych zebraniach, ma­
~ówkcich i wierach, odbvwających się 
w całym kraju w związku 2 :1 
Swi11tuwym Konitresem Pokoju, mi­
lionowe masy ludności polskiej po­
uownie wyrażają. <lziś braterską. so 
lldarnośC z narodem koreańskim 
oraz nienawiść do okTUtnycb na­
jeidźców imperialistycznych. 
Chcąc przvlść z pomorą dzieciom 

koreańskim, bezbronnym ofiarom bar 
barzyi111kieł agresji amerykańskiej, 
poz0staj~cym często bez chleba i bez 
dachu na.cl siląwą - Polski Komitet 

Kiedy PKS przeniesie 
~- kasy i zajezdnię ? 

Jeden mały, ciasny lokal - to ka 
sa biletowa i poczekalnia Państwo­
wej Komunikacji Samochodowej. 
Tłoczą się tu dziesiątki osób czeka 
jących na autobus, które szukają 

schronienia przed zimnem, a w cza 
Sie słot - przed deszczem. 

Obroi\ców Pokoju zwrócił się do 
wszystkich terenowych i fabrycznych 
komitetów obrońców pokotu, wszyst­
kich aktywistów I agitatorów ruchu 
pokoju oraz ogółu społeczeń1twa :t 

apelem o zorganizowanie w kraju ina 
sowej zbiórld podarków dla dzieci ko­
reaiu•kich. 

Ta, zakrojona na wielką skalę, 
og-ólnopolska akcja zbiórki podarl<ów 

dla dzieci bohaterskiej Korei połą­
czona zostanie również z akcją, ośWie 
tlającą zagadnienie walki wyzwo 
leńczej narodu koreańskierfo oraz 
brutalną napaść amerykaflskich im­
perialistów. AkcJa ta stanie się je• 
szc:ze jednym żywym symbolem prz~­
jaźni naszego narodu dla nieugięcie 
broniącego swej wolności narodu ko­
reańskiego. 

Dlaczego w Fabryce P asów 
nie rozdzielono nagród za współzawodnictwo? 
Test już grudzień i zbliża się ko­

niec roku, a w Polskich Zakładach 
Pasów, Artykułów Technicznych i 
Rymarskic\l do chwili obecnej nie 
rozdzielono jeszcze nagród za współ 
zawodnictwo pracy w pierwszym 
półroczu br. 

Pieniądze są, obliczenia wyników 
współzawodnictwa ró;y,rnież od kil· 

ku mlesiący spoczywają w biurku 
rady zakładowej i tylko jakoś wrę 
czenia nagród nie można się doczeA 
kać. . 

Wydaje się, że rada zakładowa 
w jak najszybszym czasie to zanie 
dbanie winna naprawie. Pieniądze 
przyznane na nagrody winny wresz 
cie przejść w ręce tych, którzy na 
nie iasłutyli. , L~ 

Zapisy do Szkół Przysposobienia Przemysłowego 
W najbliższym czasie rozpoczy 

na się wioąenny turnus szkolenio 
wy w Państwowych Szkołach 
Przysposobienia Przemysłowego. 

Szkoły to mają zadanie przygo 
towania pcacowników dla kluczo­
wych gałęzi naszej gospodarki, a 
więc do. górnlctwą1 hutnictwa 
oraz gospodar-ki rolhej. Oprócz te 
go szkoły te otwierają szeroką 
drogę awansu społecznego dla 
młotłiieżv wsi i miast. 

Warunki przyjęcia do Szkół 
Przysposobienia Przemysłowego: 
wiek od 18 do 20 lat życia, umie­
jętność czytania i pisania, bardzo 
dobry stan zdrowia. 

Nauka trwa pięć ntiesi~ey. Na 
program nauki składaj!\ się zaję­
cta teoretyczne w zakresie 7-miu 
kl. szkoły podstawowej przez trzy 
dni w tygodniu oraz trzy dni za· 
jc:ć praktycznych w kopalni. 

Uczniowie otrzymają bezpłatnie 
naukę i pomoce naukowe <>raz za: 

•kwaterowanie, wyżyv.7tenie, bieli~ 
znę osobistą i pościelową, umun­
durowanie robocze i wyjśc~owe, 
opiekę lekarską. Za każdy dzień: 
zajęć w kopalni uczniowie otrzy~ 
mują 3,60 gr. oraz stypendium w, 
czasie nauki. 

Nowe przedszkola 
dla dziatwy wiejskiej 

sta. 

nie, kóremu nie trzeba poświę­
cać wyjątkowej uwagi. Za­
gadnienie to nie iest doceniane 
przez włókniarzy, ale i inne od­
działy związkowe, działąiące na 
terenie miasta, nie potrafiły jesz 
cze zagadnienia teao we właści- Miejsce, w którym mieści się o • r kl Ufte 

krańcowy przystanek PKS - także ZIS s epy czy 

Po ukończeniu nauki absolwen­
ci skierowani są do pracy pod zie­
mią, gdzie minimalny zarobek wy 
nosi 400 zł. 

Wszelkich informacji udzielaj~ 
i przyjmują zapisy Komendy Po­
wiatowe i Miejskie Powszechnej 
Organizacji „Służba Polsce". Czy PSS pójdzie śladami MHD? źle wybrane. do godz. 15. 

A przeci~ż. jak nas ' informowan~ W dniu dzisiejszym wszystkie r Z inicjatywy Gminnych Rad Na 
rodowych uruchop:iiono ostatnio na 
terenie wsi województwa łódzkiego 
25 nowych ;irzedszkoli. 

W przedszkolach tych, wyposaża 
nych w nowoczesne urządzenia, zna 
lazło troskliwą opiekę ponad 500 
dzieci członków spółdzielni produk· 
cyjnych, robotnikó;w Państwowych 
Gospodarstw Rolnych oraz chło­
pów pracujących. W czasie &W0!JO 

pobytu w przedszkolach dzieci ma­
ją zapewnioną opiekę lekarską. 

Placówki handlu uspołecznionego I plącó~ki z :zagadnieniami Planu 
na terenie nąszego miasta nie qba- 6-letniego. 
ły o , wygląd swych wystaw. Toteż N aleźy oczekiwać, że i inne insty 
z ~rzyjemnością należy odnoto~ać tucje handlowe zagadnieniu estety~ 
zmianę na lepsze. Przykład tego dał ki wnetrz sklepów i witryn wysta 
Miejski Handel Detaliczny, który wowy~h poświęc · · i 
dbając o wnętrze swych sklepów W . ą ~ięce1 uwag. · 

w Prezydium MRN - PKS-owi placówki handlu detalicznego czyn 
oddane zostały do dyspozycji tere ne będą do godz. 15. Jutr.o - w 
ny w okolicach ul. Handlowej. na pierwszy dzień świąt sklepy będą 
których ma znaleźć miejsce i właści zamknięte, a w drugi dzień świąt, 

. . we wtorek - otwarte będą tylko 

Uwa9a, członkowie 
b. „Związkowca" ! 

-;wie uuądzona za1ezdnia, i kasy bł sklepy czynne w każdą niedzielę. 
letowe i poczekalniii. W związku z rejestracją, jaką 

•przeprowadza zarząd klubu spor­
towego „Spójnia" - wszyscy czyn 
ni członkowie i działacze byłego 
KS „Związkowiec" winni zgłosić 
się do sekretariatu klubu, celem 
załatwienia odpowiednich forma! 
n ości. 

- poczynił pierwsze kroki w kie· . pte.rwszym . rzędzie - ocuk1~ 
runku estetyki wystaw. Szereg skle wac teao nalezy od Powszechne] 
~ów posiada w chwili obecnej arty I Spółdzielni Spożywców, którą stać 
stycznie urządzone witryny wysta- na zatrudnienie odpowiednich sił 
wowe, wiążące problematykę danej dekoratorskkh. 

Władze PKS„u powinny rozpocząć 

prace wstępne na terenach, na kt(>­
rych ma być urządzona zajezdnia i 
poczekalnia. Nasze miasto czeka na 
budowę tych pomieszczeń. 

W ładyslarp Rymkiewicz 56) 11 

wyzwolona Zielllia 
Powi eść 

- A to niespodzianka, co'? wykrzyknął instruktor. - Pa-
mięta pan, jak tu było rok temu? ... Bałagan w gospodarstwie, dziu­
ry w dachach, śmietnik w podwórzu. A teraz, proszę! 

Zamaszystym ruchem ręki wskazał na świeżo ociosane paliki 
w ogrodzeniu. - Parkan załatali! Podwórze wyporządzili i wy­
mietli! 

Wzniósł· rękę wyźej, ponad dachy zabudowań. - Dachy pokryli 
i za.smołowali. Starają się chłopaki, aż przyjemnie poJ?atrzeć. 

- P"dciągnęli się, można powiedzieć - potwierdził flegmaty­
cznie szofer. Długim, przeraźliwym sygnałem zaczął wzywać do 
otwarcia bramy. 

z budynku admjnistracyjnego wypadł chłopak w żółtej wato-
wanej kurtce. - Co za jedni? 

- Z Centrali Rolniczej. Otwieraj, Przewodniczący jest? 
- Przewodniczący na odpruwie w Babimoście.-· 
Chłopak odciągał skrzypiące wrota. - Ale jest zastępca. 

O tam, na ganku. 
Zielona „Skoda" wiechała w podwórze. 
Na ganku czekał wysoki mężczyzna w brązowej wiatrówce 

i czapce-narciarce. - Witajcie. towarzyszu Majewski powie-
dział' mocnym głosem. 

Instruktor uścisnął rękE! zast~P"Y przewod'1iczącei::o i patrząc 
mu w oczy spytał: - Kolega Kłys, jeżeli się nie mylę? 

- Kłys - potwierdził zastępca z uśmiechem. - Macie dobr~ 
pamięć, towarzyszu. Nie widzieliśmy się prawie rok. 

• 

- Koledzy instruktorzy, którzy tu przyjeżdżali w moim za­
stępstwie, opowiadali o was. „Kłys, ten z jasną czupryną", 
mówili. Zapamiętałem. Chwalili. Zostaliście wybrani do zarządu? 

Kłys pQtwierdził ruchem głowy. 
-No, to pokażcie mi w zastępstwie przewodniczącego, co tutaj 

zdziałaliście. · 
Przewooniczący nie mógł czekać dłużej niż do dwunastej; 

wezwali go na odprawę do Babimmitu. 
- A mnie znów zatrzym::ili w Centrali. 
Majewski wydobył z samochodu <iolidną teczke z· czarnej skóry 

i spojrzał w nieoświetlone okna budynku administracyjnego. 
- Będzie tu można u was lanncować'! 

- Naturalnie. Mam.y pokóJ gościnny. Prześpicie się wygodnie. 
:-- Sciemniu się. Wiele już dziś nie zwojujemy. Posiedzimy 

sobie wieczorem nad papierami, a z rana wyjdzięmy w pole. 
. - Do ~tajni i obory - zachęcał Kłys .....: można by zajrzeć 
Jeszcze dzls. 

- Tak powiadacie? No, jeżeli już koniecznie.„ 
Ruszył z Kłysem do stajni. 
- Mamy już dwadzieścia pięć sztuk - informował zastępca 

przewodniczącego prowpdząc instruktora wzdłuż przei:?ród, w któ~ 
rych stały konie. W świetle odrutowanych żarówek błyszczały 
kasztanowate, siwe i kare kłęby zwierząt. Od czasu do czasu 
dawał się słyszeć szczęk pormzanego drąga lub głuche uderzenie 
kopytem. - Spokój, Kuba - mitygował stajenny wielkiego, gnią­
dego perszerona. - Widzicie go, jaki to się zrobił boiaźliwyl 
Poklepał gniadosza po szyi. - Silne konisko - zachwalał swego 

Kubę przed instruktorem, który przystanął tu na chwilę. 
- Ciągnie za trzech. . 

Majewski pokiwał głową i ruszył do wyjścia nie zatrzymując 
się już więcej. Co innego zdawało się go interesować. - Wasz 
areał wynosi około 790 hektarów, o ile pamiętam? 

- 811,87 ha - poprawił Kłys. 
A to jakim sposobem? 

- Niedawno przystąpiło do ·nas trzech średniaków. 

,(Dalny ci~g nastu>!) 

Komunikat apteki ZLP 
Kierownictwo apteki Zakładu 

Leeznictwa Pracowniczego (daw­
nej Ubezpieczalni Społecznej) ko­
munikuje, iż w związku z przepro­
wadzonym remanentem apteka bQ 
dzie iw dniach 30 i 31 grudnia br. 
nieczynna. 

Recepty w tych dniach należy 
realizować w · aptekach prywat­
nych. 

Odpowiedzi redakcji 
Mieirzkaniec ul. Nadrzeczneji -

Sprawę poruszoną w Waszym li· 
ście przekazujemy czynnikom ad­
ministracyjnym. 

Sekreta.riat „Spóji;ii" mieści się 
przy ul. Armii Ludowej 15 i spra­
wy rejestracyjne załatwia w po· 
niedziałki, środy i if)iątki w godzi· 
nach od 18 do 20. W tych samyeh 
dniach przyjmowane są zapisf no• 
wych członków. 
Równocześnie kierownictwo 

„Spójni" przypomina, iż do dnia 
28 bm. przyjmowane są zapisy do 
wewnątrzklubowych mistrzostw 
w tenisie stołowym. · 

PRZETARG 
Powszechna Sp6łrl:zielnia Spożywców w Toma­

szowie Ma'lOwieckim, przy ul. Zgorzelickiej 34, 
ogłasza przetarg otwarty na dostawę 500 ton Jodu 
llaturalnego pr,;:ez: jednego lub kilku dostawców 
łącznie. Oferty należy składać w zamkniętych 
ko'pertach w terminie do dnia 5 stycznia 1951 r., 
godz. 12, w biurze Powszechnej Spółdzielni Spo• 
żywców przy ul. Zqorzelickiej 34. Warunkiem 
oferty jest dostarczenie lodu loco maqazyn PSS' 

' · w Tomaszowie Maz„ przy ul. Limanowskiego. 
Otwarcie ofert naRtąpl w dniu 5 stycznia 1951 r. 
o godz. 12.30. - Powszechna Spółdzielnia Spo.żvw 
r.ów zastrzega sobie prawo całkowlte!Jo, wzglę­
dnie częściowego odrzucenia ofert bez podania 
motywów. 

Czytajcie i rozpowszechniaicie 
,,GLO§'' 
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Maszyny-eieanty na wielkich budowlach w ZSRR 
Co pisało proso łódzko w dniu 24 grudnia 1930 

WALKA BEZROBOTNYCH O CHLEB 
'I PRACĘ OBJĘŁA WSZYSTKIE 

MIASTA 

W dniu wczorajszym - .iak dono­
szą garzety - w miastach woje­
wódrltwa łódzkiego miały miejsce po 
nowne demonstracje bezrobotnych, 
zakrojone na szeroką skalę. 

W Kaliszu - ponad dwa tysiące 
bezrobotnych tocrz.yło walkę z poli­
cją, która bron:iła dostępu do gma­
chu magistratu, płazując sr:zablami. 
~lkanaści~ osób odniosło rany. 

W Pabianicach zaj·ścia wcrzorajsze 
miały daleko groźniejszy charakter, 
niż w innych miiastach. Jest równ-ież 
kilkanaście osób rannych. 

W Tqmaszowie' Ma.Z-Owieckim 
przed magistratem policja musiała 
stoczyć walkę z nacierającym tłu­
mem bezrobotnych. W wyniku tej 
walki jeden l'l robotników, odwie­
ziony do szpitala zmarł. 

W Ozorkowie dosizło do ponownej 
walki z policją, która broniła wstę­
pu do magistratu przez okrągłe c:zte 
ry godziny. 

O starciach bezrobotnych z poli­
cją donoszą również z Konstantyno­
wa, Zduńskiiej Woli, Aleksandrowa 
i t. d. 

Sytuacja bEm"obotnych jest na­
prawdę rozpaczliwa. Stracili już pra 
wo do• @siłków, a na otrzymanie 
pracy nie mogą liczyć. 

działy policyjne - wysyłane są w 
różne punkty miasta, gdrzie groma­
dzą się bezrobotni. 

Zmontowano rówmez specjalny 
wóz z ruchomą drabiną, do zdejmo­
wania sztandarów komunistycrz.nych 
z drutów. W straży ogniowej - do 
dyspozycji władz policyjnych - od­
dano kilka motopomp, które mają za 
zadanie rozprasrzanie tłumów rz.a. po­
mocą wody. 

ANI JEDNA FABRYKA W ŁODZI 
I WOJEW0DZTWIE NIE PRACUJE 

Praktyczn:ie rzecz biorąc - piszą 
garzety łódzkie - na terenie Łod!Zi i 
województwa nie pracuje już ż·adna 
fabryka. 

W początkach grudnia wstrzyma­
no całkowicie pracę w 33 wielkich 
'Zakładach pmemysłu włókiennicze­
go, !Zatrudniających 75 tysięcy osób. 
Zamknięto równ:ież ponad sto ma­
łych fabryczek. 

SAMOBÓJSTWA BEZROBOTNYCH 
PRZED GMACHAMI RZĄDOWYMI 

Przed gmachem województwa w 
Łodzi popełnił w dniu WCIZOrajszym 
samobójstwo berzrobotny Marian 
Goździk. Goździk trzymał w ręku 
kartkę z lis~em do wojewody, <:Jl.Y­
niąc władze państwowe odpowie­
dzialnymi !Za nędzę i głód swych 

OSTRE POGOTOWIE POLien dzieci. 

Naród radziecki przystąpił do budowy na.jwięksiyeh w dDeJach 
ludzkości ul'Zl\dzeń. Stworzenie gigantycznych hydro - węzłów na 
Wołdze i Dnieprze, przeprowadJlenie 1000-kilometrowego kanału po~ 
przez pustynię Kara - Kum - od podstaw przekształci przyrodę I 
gospodarkę rozległych przestrzen t Kraju Rad. · 

Owe olbrzymie przedsięwzięcia to nowy etap realizacji jednego. 
z gigantycznych planów budowy komunizmu. Ich urzeczYWistnienie 
ustanowi materialne podwa~y ustroju komunistycznego, który przy 
niesie ludziom radzieckim obfitoś ć życioWYCh dostatków i najwyższy 
poziom kultury. 

W spaniałe te dzieła WYkonają I ryje blisko 3 km. kanału w ciągu 
nowe, potężne masa:yny. Stwo godziny. NOWY skrepper, wyrabia 

rzony przez geniusz Stalina prze- ny przez czelabińskie i nikopolskiE 
mysł radziecki jest w ..stanie zao- zakłady, podczas jednej zmiany wy 
patrzyć budownictwo w najbardziej dobywa i przewozi na odległość 150 
wydatnie działające mechanizmy. mtr. pięćset mtr. sześć. gruntu. Ma 
To, przy czym dawniej trzeba było seyny te pracują już przy budo­
by zatrudnić milionowe arm:ie ro- wach, zastępując setki robotników. 
botników, wypełnią obecnie ma- Dla przewożenia ogromnych lJości 
szyny. różnych niezbędnych materiałów 

Tama Kujbyszewska po-ttzebo- skonstruowane zostały nowe ra­
wać będzie około 30 milionów me- dziecltie samochody. - olęt.arówld 
trów sześć. ziemi. Prrzerzucić tak ol- o nośno§cl 25 ton. 
brzymią masę ziemi już nie tylko 
łopatami, ale i przy pomocy zwy- CUDA RADZIECKIEJ TECHNIKI 
kłych mechanizmów, byłoby niemoż 
liwe. Ale kujbyszewskie budownic­
two uzyskało już potężne radziec­
kie buldożery. Każdy z nich, obsłu­
giwany tylko przez jednego maszy 
nistę, oczyszcza w ciągu godziny z 
drobnej roślinności i wyrównuje, 
(ząsypując rowy oraz wyboje) pra 
wie 6 hektarów gruntu. Jedna taka 
maszyna zastępuje pracę 300 ludzi. 
Robotę 300 kopaczy WYPełnia tak 

że udoskonalony grejder - elewator. 
Usypuje on tor kolejowy wysokości 
2 i pół metra. Po jego przejściu po 
zostaje tylko ułożyć szyny. 

Kopaczka kanałów nowego typu 

Ze. •portu 
---------------~---------

W pierwszym okresie budownic 
twa najwięcej pracy pochło­

ną roboty ziemne. Przecież należy 
wydobyć miliardy metrów sześć. 
ziemi. Choćby tylko jeden sławny 
Turkmeński Kanał równać się bę·· 
dzie swą długością spławnej części 
Dniepru. W ciągu 5 lat ma więc zo 
stać stworzona sztuczna rzeka nie­
ZWYkłej długości. 

Zadanie to mogłoby wydać się 
fantastyczne, gdyl;>y z pomocą budo 
wniczym nie przyszła radziecka te 
chnlka. 

Nowy „chodzący" ekskawator (ko 

paczka), wyprodukowany przez u- I 
ralski zakład budowy ciężkich ma-
9eyll, zaopatrzony jest w czerpacz­
kę, zabieraj(cą jednorazowo 14 mtr. 
sześć. ziemi. MOii:e on przez; rok wy 
dobyć kilka milionów mEtrów sześ 
ciennych gruntu. 

Równie potężny ekskawator stwo 
rzony został przez robotników No 
wo - Kramatorskiego Zakładu Bu­
dowy Maszyn. Ta· zdumiewająca 
maszyna posiada WYsokość 9 piętro 
wego domu i waży przeszło tysiąc 
ton. Na ek&kawatorze znajdują się 
44 elektryczne windy, ogólnej mo­
cy 6 . tys. kilowatów. Maszyna zao­
patrzona jEst w całkowite pneuma 
tyczne i hydrauliczne urządzenia, 
15-tonoWY dź:wig mostowy oraz 3 
dźwigi pomocnicze. Kierowanie nią 
l'lOStało w pełni zelektryfikowane. 
Czerpaczka przy n:iej mieści 15 mtr. 
sześć. ziemi. Ta olbrzymia maszyna 
wydobywa w ciągu doby powyżej 
2 tys. wagonów gruntu. 

GIGANTYCZNE ZAPORY 
WYŁANIAJĄ SIĘ Z WODY . ~]~k:S 

A Ie podstawową część roboty 
wykonają rornnaite hydro _ 1 W Gorkowski~ poroie odbywa si~ 

mechanizmy, przy pomocy których la<1:owanie wielkich sam~hodow 
wzniesione zostaną gig:intyczne za- clęza~owych dla bud~WY ku.ibys~ew-
pory wodne. W odległosci 3 - 4 ki- sk~ej elektryczn&J hyd.rostaCJL 
lometrów od miejsca budowy przy 
szłej zapory staną na kotwicach 
przepotężne elektryczne pływające 
dragi. Ich długie rury opuszczą się 
na dno Wołgi. Rozruszając grunt 
pod wodą wessą go, a następnie 
ścieśnione powietrze skieruje przez 

rury tę na pół płynną masę na za­
porę. Maszyna sama pOdniesie tę 
masę na pożądaną wysokość dzie­
sl~tków metrów i ułoży ją równy­
mi, zwartymi słojami. WOda zaś, 
wypełniwszy swe zadanie, powróci 
do rzeki. Gigantyczna zapora cudem 
techniki wyłon:i się sama przez się z 
wOdy. 

W !Związku z organizowanym W Tomaszowie Ma2owieckim 
przez komunistów i bezrobotnych przed gmachem magistratu ;popełnił 
„dniem głodu" - policja łódzka po- samobójstwo Walenty RaC!Zek. 
stawiona zestala w stan ostrego po-1 Podobne wypadki miały również 
gotowia. Specjalne „ruchome" od- miejsce w innych miastach. 

Zbliża §ię tern1in 
Nowe radzieckie olbrzymie dragi 

WYdcbywają i przenoszą do 40 tys. 
ton gruntu na dobę. Każda z nich 
wykonuje pracę 3 tysięcy ludzi. 

SZCZYT POKO-JU 
mistrzostw zimowych NIEPRZERWANY POTOK 

BETONU 

Zasadnicze części budowy każ 

naszych Z{zeszeń ·sportowych 
dei hydrostucji będą sp0rzą­

dzane z betonu. Potrzeba go będzie 
w nieprzeliczonych ilościach. Gdy­
by z betonu, który zużyty zostanie 
11rzy tych przedsięwzięciach, 
wznieść mur grubości 1 mtr. i wy­
sekości 3 mtr., to ciągnąłby się an 
od Moskwy do Uralu. 

Alpiniści Taszkienckiego Okręgowego Domu Oficera dokonali wspi­
naczki na jeden z bezimiennych szczytów Pamiru. Wysokość jego wy­
nosi 4900 metrów nad powierzchnią morza. 

Szczyt ten a.1piniści radzieccy postanowili nazwać Szczytem Pokoju 
- na cześć bojowników pokoju w11zy stkich krajów świata. 

Na szczycie tym ustawili oni kamienną piramidę, wewnątrz której 
zostały umieszczone w hermetycmie z.amknit:itej puszce: portret Gene­
ralissimuira Józefa Stalina, tekst Apelu Sztokholmskiego z podpisami 
uczestników wyprawy oraz egzemplarz dziennika „Prawda", podający 

wyniki zbierania. podpisów Pod Apelem w Związku Radzieckim. 
(„Ogoniok") 

(o usivszvmJ.> or zez radio 
Pr-0gram na dzień 24 grudnia 1950 r. wa0na, 9,10 „Głos mają kobiety". 

9,30 Kolędy. 10.00 Audycja dla dzie­
ci. 10,20 Koncert. 11,10 „Rozmówki" 
- Stefanii Grodzieńskiej. 11,30 Mu­
zyka. 12.04 Przegląd nowej wsi. 12,15 
Koncert. 13,10 Audycja oświatowa. 
13,55 Audycja masowa. 14.55 Felie­

W celu jak najszerszej popula-
ryzacji takich pięknych spor-

tów jak narciarstwo, czy łyżwiar­

stwo wśród najszerszych mesz na­
szego społeczeństwa, w dniach 
18 - 25 lutego rzostaną zorganil'lowa­
ne w Zakopanem zimowe mistrzo­
stwa zrzeszeń sportowych. Mistrzo­
stwa te pmyczynią się do podniesie­
n:ia poziomu sportów zimowych i wy 
każą Iłam dotychcz.~sowy nasz do­
robek w tej dziedrz:inie. 

Program mistrzostw prrzewiduje 
następujące konkurencje: na.rclar­
stwo, łyżwiarstwo i hokej. 

W STYCZNIU ELIMINACJE 

Jakkolwiek mistrzostwa rozegrane 
zostaną w dniach 18- 25 lutego, to 
jednak eliminacje do tych mi­
strzostw rozpoCl'll1ą się niebawem. 
W Zakopanem startow·ać bowiem bę 
dą tylko reprez:entacje poszczegól­
nych zrrzeszeń, WYłonione drogą I 
wstępnych eliminacji, pOC/lynając 
już od kół sportowych. 

Eliminacje wstępne przeprowadzą 
nasze 'll'!'leszenia sportowe do dnia 
7 lutego w miejscach dowolnie wy­
branych. Eliminacje zrzeszeniowe na 
szczeblu kół i klubów ukończone ma 
ją być do 14 stycznia, na. szczeblu 
okręgowym do dnia 20 stycznia, a 
na. szczeblu centralnym do dnia '1 

ton literacki. 15.05 Audycja dla dzie lutego. 
ci. 15,50 Muzyka. 16,15 Dwie humo __________ ;.... ___ _ 
reski Czechowa. 16,40 Audycja słow-
no-muzycz.na: 17.0~ Dziennik. 17,2~ Koszykarze Stoli 
Konc. Chopmowsln. 17,50 Montaz 
poetycki, 18.10 „Wodewil Warszaw-, przeorali z AZS em 
ski". 19.50 Muzyka. 20.00 Dziennik, fi G -

20,30 Konc. symfoniczny, 21,30 Kon KATOWICE _ w zaległym spot-
cert rozrywkowy. 22,13 Stan pogody. k · · t t II l' · 
22,15 Wiadomości ~p-01•towe. 22,45 l ~niu. 0 mis rz~s wo . 1gi koszy-
Muzyka rozrywkowa. 23,00 Ostatnie kowki Stal ŚWlętochłowice przegra­
wiadomc>ści. 23,10 Muzyka taneczna. ta z krakowskim AZS '22:48 (12:20). 

7.00 Muzyka. 8.00 Dziennik. 8.15 
Muzyka. · 8,50 Audycja SKRK. 9.00 
Muzyka organowa. 9.30 „O trunkach 
i napojach" - fragm. dzieła J, Ki­
towicza. 9.45 „Wieś tańczy i śpie· 
wa". 10.00 Przegląd prasy. 10.05 
Skrzynka ogólna. 10.20 „Poezja i mu 
a:yka". 11.15 Od naszych korespon­
dentów. 11.25 Koncert życzeń. 12,04 
Przegląd czasopism. 12.15 Koncert 
południowy. 13,00 Audycja oświato· 
wa. ·13.15 „Bieriozka". 14,00 Muzyka. 
14.40 Aud. racjonalizatorska, 14.50 
Melodie ludowe. 15.15 Aud. dla świet 
lic dziecięcych. 16.00 „Nasze chóry 
śpiewają". 16,20 Koncert Chopinow­
ski. 17,00 Dziennik. 17,20 Muzyka. 
17,30 Aud. humorystyczna. 18.00 
„Dla tych co pracują". 19,00 Kon· 
cert. 20.00 Dziennik. 20.30 „Pijań­
stwo, podłej to zabawa hałastry" -
satyra Krasickiego. 20.40 Koncert 
zespołu mandolin. 21.00 Muzyka. 
21.15 Felieton W. Odolskiej. 21,25 
Koncert. 22,20 Muzyka. 23.00 Ostat­
nie wiadomości. 

TEATRY )[ KJ[NA 

Program na poniedz'iałek, 25 grudnia 
7.00 Muzyka. 8.00 Dziennik. 8,45 

Muzyka organowa. 9.30 Audycja lite 
raok.a. 10.35 Muzyka. 11.35 „Kra­
szewsiki ·w Warszawie". 12.04 Prze· 
glą.d prasy. 12.15 Koncert. 13,15 
„Choinka pod Giewontem". 14.20 
„Głos mają kobiety". 14.40 Muzyka. 
14,50 Muzyka ludowa. 15,15 Koncert 
dla dzieci. 16.00 Aud. sł.-muz. 16,20 
Aud. humorystyczna, 16.50 Szostako­
wicz, I Suita baletowa. 17,35 Luto­
sławski - Mała suita. 17,45 Słu· 
chowisko. 18.30 Koncert muzyki pol­
skiilj. 19,30 „Zapomniane kolędy". 
19.50 Pi'eśni w wyk. Paula Robeso­
na. 20,00 Dziennik. 20,30 Aud. po­
etycko-muzyczna. 21,00 „Kukiełki ko 
medianta Nowruza". 21,50 Muzyka. 
22.15 „Dwie noce" - fragment po­
wieści Łozińskiego. 22,35 Muzyka ta­
neczna. 23.00 Ostatnie wiadomości. 

Program na wtorek, dnia 26 grudnia 
1950 r. 

7.00 Muzyka. 7.50 Audycja dla 
wsi. 8.00 Dziennik. 8,15 Muzyka po-

„NOWY" - .w niedzielę o godz. 
15, w poniedziałek i wtorek o godz. 
19 - „Zwycięstwo". 

IM. JARACZA - codziennie o go­
dzinie 19 - „Wieczór Trzech Kl'óli". 

„POWSZECHNY" - w niedźielę 
o godz. 16, w poniedziałek o ·godz. 
19.15 i we wtorek o godz 16 i 19,15 
- „Przyjaciele". 

„ARLEKIN" - codziennie o godz. 
17 - „Sambo i lew". 

„OSA" - w niedzielę teatr nie­
czyny, w poniedziałek i wtorek o 
godz. 16 i 19.30 - „Złote niedole". 

„LUTNIA" - codziennie o godz. 
19.15 - „Swobodny wiatr". 

„Adria" (dl.i młodz.) - „Bitwa 
stalingradzka", II ser„ godz. 14, 16, 
18, 20, por. 12. „Bajka" - nieczyn· 
ne z powodu remontu. „Bałtyk" -
„Miasto nieujar7lmione", godz. 14.30, 
16.30, 18.30, 20.30, por, 12,30. „Gdy­
nia" - „Program Aktualności Kraj. 
i Zagr. Nr 49-50, PKF Nr 52-50, 
„Dbaj o zdrowie", „Okręg Zala", 

„Telefon międzymiastowy", godz. 
11, 12, 15, 16, 17, 18, 19, 20, 21. 
„Hel" - nieczynne z powodu remon 
tu. „Muza" - „Wesoły jarmark", 
godz. 15, 17.30, 20, poranek 11. ,,Po­
lonia" - „śmiali ludzie", godz. 
13.30, 16, 18.30, 21, poranek 11. 
„PrzedwioŚnie" - „Sumienie"; godz. 
16, 18, 20, poranek 11. „Rekord" -
„Upadek Berlina" I ser„ godz. 14, 
16, 18, 20. „Robotnik" - „Wyspa 
szczęścia'·', godz. 16, 18, 20. „Roma" 

„Wilcze doły", godz. 15, 17.30, 
20, poranek godz. 11. „Stylowy" -
„Niebo czy piekło", godz. 14, 16, 18, 
20, poranek 11 - „Złoty kluczyk". 
„świt" - „śpiewak nieznany", g·odz. 
16, 18, 20, por. 11 - „Program skła 
dany". „Tatry" - „Powi:ót Lassie", 
godz. 14, 16, 18, 20; !JOr. 11.30 -
„Cesarski słowik". „Wisła" - „Mia· 
sto nieujammione" godz. 14, 16, 18, 
20; poranek godz. 12. „Włókniarz", 
- „śmiali ludzie", godz 13, 15.30, 
18, 20.30, po1·anek 10.30. „WolnoŚć" 
- „Brunatna pajęczyna"; godz. 14, 
16, 18, 20, por. 11. „Zachęta" - „U· 
padek Berlina" II seria, godz. 16, 
18, 20, por, 11. 

Eliminacje w hokeju tLe względu 

na to, że finałowe rozgrywki rOl'l­
poczną się już 1 lutego, ukońC'lone 

muszą być do dnia 31 styczn:ia 1951 
roku. 

Takich sportowców 

chcemy mieć więcej 
. . W Warszawie odbyło się ple 

narne posiedzenie Rady Gló 
wnej Zrzeszenia Sportowego „Ko· 
lejarz", na którvm poddano wni­
kliwej analizie dotychczasową pra 
cę tego zrzeszenia. 

Na za.kończenie zebrani uchwa 
Iili rezolucję, w której członkowie 
Rady Głównej ZS Kolejarz, zebra 
ni na II plenarnym posiedzeniu w 
dniu 21 grudnia 1950 r. zobowią­
zują się w 71 rocznicę urodzin 
Wielkiego Stalina - Wodza mlę­
dzynarodowej klasy robotniczej, 
Chorążego światowego obozu po­
koju, poświęcić wszystkie swe 
siły dla wychowania nowego czło 
wieka. świadomego budownicze­
go soc,ializmu, zdolnego do pracy 
i o'bronv kraiu, ' przez umaśowie­
nie kultury fizycznej wśród szero 
kich rzesz członków Zwią;eku 
Zaw. Kolejarzy, Poczt. Telekomu 
nikacji i Transportowców, a tym 
samym przyspieszyć wykonanie 
Planu 6-letniego. 

Dla zrealizowania tych zadań 
uchwalono: 1) przekroczyć drogą 
współzawodnictwa sportowego za­
twierdzony p~zez ·III Plenum 
Głównego Komitetu Kulturv Fi­
zycznej plan w zakresie zdoby­
cia odznaki _;_ Sprawny do Pra· 
cy i Obrony na rok 1951 - p 15 
proc.; 2) rozwinąć szeroko współ­
zawodnictwo wśród sportowców• 
p1"Zez zorgani!'lowanie sportowych 
brygad produkcyjnych. 

Następ;nie zebrani postanowili 
wysłać list do sportowców francu­
skich, w którym m. in. piszą: 
„powiedzieliśmy się z oburze­

niem o obrażającym naród fran­
cuski zarządzeniu rozwiązania Pol 
skłego Związku Piłki Nożnej we 
Francji. Zapewniamy Was, że de 
cyzja reakcyjnych władz francu­
skich w żadnym stopniu nie wpły­
nie na osłabienie przyjaźni mię­
dzy naszymi narodami". 

U w a g a, b o k s e r z y 
ŁKS Włókniarz! 

Koszty pmeprowadzenia elimina­
cji zrzeszen:iowych, przygotowania 
zawodników, wyekwipowania, prze­
jazdów, !Ułkwaterowań i wyżywienia 
w c?:asie mistrzostw pokryją zrze~e 
n:ia, koszty zaś, zwiąrz.ane z pmygo­
towaniem, organ:izacją i prrz;eprowa­
dzeniem mistmostw - Glówn_y Ko­
mitet Kultury Fizycznej. 

Oprócż Wielu nagród, jakie cze­
kaj!\ l!(wyClęzców indywidualnych i 
rz.espołowych w poszczególnych kon­
kurencjach mistr1Zostw. IZWYcię'lcy w 
posrzczególnych konkurencjach oraz 
zwycięska drużyna hokejowa otrzy­
mają jeszcze uszczytne . tytuły mi­
strzów i wicemistmów Polski. 

Sportowe 

brygady produkcyine 

Twórcy kujbyszewskiej zapory w 
każdą minutę układać będą dwa­
dzieścia mtr. sześć. betonu. w każ­
dą minutę, dniem i nocą. Skąd 
wziąć takie masy betonu? 
Przygotują je najlepiej urządzone 

na świecie zautomatyzowane zakła 
dy. Każdy z nich WYtworzy setki 
mtr. sześć. betonu na godzinę, choć 
obsługę każdego stanowić będzte tyl 
ko 8 ludzi: kierownik, trzech opera 
torów, elektromonter i 3 ślusarzy. 
Całą robotę wykonują mechanizmy­
automaty. 

Operator stoi przed pulpitem ł 
naciska odpowiednie guziki, zależ­
niie od dźwiękowych lub świetlnych 
sygnałó,v, nadawanych przez różna 
rodne mechanizmy. Lekkim dotknię 
cim palca wprowadzane są w ruch 
konwejery, zapełniające bunkier ce 
mentem, żwirem i piaskiem. Auto­
maty wożą surowiec. sporządzają po 
trziebne mieszaniny i przenoszą je 
do gigantycznych mieszarek betonu 
Kaźde posunięcie obliczone jest ści 
śle co do sekundy. Beton popłynie 
na plac budowy nieprzerwanym po­
tokiem. 

'W Starachowicach odbyło się ze­
branie organizacyjne koła sportowe· 
go Stali przy miejscowych zakładach 
z udziałem ponad 1.000 osób. Na ze­
branie to przybyli przedstawiciel 
CRZZ - Szynuuis-ld oraz ORZZ - Takie są niektóre spośród ma 

szyn, mających pomagać· przy w.v· 
Młynarski. Wybrano radę koła spor JJ€łniEniu w okresie 5 - 6 lat gi· 
towego. Z dużym aplauzem zebrani, gantycznych prac, przewyis~ją· 
powitali wiadomość . o utworzeniu cych wszystko, co dotychczas w clą 

d , h to h b d od k gu swych dziejów stworzyła Iudz· 
woc spor wyc ryga pr u · kość. 

cyjnych w liczbie 22 osób. 

Bokserzy, zwycięzcy w wojewódz­
kim turnieju ZS Stal - .Prokopek i 
Mamełła, p.1·acujący jako frezerzy, 
zobowiązali się dla uczczenia powsta 
nia koła sportowego przy Zakładach 
Sta1·achowickich przekroczyć nowe 
normy o 20 proc. 

Czq UJlecle że .•• 
.„ w ciągu 2 ostatnich lat liczba 

uprawiających różne gałęzie sportu 
w ZSRR powiększyła się o nowe 
miliony obywateli, ·a ponad tysiąc o-

' sób zdobyło tytuł mistrza sportu. 
„ w ciągu ubiegłych 2 lat sportow 

cy WQjskowi ustanow.ili {około· 200 
rekordów ZSRR oraz zdobyli ponad 
200 tytułów mistrzów Związku Ra­
dziEckiego. 

„. w tym roku w ZSRR przepro­
wadzone zostały 2 mistrzostwa świa 
ta w szachach i jeździe szybkiej na 
lodzie dla kobiet. Obydwa te mis­
trzostwa zakończyły się zwycięs-

Stały rozwój radzieckiej nauki I 
techniki, nieprzerwany wzrost eko 
nomicznej potęgi ZSRR są rękojmią 
tego, że nowe olbrzymie budowle 
zostaną wmiesione w wyzna.czo~ 
nych terminach. W wielkich przed­
sięwzięciach stalinowskiej epnki ca 
ła ludzkość ujrzy świetlane kontu­
ry komunizmu. 

(Według akademika 

E. A. Czudakowa.) 
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zawodników, że w dniu 28 irrudnia 
br. (czwartek) o godz. 17.30 odbę· 

dzie się pierwszy generalny trening 
szpa.ringowy w sali Koła Sportowego 
Zakł. im. F. Dzierżyńskiego, i>rzy ul. 
Piotrkowskiej 295. ' 

W treningach, które odbywać się 

będą przy ul. Piotrkowskiej 295, u­
dział wezmą również izawodnicy Ko 
ła Soortowego. 

· „. w tym roku bawili w Związku 
Radzieckim nasi tenisiści, francus­
cy kolarze, węgierscy lekkoatleci, 
fińscy gimnastycy i czechosłowaccy 
wioślarze. 

„. w tym roku sportowcy radziec 
cy zdobyli następujące tytuły: mis­
trza Europy w koszykówce kobiet, 
nieoficjalne mistrzostwo Europy w 
lekkoa.tletrce~ ~strzostwo Europy 
w siatkówce męskiej l :leńskiej, 

Uldt, PlotrkOWtlll:• 'IO. ta m -n 
Admlnlstrac:la 260-4~ 
Dslal 0Jłosze61 iAda, P1otrkow-

&ICll lllła, tel. W-M l Uł-'11 

WJ'Cl&WC!a 88\V .,Praaa" 
.1.or. aea.1 t.6clł, Ploirkowna 11, 

m-ele piętro. 
Drull. zakł. Graf. BSW ,.PrUa• 
t.642, aL Zwtrltt 17, łeL toC·.Q. 

PreDunun~ prąJmUJ• 
P.P.X. ,.Buch" H lcollte P.X.0. 
tn. vu-cm. 
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